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Dymisja 


A ap 


inetu prof. Bartla 


nie zostala dotąd przyjęta. 
W Złoczowie aresztowano sprawców włamania do urzędu 


pocztowego we Lwowie. 


0 czem p. Rylski nie powie- 


dział w Złoczowie, a co sobie nagie. przypomniał. 


Wykwintne pokoje do śniadań i restauracje poleca F-a „Zakopane”, 


POLSKO - JUGOSŁOWIAŃSKA 

WSPÓŁPRACA KULTURALNA. 

Warszawa, 15 marca. (AW) Jugo- 
słowiańskie min. oświaty wydelegowa- 
io do Warszawy jako swego przedsta- 
wiciela przy poselstwie p. Juljana Be- 
nesióa. profesora uniwersyletu w Za- 
zrzebiu,  długolelniego lektora języka 
nolskiego. Prof. Benesić zabawi w Pol- 
sie do Nowego Roku i zbadać ma wa- 
runki polsko - jugosłowiańskiej współ- 
pracy kulturalnej. . Prof. Benesić jest 
wychowankiem uniwersytetu Jagielloń 


skiego i tłumaczył szereg arcydzieł li- 
'uratury naszej na język serbski. W 
ciągu 7 lat kierowania leatrem za- 


urzebskim prof. Benesić wprowadził do 
repertuaru szereg szluk polskich. 
Z. 
ODZNACZENIE BUŁGARSKIEGO PO- 
SŁA W WARSZAWIE. 
Warszawa, 15 marca. (PAT) Daia 
(4 bm. dyrektor protokołu dyploma- 
'yeznego Romer udał się do poselstwa 
bułgarskiego. aby. w imieniu muinislra 
spraw zagranicznych wręczyć Włodzi- 
mierzowi Robenowi, posłowi nadzwy- 
czajnemu i ministrowi pełnomocnemu 
Jego Król. Mości króla Bułgarji wieiką 
wstęgę orderm Odrodzenia Polski Z o- 
kazji niedawnego podpisania traktalu 
urbiirażawo - koncyljacyjnego. 


„o0icecamy świeżo nadeszłe materiały se- 
zonowe na dogodnych warunkach 
firma S. LUBLIN I J. VOLK 


2740-5 Lwów, Sobieskiego 8. 


OSN RANĘ SK s zz 


TRAGICZNY LOS 


G WIAZDY FILMOWEJ. 
(Do artykułu na str. 10-tej.) 


WYJAZD MIN. KWIATKOWSKIEGO 
DO PRAGI — ODŁOŻONY 
Warszawa, 15 marca. (PAT) Zainie 
rzona podróż ministra przemysłu i han 
dlu inż. Kwiatkowskiego do Pragi cze- 


skiej zostala odłożona. Natomiast z ra- 
mienia ministerstwa przemysłu i han- 
dlu wyjechał na ureczystość otwarcia 
Targów praskich dyrektor departamen- 
tu handlowego Sokołowski. 
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ul. Akademicka 24, 


ZGON PRZYJACIELA POLSKI. 

Arras, 15. mamca. (PAT) Zmarł tu 
biskup Julin, jeden z majgorliwszych 
i najlepszych przyjaciół Polski z po- 
śród wyższego duchowieństwa fran- 
cuskiego. Mając w swojej diecezji zgó- 
rą 100.000 rodzim robotniczych pol- 
skich, biskup Jullin- poświęcił się spe- 
cjalnie badaniu stegsunków polskich. 
Odbył an w tym celu podróż do Poł- 
ski, a zebrane imtormacje posłużyły 
mu nieżednokmoalnie do  wygłoszemia 
odczytów i pnzemówień publicznych, 
w których głosi! zalety pracawillego 
ludu polskiego oraz konieczność dla. 
Framcji utrzymania z Polską jak naj- 
ściślejszych stosunków przyjaźni. 


—— 


WYSTAWA PAMIĄTEK PO ADAMIE 
ASNYKU. 


Warszawa, 15. marca. (AW) Dnia 
23. w Muzeum Pedagogicznem olwanta 
bedzie wystawa pamiątek po Adamie 
Asnyku. Komitet uczczenia Asnyka 
zdołał zgromadzić sporo fotografik, lis- 
tów, autografów, oraz przedmiotów, 
stanowiących miegdyś własność poety, 
a użyczonych dzisiaj przez jego pnzy- 
jaciół. M. i. wystawiony będzie model 
tablicy pamiątkowej z popiersiem 
Asnyka, która będzie w dniu 2. sierp- 
mia br. uroczyście odsłanieta na Hali 
Gąsienicowej. 

— J} 


Firma „Neige de Fieurs‘ - „Kwiat śnieżny“ urządz: wielk: Konkurs wiosen- 
ny ze wspaniałemi nagrodami. 
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Proces 
charkowski. 


Lwów, 16 marca. 


W krótkich notatkach parokrotnie 
informowaliśmy o olbrzymim procesie 
politycznym, wytoczonym przez ko- 
munrstów grupie kilkudziesięciu ukra- 
ińskich  niepodleglościowców. Proces 
ów, z którego obszerne relacje podaje 
prasa ukraińska, jest o tyle interesu- 
jący, że rzuca jaskrawe światło na 
prądy, nurtujące na Sowieckiej Ukra- 
inie, i na metody bolszewickiej kontr- 
akcji. 

Znając z doświadczenia sowiecki 
wymiar sprawiedliwości, musimy oczy 
wiście z daleko idącem niedowienza- 
miem odnieść się do aktu oskarżenia, za 
rzucającego obwinionym wprawdzie 
nie zbrodnie, ale niezłomny zamiar 
ich popełnienia, I to jakich! „Kontrre- 
wolucja“ miała być dokonana na fron- 
cie gospodarczym, politycznym, peda- 
gogicznym, literackim, kościelnym. — 
Lekarze, należący do organizacji, mieli 
w ten sposób leczyć komunistów, aby 
ich jak najprędzej wyprawiać na drugi 
świat. Szczególnie charakterystyczny 
jest zarzut, postawiony członkowi Aka- 
demji kijowskiej Jefremowi, który miał 
raz powiedzieć: „Trzeba 'wykorzenić 
wszystko, co tylko pachnie komuni- 
zmem. Prawda, operacja ta będzie 
straszna, bo ogarnie jakiś miljon ludzi 
na całym świecie. Ale skoro uwzględni 
się szkody, jakie ów miljon może wy- 
nządzić półtoramiljardowej ludzkości 
świala, to trzeba stwierdzić, że nie bę- 
dzie to cena zbyt wysoka”. Na to stu- 
sznie zauważa sprawozdawca, że mi- 
mo takiego „programu“ ani -krwiożer- 
czy Jelremow, ani nikt z współoskar- 
żonych nie ma na sumienin ani jedne- 
go zamachu, 

Wiadomo, że wymiar sprawiedli- 
wości w Sowietach ma zupełnie odręb- 
ny charakter, niż na Zachodzie, i in- 
ny cel. Nie jest to misterjum Temidy, 
lecz widowisko, na które ściąga się mo 
żliwie liczne audyłtorjum, którego prze- 
bieg rozdmuchuje się jako element po- 
litycznej propagandy. Nie było dotąd 
na terenie ZSSR głośnego procesu, któ- 
ryby nie był potrzebny ze względów 
politycznych — wewnętrznych lub o- 
gólnych. 

Proces charkowski posiada równi:ż 
swe określone zadanie i z pewnością 
posiadał je wcześniej, zanim zastano- 
wiono się nad doborem i winą oskar- 
żonych. Zadaniem tem jest skompro- 
miłować ruch niepodległościowy i za- 
straszyć jego sympatyków. 

Pierwszą czynność wykonuje akt 
oskarżenia, częslo i w sposób niezmier 
nie tendencyjny napomykający o związ 
kach organizacji z emigracją zagrani- 
czną i obecemi mocarstwami. Drugą 
część zadania spełni wyrok, również 
zazwyczaj z góry ustalony i niezależ- 
ny od wyników sądowego przewodu. 
Rezultatem ma być pohamawanie dą- 
żeń niepodległościowych, przełamują- 
cych dziś le wązkie szranki, jakie Mo- 
skwa wyznaczyła „Republice Ukraiń- 
skiej“. 

Sposoby te nie dziwią nas. Bardziej 
zastanawiające jest złudzenie, jakiemu 
ulegają czerwoni dyktatorzy, wierząc, 
że takiemi widowiskami i ich choćby 
najkrwawszym epilogiem zniszczą to, 
co rozwija się. pogłębia wśród mas i 
umacnia właśnie dzięki represjom i śle 
pym wybnchom terrorn. 

Proces charkowski jest dokumen- 
təm bankructwa tego zaklamanego „lie 


KINO LEW 


„GAZETA PORANNA" z dnia 17. marca 1930. 


Najwspanialszy film obecnie we Lwowie 


KULT CIAŁA 


dramat erotyczny w 12 akt. na tle powieści M. SROKOWSKIEGO. W główn. ro- 
łach: AGNES PETERSEN MOZŻUCHINOWA, W. MICHAŁ VARKONYT i EUGE- 
NIUSZ BODO. Poczatek seansów o godz. 3-ciej, 4.30, 6-tej, 7.30 i 9-tej. 


(o zawiera protokół końcowy 


polsko-niemieckiego traktatu handlowego. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 15. marca. (Z). Proto- 
kół końcowy polsko - niemieckiego 
traktatu handlewego zawiera wy- 
szezególnienie tych zarządzeń bojo- 
wych, które tracą moc z chwilą wej- 
ścia w życie tego układu. Klauzula 
najwyższego uprzywilejowania doty- 
czy również "udzielania ulg celnych 
ua maszyny pochodzenia niemieckie- 
go. Rząd polski zachowuje jednak 
całkowitą swobodę do utrzymania, 
względnie całkowitego lub częścio- 
wego zniesienia tych ulg, określenia 
ich wysokości itp. 

Wykluczona natomiast jest odmo- 
wa udzielenai ulg ze względu na to, 
że maszyna pochodzi z Niemiec. Przez 
związki polskie i niemieckie opraco- 
wana została specjalna lista maszyn, 
które należy na razie uważać za nie- 
wyrabiane w kraju. Lista ta została 
złożona obu rządom. Maszyny wy- 
szczególnione w tej liście będą uwa- 
żane bez konieczności dalszych ba- 
dań za niewyrabiane w kraju. Rząd 
polski zastrzegł sobie prawo zmiany 
tej listy po 18 miesiącach wejścia w 
życie układu. 

W obrocie polsko-niemieckim bę- 
dą obowiązywały cła stesowane wo- 
bec państw trzecich. ale tylko tak 
długo, dopóki państwa trzecie z tych 
ceł korzystają. Poza kontvnsentem 


MNMNJU<£ 


ESPLANADE-H0 EL PEŃSJONA 


| Pierwszorzędna usługa, Przed sezonem pokoje z utrzymaniem od 40 lirów. 


Dra ORANSZA Pensjonat ALLA SALUT 


bliczność polską. Korespondencja i prospekty polskie. Widok na morze. Kuch- 
nia polsko-franc. Specjalny wikt dla dzieci. Ogród. Pokój z utrzymaniem od zł. 18. 


ety cofają się. 


WSTRZYMAŁY TYMCZAS6WO LIKW IDACJĘ „KUŁAGKIGH* MAJĄTKÓW. 


Ryga, 15. marca. (PAT) Wedlug 
doniesień z Moskwy, komisariat rol- 
nidiwa ZSSR wydał  rozporządzanie, 


mocą którego zabronił aż ilo nowych ; 


zbiorów likwidować kułackie majątki 
i oddawać je kollektywnym gospodar- 


CYKLOSTYLE i wszelkie przy- 
bory do tychże 
oleca najtaniej” 
„MASZYNOPOL: 
Lwów, ul. Sykstuska 9. 


berałizmu' sowieckiego, jaki w pierw- 
szych lalach po rewolucji miał rozwią- 
zać wewnętrzne zagadnienia narodo- 
wościowe į dopomóc agilacji wśród ov- 
ściennych mniejszości. Ta era „gło- 
szenia wolności“ skończyła śię bez- 
powrotnie, 
iÁ 


przewozowym na węgiel polski do 
Niemiec uzyskała również Polska 
kontyngent na wywóz do Niemiec 
10 tys. cetnarów podwójnych minji 
i glejty ołowianej rocznie. Ponadto 
uzyskała Polska kontyngent wywo- 
zewy na żelastwo (złom) z Niemiec 
do polskiego obszaru celnego w wy- 
sokości 165 tys. ton rocznie, oraz kon 
tyngent na wywóz z Niemiec do Pol- 
ski smoły pogazowej w wysokości 
10 tys. ton rocznie. 

Specjalny protokół weterynaryjny 
określa warunki przewozu kontyn- 
gentu świń de Niemiec, jak również 
innych produktów hodowłanych, któ 
re Niemcy zgodziły się dopuszczać bez 
ograniczeń kontyngentowych. Chodzi 
tu o przewóz koni, drobiu w stanie 
żywym i bitym, mleka, masła, jaj, 
„szczecin, pierza, skór etc., oraz mię- 
sa wieprzowego przyrzadzonego. 

W tym samym protokole wetery- 
naryjnym określone są warunki prze- 
wozu przez Niemcy następujących pro 
duktów hodowlanych, a to bez żad- 
mych ograniczeń weterynaryjnych: 
boni, drobin, żywego i bitego, mięsa 
wieprzowego, wadławego, baramiego w 
stanie świeżym, mięsa przyrządzone 
go oraz wszysłtkich imnych „produktów 
hodowlanych. 

—— 


Najpiękniejsze kąpielisko 
nadmorskie we Włoszech, 
położone koło Trjestu. 


In'ormacje i prospekty przez 
Konisję Uzdrowiskową Grado 


położony nad Wa morza. Bie- 
żąca woda, winda- Pokoje z łazienką. 
G. Mullich. 


poważny dom obywatelski, 
skupiający wytworną pu- 


stwom. Wydany został również zakaz 
konfiskaty zboża nasiennego w gospo- 
darnstwach imływidnatnyci 4 przeka- 
zywanie go gospodarstwom kolektyw- 
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„sław  Raganowicz 


Nr. 8161 


Najwiekszy wybór 


aparatów radjowych 
detektorów 
kryształków 
słuchawek 


najiańsze ceny, 
najlepsze war: nki; 


Każdy kupuje radjo u 
APPLA 
bo APPEL ma wszystko! 
Lwów, Legjonów 1., tęl. 4-58 
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PREZES BANKU POLSKIEGO 
WYJEŻDŻA DO LONDYNU. 
Londyn, 15. marca. (PAT) Na dzień 
16. marca br. zapowiedziany zastał 
przyjazd do Londynn Prezesa Banku 
Polskiege dra Wróblewskiego. Przy- 
jazd dra Wróblewskiego ma na celu 
złożenie oficjalnej wizyty prezesowi 
Bank Of England p. Normamowi, dla 
zadzierżgnięcia ścisłego komitakitu mię- 
dzy obu bankami. Pobyt dma Wróblew 
skiego w Londynie patnwa pięć dmi. 
Es 
MIANOWANIA 1 PRZENIESIENIA 
W MIN. ROLNICTWA 
(Telefonem od naszego korespondenta). 
Warszawa, 15 marca. (st) Dzisiej- 
szy „Monitor Polski" ogłasza miano- 
wania i przeniesienia w Min. Rolnic- 
twa. W zarządzie centralnym Mini- 
słerstwa mianowany został radca pra- 
wny w Prezydjum Rady Min. dr. Izy- 
dor Jafliński, radcą ministerjalnym w 
V stopniu służbowym; w wojewódz- 
twie lwowskiem przeniesiony został w 
stan spoczynku urzędnik techniczny 
VI. stopniu służbowego, Władysław 
Brodowicz; w wojewódziwie wolyń- 
skiem przeniesiony został prowizorycz- 
nie komisarz ochrony lasów inż. Gze- 
do województwa 
lwowskiego 
—) — 
ZŁOTE UŚMIECHY FORTUNY. 
Warszawa, 15. marca. (AW) W dzi- 
siejszym dniu ciągnienia Loterji Klaso- 
wej padły główniejsze wygrane na na- 
stępujące numery: 10.000 zł. Nr. 37870, 
5.000 zł. Nr. 171059, 3.000 zł, Nr. 22925 
63706 173989, 2.000 zł. Nr. 13310 16044 
34116, 64251 67999 71732 74004 156913 
182486, 1.000 zł. Nr. 11826 17199 26060 
36290 54317 71529 130231 135782 163557 
165615 169401, oraz 25.000 zł. Nr. 66444, 
15.000 zł. Nr. 77428, 10.600 zł. Nr. 135868 
5.000 zł. 43562 59386 73131 74384 133500, 
3.000 zł. Nr. 4242 140420 194658, 2.000 
zł, Nr.37858 44305 181383, 1.000 zł. Nr. 
3772 6059 10493 13462 21529 51039 54180 
58304 90963 135287 143937 157459 166354 
166745 186922 1873878 198918 207994. 
——— p 


AKCJE KSIĄZNICY-ATLASU 

Kupię każdą iłość. Zg oszenia 

z podaniem csny: Lux, Lwów, 
Sakrameniek 30. 


PROTESTY WEKSLOWE W LUTYM 
ZMNIEJSZYŁY SIĘ. 
(Telefonem ou naszego korespondenta.) 

Warszawa, 15 marca. (st) Bank 
Polski zdyskontował w lutym w kraju 
i oddziałach 368.565 weksli na sumę 
259.837 tys. Z lego zaprotestowano 
45.393 sztuk weksli na ogólną sumę 
15,390 tys. zł. Odsetek weksli zaprote- 
stowanych w stosunku do ogólnej liez- 
by weksli zdyskontowanych wynosi 
5.92 pre. wobec 6.12 w miesiącu po- 
przednim. 


nr. 9161 


„GAZETA PORANNA" z dnia 17. marca 1930. 


PRZESILENIE GABINETOWE. 


Dymisja gabinetu prof. Bartla 


nie została dotąd przy.ęta. 


Komunikat Prez. R.dy Ministrów i komentarze poselskie 


Warszawa, 15. marca. (Z). Po 
wczorajszem demonstracyjnem wyj- 
ściu rządu z sali sejmowej i przerwa 
niu obrad Sejmu, rząd wszedł w stan 
dymisji. Premjer Bartel pracował 
wczoraj w Prezydjum Rady Min. 


W dniu dzisiejszym o godz. 11 ra- 
no udał się na Zamek, aby złożyć for- 
małną prośbę o zwolnienie go z urzę 
du wraz z całym gabinetem. Konfe- 
rencja na Zamku trwała około godzi- 
ny. O konferencji tej nie wydano żad 
nego komunikatu oficjalnego. Nato- 
miast o godz. 1.30 na Zamku odbyła 
się ponowna konferencja u P. Prezy- 
denta, w której wziął udział oprócz 
P. Prezydenta, Marsz. Piłsudski i Pre- 
jer Bartel. Rezultatem tej konfe- 
rencji jest komunikat Prezydjum Ra 
dy Min. zawiadamiający o wyrażo- 
nem przez P. Prezydenta zdziwieniu, 
że Sejm spowodował otwarcie prze- 
silenia rządowego w chwili, gdy pra 


| Firma „NE: 


urządza 


Lwów, 16. marca. 


W obecnych czasach, gdy zrozumienie 
dla znaczenia pielęgnacji urody przeni- 
knęło już szerokie warstwy  społeczeń- 
stwa, zdajemy sobie wszyscy sprawę, 
jak ważna dla korzystnego wyglądu ze- 
wnętrznego jest świeża, delikatna cera, 
jak nieraz decydujący wpływ na ważme 
wypadki życia ma dotknięcie miękkiej. 
gładkiej dłoni. 

Nikt już nie posądzi dzisiaj człowieka 
dbałego o swój wygląd zewnętrzny, pie- 
lęgnującego twarz i ręce, o nierozumną 
próżność. Przeciwnie dbałość ta jest o- 
znaką kultury danej osoby, a nie nie robi 


bardziej ujemnego wrażenia, jak niepie- 


lęgnowana cera, szorstkie,  spierzchłe 
i czerwone ręce. 


Dlatego środki zabezpieczające naszą 


skórę od tych niekorzystnych wpływów 


atmosferycznych, jakoteż ujemnych na- 
stępstw wykonywanej pracy, cieszą się 
ogólnem popytem. W rzędzie kosmety- 
ków, wpływających znakomicie na wyde- 
likacenie skóry, oddawna już pierwszo- 
rzędne miejsce zdobył sobie znakomity 
paryski krem do twarzy I rąk „Neige de 
Fleurs“ „Kwiat śnieżny”, którego war- 
tość potwierdzili ` niejednokrotnie naj- 
miarodajniejsi eksperci na  Wystawach 
miedzynarodowych, na których .,Neige 
de Fleurs“ został odznaczony złotymi 
medalami m. in. w r. ub. na Wystawie 
w Liege i na Wystawie w Paryżu. 
Dzięki swojej wypróbowanej dobroci 
ten niedościgniony preparat cieszy sie 
olbrzymiem wzięciem wśród publiczno- 
ści. Każdy i każda kupuje „Neige de 
Fleurs“. A oto obecnie przez nabycie te- 
qo kremu nie dość, że otrzymuje się 
znakomity środek kosmetyczny, 
ale nadto zyskuje się szanse zdobycia na- 
grody wysokiej wartości. 


Firma „Neige de Fleurs“ bowiem. 


WIE 


(Telefonem od naszego korespondenta). 


ce nad budżetem państwa nie zosta- 
ły zakończone. Konferencja trwała 
około 2 godzimy. 

Komunikat oficjalny o sytuacji po 
jawil się o godz. 8.20 wieczór. Z ko- 
munikatu Prezydjum Rady Mim. wy- 
nika, że prośba Premjera Bartla o 
zwolnienie g urzędu mie została 
przez P. Prezydenta załatwiona. Nie 
ozmacza to jednak, jakoby P. Prezy- 
dent nie przyjał dymisji rządu Pre- 
mjera Bartla, bo nigdzie nie jest po- 
wiedziane, w jakim czasie P. Prezy- 
dent dymisję taką ma przyjąć lub od- 
rzucić. W ten sposób według słów 
komunikatu należy to rozumieć, że 
P. Prezydent zasiągnie przedewszyst 
kiem opinji Marsz. Piłsudskiego i 
zorjentuje się w całej wytworzonej 
sytuacji. 

W kołach politycznych wiadomość 
o tymczasowej decyzji P. Prezydenta 
wywołał olbrzymie wrażenie, Ustęp o 


u Ru 


ge de Fleurs - 


Iki Kcnkurs wios nny ze w paziałemi n: grodami. 


mieukończonych pracach Sejmu nad 
budżetem państwa jest bardzo rozmai- 
cie komentowany na terenie parlamen- 
tammrym. Wyjaśniają z kół pamlamen- 
tamnych, że w bej chwili własciwie 
niema już mowy o niiemkończeniu prac 
budżetowych Sejmu, ponieważ prace 
te zostały zakończone, a przez przys 
jęcie lub odrzucemie poprawek Senatu 
w sprawia bndżetn nie może przyjść 
np. odrzucenie całego bndżetn lub im- 


Treść ko 
Warszawa, 15. marca. (Z) Prezy- 
djum Rady Mim. komumikuje: P. Pre- 
zydemt Rapliitej otrzymawszy w dmiu 
dzisiejszym prośbę Prezesa Rady Min. 
prof. Bartla o zwoknienie go z urzędu 
wraz z całym gabinetem, wyraził żdzi- 
wienie, że Sejm spowodował otwarcie 
przesilenia rządowego w chwili, gdy 
prace nad budżetem państwa nie zo» 


MISS POLONIA 


najplęxniejsza koblsta Polski, wschodząca 


gwiazda ekranu — używa stale „Kwialu 
' BOREn LS] Nietna fa Fłar=atć 


cheąc uczynić swoim Zwolennikom i Zwoj kości w kartoniku, która opakowana jest 
lenniczkom miłą niespodziankę, rozpisała| w woreczek pergaminowy, winien przy- 


wielki wiosenny konkurs 
z najwspanialszemi nagrodami: 


słać do Administracji „Gazety Porannej" 
JEDEN TAKI WORECZEK z podaniem 


Każdy nabywca tuby podwójnej wiet-| nazwiska i miejsca zamieszkania. To już 


Sia 2) 


na niespodzianka. 

W kołach politycznych omawiają 
dzisiejsze wystąpienie P. Prezydenta 
jako bardzo ważne. Oznacza omo, że 
P. Prezydent osobiście ujął w swe ręce 
rozwikłanie sytuacji. Nie ulega też 
watpliwości, że badanie sytuacji i na- 
rady potrwają czas dłuższy. Z tego 
powodu należy się liczyć, że stan 
dymisji i niejasności potrwa czas dłuż- 
szy i przeciągnie się zapewne pozą 
1. kwietnia. 

Dziś wieczorem pojawiły dię mpo- 
głoski o zamknięcin Sełmn, rozwiąza- 
niu Sejmu itd. Pogłosek tych oczywi- 
ście nie można skontrolować, są one 
wytworem życzeń pewnych kół. Rzecz 
charakterystyczna, że Prezydjum BB 
wydało dziś zarządzenie, aby posło- 
wie, członkowie bloku w najbliższych 
dniach nie opmazczali Warszawy i 
byli do dyspozycji Prerydjum  błokn 


na kazde wezwanie. 


munikatu. 


stały jeszcze zakończone, W godđzi-, 
nach popołudniowych P. Prezydent, 
Rzplitej odbył naradę z Marszałkiem, 
Piłsudskim w celu omówieniu wytwio=| 
| rzonej sytuacji oraz zasiągnięcia opinii 
Su Ki (mi o | 


| POPIERAJCIE LIGĘ 
MORSKĄ I RZECZNA 


. „Kwiat śnieżny” 


uprawnia każdego do wzięcia udziału w 
powyższym konkursie i w rozdzieleniu 
22 cennych premij, których spis poda- 
jemy poniżej: 

I. Maszyna do szycia nożna, 

2. Złoty zegarek damski na rękę pierw- 

szorzędnej marki, 

3. Złoty zegarek męski na rękę pierw- 

szorzędnej jakości, 

4. Pierścionek damski złoty z brylantem 

„Simili“, 

5, 6. Dwa aparaty radjowe, 

7, 8. 9. 10. Cztery wspaniałe kasety do 

manicure, w ozdobnem jedwabnem 

wykonaniu i ośmiu instrumentami, 

Serwis porcelanowy, 

18. Dwa ozdobne flakony zawierające 

1 litr wody kolońskiej zapachu Ori- 

gan, 

. Ozdobny flakon 

wody kolońskiej 

Noir", 

16. 17. 1/4 tuzina wykwintnych per- 

fum w sortowanych zapachach, każ- 

da szłuka w kartoniku, 

18. Koszyk z bronzu, mieszczący 3 fla- 
kony najwyższej koncentracji per- 
fumy, 

9. 1/2 tuzina Wody kolońskiej o zapa- 
chu „Chypre-Indien*, 

20. 1/2 tuzina Wody kolońskiej o zapa- 

ehu „Chypre-Indren", 

21. i tuzin Kremu 
„Kwiat Śnieżny”, 

22. 1/2 tuzina Kremu „Neige de fleurs“ 
podwójnej wielkości, w kartonikach, 


a każda sztuka Oopakowana w wo- 

reczkach pergaminowych. 

Reasumujac: jedynym warunkiem 
wzięcia udziału w naszym wielkim kon- 
kursie wiosennym jest przesłanie do ad- 
ministracji „Gazety Porannej* woreczka 
pergaminowego, w którym każda tubka 
kremu „Neige de fleurs“ „Kwiat śnicż- 
uy“ podwójnej wiełkości jest opako- 
wana. 2430 


11. 
12. 


zawierający 1 litr 
zapachu „Narcise 


15. 


„Neige de fleurs“ 


Str. 4 


p. Marszałka jako osoby mającej naj- 
dłnższe doświadczenie w kierownictwie 
sprawami państwa. Na godz. 9 wieczo- 


Przedwczesne zamkniecie 


1 
j 


„GAZETA PURANNA” z dnia 17. marca 1980. 


rem P. Prezes Rady Min. został za- 
proszony na konierencję do p. Mar- 
szalka Polski, 


sesji budżetowej? 


MA PODOBNO NASTĄPIĆ W ZWIĄZKU Z PRZESILENIEM. 


(telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 15 marca. (Z) Dzisiej- 
sza wieczorna konferencja Marsz. Pił- 
sudskiego z Premjerem Bartlem przy- 
czyniła się w dalszym ciągu do wyja- 
śnienia sytuacji. W kołach parlamen- 
tarnych liczą się z możliwością zam- 
knięcia Sejmu, ponieważ w pewnych 
sterach panuje przekonanie, że Sejm 
nie powinien obradować w chwili prze- 
silenia gabinetowego. Oczywiście wy- 
łania się kwestja budżetu, który w Sej 
mie jest zupełnie załatwiony, a obecnie 
Sejm może albo przyjąć, albo odrzucić 
poprawki, nie zmieniając budżetu za- 
sadniczego. Prawdopodobnie Prezydent 
Rzplitej wyjedzie jutro do Spały i do- 
piero w poniedziałek odbędzie się dal- 
szy ciąg narad. W kołach politycznych 
wielkie zaciekawienie budzą  kente- 
rencje rządn z profesorami prawa kon: 


OSTRZEŻENIE! 


Tylko dobre się naśladuje i fałszuje 


Dlatego mnsisz chroniąc się przed 
bezwartościowemi naśladownictwami 
żądać wyraźnieznanych od dziesiątek lat 


czekoladek przeczyszczających 


Nr. rej. M. S. W. 1199. 


Na każdej tabletce znajduje s się napis 
Darmol J. Brady. PSR 


Do nabycia we wszystkich aptekach! 


NA 1i MIESIĄC. 

Gencwa, 15. marca. (PAT) Komitet 
arbitrażowy i bezpieczeństwa Ligi Na- 
rodów, którego zwyczajna sesja miała 
się odbyć dnia 24. marea, został defini- 
tywnie odroczony przez przewodniczą- 
cego Benesza na 28. kwietnia, na prośbę 
Francji i Japonji, których przedstawi- 
ciele zajęci są na konferencji morskiej 
w Londynie. 

PLO CZE 
WYBORY DO REPREZENTACYJ MIEJ- 
SKICH W RUMUNJI. 

Bukareszt, 15. marca. (AW) W Buka- 
reszcie oraz w całym szeregu miast pro- 
wincjonalnych odbyły się wyhory do re- 
prezentacyj miejskiry. Tym razem glo- 
sowały po raz pierwszy także i kobiety. 
Za wyjatkiem 4 mniejszych miast wszę- 
dzie stronnictwa rządowe odniosły zwy- 
cięstwo. Szczególnie w Siedmiogrodzie 
i na terenie Besarabji przewaga stron- 
nictw rządowych była druzgocąca. W in- 
nych częściach kraju stronnictwa rządo- 
we uzyskały przeszło 70 proc. głosów. 

m a 
OBSZARY ODKRYTE PRZEZ BYRDA. 

Waszyngton, 15 marca. (PAT). W 
związku z oświadczeniem Byrda, iż 
mie zamierza domagać się anektowa- 
nia obszarów odkrytych przez niego w 
okolicach anarktycznych, zastępca Se- 
krełarza stanu, bawiącego w Londy- 
nie, Slimsona, Gotlon oświadczył, iż 
rząd amerykański nie będzie się uwa- 
żał związany oświadczeniem Byrda. 
KAROL ROZSZEDŁ SIĘ 
Z P. LUPESCU. 

Wiedeń, 15 marca. (PAT) Dzienni- 
ki wiedeńskie donoszą z Budapesztu, 
jakoby b. następca tronu arcyksiążę 
Karol, przebywający w Paryżu, roz- 
szedł się z n. Lupescw 


ARCGYKS. 


A RZ] NRR NORZE E > OZ RDÓREZRA o >< OLĄ Ó LĄ 


styłucyjnego, które zostaly zwołane 
na wtorek. konferencje te mają wyja- 
śnić pewne wątpliwości konstytucyjne. 


Narady prez. Hindenburga 


W ZWIĄZKU zZ UMOWĄ LIKWIDACYJNĄ Z POLSKĄ. 


srlin, 15 marca, (PAT). Prasa do- 
Lus, że prezydent Hindenbnrg, w po- 
niedziałek popołudniu odbędzie z kan- 
clerzcm Rzeszy, nunisirem sprawied'i- 
wości oraz z przedstawicielem urzędu 
spraw zagranicznych konferencję, po- 


| 


Nr. 9161 


DEE. WE PZ GEFWEZCME 
7 
JÓZEFA GYRA 


żona kupea 
po długich i ciężkich cierpieniach zao- 
patrzona św. Sakramentami zmarła dnia 
13. marca 1930 r. przeżywszy lat 41. 
Obrzęd pogrzebowy odbędzie się dn. 
16. inarca o godz. 2-giej popoł. z krypty 
kościoła O0. Bermardynów, na który za- 
prasza Krewnych, Przyjaciół i Znajo- 
mych w smutku pogrążony: 
Maż z rodzina. 


| 
| 
| 


święconą zbadaniu kwestji, czy posła- 
nowienia umowy likwidacyjnej z Pol- 
ską, zwłaszcza postanowienia, doty- 
czące odszkodowań, zgodne są z kon- 
stytucją niemiecką. 


Konferencja morska w Londynie. 


Po odmowie Ameryki... 


ZAWARCIE GWARANCYJNEGO PAKTU ŚRÓDZIEMNOMORSKIEGO. 


Londyn, 15. marca. (PAT) Specjal- 
ny korespondemt agencji Havasa pi- 
sze, iż obecne stanowisko Framcji jest 
całkowicie wyraźne, ponieważ Ame- 
ryka nie jest w możności pddpisania 
wzajemnego paktu gwarancyjnego. 
Briand wystapi znowu z propozycją 
zawarcia paktu gwarancyjnego śród- 
ziemnomorskiego pomiędzy  Anglją, 
Italją, Francja i inneml raństwami 
nadbrzeżnemi. Oczywiste jest, iż Tar- 
dieu i Briand zapytają Mac Denańlda, 
czy Amyglija, która w zasadzie nie ad- 
nosi się nieprzyjaźmie do projektu tego 
rodzaju układu zgodzi się go rudpizać 
po odmowie Ameryki. Jeżeli Anglia 
udzieli swaj zgody, to Framcja zrodu- 
kuje swą flotę w miarę możności, w 
przeciwnym razie Framcja zmuszona 
będzie utrzymać cyfrę niezhędną dla 
zapewnienia bezpieczeństwa w obec- 
nej sytuacji. 

Tokio, 15. marca. (PAT) Prasa ogło- 
siła specjalne dodatki, zawierajace 
depeszę z Londynu o wistępnym ukta- 


; 


dzie amerykańsko-japońskim, na mo- 
r którego Japomja otrzymałaby pra- 
wie 70% sil amerykańskich w dzie- 
dzimie statków pomocniczych, Dotych 
czas nie madeszło z urzędowych źró- 
deł potwierdzenie tej wiadomości. 
NOWE ŻĄDANIE. WŁOCH. 
Londyn, 15. marca. (PAT) W ko- 
ach konferencii żywią madzicję, że 
że ACZ zjazd w Cheekers przyczyni 
się do wyjaśnienia sytuacji. Główne 
usiławania szefów delegacji sprowa- 
dzają. się ekecnie do wynalezienia, po- 
sredniego rozwiązania między żąda- 
niem Francji utrzymania jej propuzy=" 
cji tonażowych, na wypadek, gdyby 
pnrojckt paktu - śródziemnomonskiego 
nie doszedł ido skutkn i żądamiem Tta- 
lji, parytlellu z najsilmiejszem mocar- 
stwem eurcpeiskiem. Sytuację utru- 
dnia okoliczność, że delegaci Ttatji wy- 
suwają swe żądanie, odmawiają okre- 
ślenia własnych żądań tonażowych. | 


d'abilizacja europejsk. stosunków celnych 


ODOSOBNIONE STANOWISKO AUSTRJI. 


Genewa, 15. marca. (PAT). Szw. 
Ag. Telegraf. Pierwsza komisja w 
dypłomatycznej konferencji w spra- 
wie rozejmu celnego odbyła dziś po- 
południu posiedzenie poświęcone 
pierwszemu czytaniu projektu kon- 
wencji w sprawie jednorocznej stabi- 


lizacji europejskich stosunków cel- 
nych. 
Delegaci 17-tu państw europej- 


skich wypowiedzieli się bez zastrze- 
żeń za zasadą jednolitej stabilizacji, 
w drodze konwencji międzynarodeo- 
wej. 

Delegat austrjacki oświadczył, że 
Austrja w chwili obecnej nie mogła 
by przystąpić do konwencji, albo- 
wiem musi ona uprzednio przeprowa 
dzić rewizję traktatów handlowych. 

To oświadczenie delegata austrja- 
ckiego spowodowało oświadczenia de 
legatów  Szwajcarji, Czechosłowacji 
i Jugosławji, którzy uzależnili przy- 
stąpienie tych krajów do konwencji 


zasadniczo od przystąpienia Austrji 
do konwencji. 

Francuski delegat, minister han- 
dlu Flandin, żywo zaprotestował prze 
ciwko stanowisku Austrji, jako łamią 
cemu solidarność ogółno-europejską 
i dał wyraz przeświadczeniu, że rząd 
austrjacki zmieni swoją decyzję, je- | 
szcze przed zakończeniem konfe- 
rencji. 

"FAA | 
ARESZTOWANIE SZPIEGA SOWIEC- 
KIEGO W RUMUNII. 

Bukareszt, 15 marca. (PAT). Jak 
donoszą pisma, aresztowano szpiega 
sowieckiego w chwili, gdy usiłował 
przeprawić się w barce przez Dniestr. 
Przy aresztowanym znaleziono 500 za- 
świadczeń o obywatelstwie e 
skiem oraz dokumenty wojskowe. 
Kiszyniowie aresztowano dwóch D d 


ników zatrzymanego szpiega. 


| zwalczanie 


Przy rozmaitych miedomogach natu- 
ralna woda gorzka Franciszka-Józeia 
działa przyjemnie i znacznie zmniejsza 
te dolegliwości, często nieraz mała ilość 
działa już pewnie. Prace lekarzy gineko- 
logów jednogłośnie stwierdzają łagodne 


działanie wody Franciszka-Józefa. która 
nadaje się do delikatnego ustroju kobie- 
cego. Żądać w apt. i drog. 
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STOWARZYSZENIE 
„ODPOWIEDNIEGO STROJU", 
(Teicionem od naszeso korespondenta). 

Warszawa, 15 marca. (st) Władze 
zarejestrowały w ostatnich dniach no- 
wo powslały związek pod nazwą 
„Stowarzyszenie odpowiedniego stro: 
ju“. Stowarzyszenie to ma na cetu 

wszystkich nieodpowied- 
nich strojów zarówno kobiecych jak i 
męskich, a więc zwalczać będzie zbyt 
krótkie suknie, wielkie dekolly, nie- 
skromne straje kąpielowe i t. p. 
Członkowie stowarzyszenia otrzymują 
łegitymację i propagandowe broszury. 
Sposobami walki będą odczyty, odpo- 
wiednie druki itp. Na czele stowarzy- 
szenia slanęla znana działaczka p. 
Drzewiecka. 
M TEs 

WŁAMANIE DO BANKU RZEMIEŚL- 
NIKÓW W SODA 

(T= r eui g 
aa 15 marca. (si) Pea 
w godzinach wieczornych Bank rze- 
mieślników żydowskich w Łodzi padł 
ofiarą zuchwałego napadu bandyckie- 
go.  Jiasiarze włamali się do lokalu 
Banku na H. p. pustego z powodu 
święta żydowskiego i lu przysląpili do 
rabunku.  Rozpróli dwie kasy ognio- 
trwałe, z których zabrali gotówką 500 
dolarów i 13 tys. zł. Weksle pozosta- 
wil. Ubrani byli w rękawiczki lak, że 

nie zosiawili żadnych śladów, 


WYKOPANIE STAROŻYTNEJ URNY. 
(relelonem od naszego koresponuesta.) 
Warszawa, 15 marca. (st) We wsi 
Wodzin Prywalny w woj. łódzkiem 
pewien wieśniak rozkopujący dół z kar 
toflami natrafił na starożytną urnę 
mosiężną pięknie rzeżbioną i inkrusto- 
waną, w której znajdowało się 50 zło- 
tych ż srebrnych monet. Monety te nie 
zawierały na sobie żadnych cyfr, 
dynie napisy w postaci rozmaitych bli- 
nów i są prawdopodobnie pochodzenia 
tureckiego. 


e 
JE 


—0— 
AKCJA KOMUNISTYCZNA W PALE- 
STYNIE, 

Jerozolima, 15. marca. (PAT) Aresz- 
towano tu w czasie nielegalnego zebra- 
"nia ezterech żydów i 13 arabów komu- 
nistów, konfiskujac szereg broszur i do- 
kumentów. 


——0— 


Podziękowanie. 


Poczuwam się do miłego obowiązku 
złożenia serdecznego podziękowania Dy- 
rekeji Tow. Ubez. „Przyszłość“ Sp. Ake. 
w Warszawie, oraz Filji tegoż we Lwo- 
wie, ul. Kilińskiego l. 1. za nadzwyczaj 
sumienne i szybkie wypłacenie mi pełnej 
kwoty, na którą śp. mąż mój. st. poster. 
P. P. Józef Kubeczko, był ubezpieczony 
tylko przez 13 miesięcy. 

Przekonana o dodatniej  działałności. 
Towarzystwa, polecam je każdemu jako 
dobrą i zaufania godną instytucję. 


Nadwórna, w marcu 1930. 


Marja Kuheczko 
wdowa po st. poster. Policji Państwowej. 
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Konfiskata 
„Gazety Porannej* 


Lwów, 16. marca. 


Wczorajszy numer „Gazety Poran- 
nej“ został skonfiskowany za kilka 
ustępów, zawierajacych przemówie- 
nia wicemarsz. Sejmu pos. Roga („Wy 
zwolenie*), pos. Żuławskiego (P. P. 
S.) i pos. Brodackiego („Piast“). 

Uważając tę konfiskatę za nieuza- 
sadnioną, poczyniliśmy odpowiednie 
kroki prawne, a równocześnie wysła- 
liśmy następującą depeszę do War- 
szawy: 

„Numer 9160 lwowskiej „Gazety 
uległ konfiskacie za po- 
wtórzenie z Djarjusza sejmowego 
przemówień posłów Michała Roga, 
Zygm. Żuławskiego i Jana Brodac- 
kiego. Jest to akt sprzeczny z obo- 
wiązującą konstytucją. Szkody bardzo 
dotkliwe. Upraszamy uprzejmie o in- 
terwencję i odpowiednie  zarządze- 
nie. — Redaktor Naczelny Dr. Rein- 
lender“. 

Depesza ta wysłana została pod 
adresem p. Prezesa Rady Ministrów, 
p. Ministra Spraw Wewn. p. Mini- 
stra Sprawiedliwości, p. Marszałka 
Sejmu Daszyńskiego i równocześnie 
podaliśmy ją do wiadomości zainte- 
resowanych posłów, „poprawionych“ 
przez ołówek łwowskiego cenzora. 

Po konfiskacie zarządziliśmy wy- 
danie drugiego powiększonego nakła- 
du, który rozszedł się bezzwłocznie, 
wprost rozchwytywany przez publicz- 
ność. Liczne wyrazy sympatji, jakie 
otrzymaliśmy z miasta i prowincji, 
świadczą, że straty materjalne nie 
zawsze idą w parze ze szkodą mo- 
ralną. W niektórych wypadkach by- 
wa wręcz odwrotnie. 


Porannej'' 


Echa w Warszawie 


(Telefonem od naszego korespondenta). 

Warszawa, 15. marca. (Z). Wiado- 
mość o konfiskacie „Gazety Poran- 
nej“ we Lwowie wywołała w kolach 
politycznych prawdziwą sensację. 
Dzisiejsza „ABC.“ przynosi na pierw 
szej stronie telegram własny ze Lwo- 
wa, donoszący o konfiskatach wczo- 
rajszych i dzisiejszych we Lwowie. 
Sprawą koniiskat zajęłi się Minister 
spraw wewn. i Minister sprawiedli- 
wości. Marsz. Daszyński, który otrzy- 
mał od posłów zawiadomienic o kon- 
fiskacie mów wygłoszonych z trybu- 
ny parlamentarnej, zainteresował się 
wskutek życzenia posłów bardzo go- 
rąco i zwrócił się do Prezesa Rady 
Min. z prośba o wyjaśnienie tego sta- 
nu rzeczy, sprzecznego z konstytucją. 


SPECJALISTA CHOROB SKÓRNYCH 
i WENERYCZNYCH 


Dr. LAUTERSTEIN 


Lwów, Sykstuska 37 (róg Słowackiego). 
Usuwanie włosów, plam, brodawek, zna- 
mion. Diatermja, lampa kwarcowa. 

1451-10 


„GAZETA PORANNA" 


| DELEGAT POLSKI NA POGRZEBIE 


JIRASKA. 
(Telefonem od naszego korespondenta.) 

Warszawa, 15 marca. (st) Na po- 
grzeb zmarłego pisarza czeskiego Ji- 
raska, który odbędzie się w Pradze w 
niedzielę dnia 16 bm. jako przedstawi- 
ciel piśmiennictwa polskiego wyjechał 
p. Ferdynand Ossendowski. 

os 
ODCZYT 0 POLSCE. 

Dunkierka, 15. marca. (PAT) Na za 
proszenie miejscowego towarzystwa geo- 
graficznego konsul polski w Lilłe dr. 
Brzeziński wygłosił? wykład o Polsce 
współczesnej i stosunkach  polsko-fran- 
cuskich. Drugą część wieczoru wypełnił 
prof. uniwersytetu w Lille de Fontaine 
odczytem o obliczu geograficznem Pol- 
ski. Specjalne zainteresowanie wywoła- 
ły szczegóły dotyczące rozbudowy portu 
w Gdyni. 

——0— 
SKUTKI AKCJI GANDRTEGO. 

Ahmedabad, 15. marca. (PAT) Gandhi 
wraz ze swoimi zwolennikami, przybył 
do Wasmy. W następstwie podjętej 
przez Gandhi'ego akcji, w kilku miej- 
scowościach położonych na drodze piel- 
grzymki Gandhi'ego, wyżsi funkcjona- 
rjusze podali się do dymisji, mieszkań- 
cy zaś oświadczyli, że nie zastąpią ich 
na opuszczonych stanowiskach. 

— 
AUSTRJACKO - NIEMIECKIE ROKO- 
WANIA HANDLOWE. 

Wiedeń, 15 marca. (PAT). Delega- 
cja austriacka do przeprowadzenia TO- 
kowań handłowych z Niemcami uda 
się jutro do Berlina. Na czele delegacji 
słoi szef sekcji dr. Wildner. W Wie- 


dniu oczekują zawarcia traklatu jesz- 


cze przed upływem łego miesiąca. 
——) 


Wobawieprzed widmemg'odu 


z dnia 17. marca 1930. 


a 


błyszczą włosy pielęgnowane Shampoo'nem Elida i jak 
jedwab są miękkie i puszyste. 
Shampoo Elida daje obfitą i czystą pianę, przywraca 
włosom ich naturalny połysk i kolor =- nie zawiera 
szkodliwej dla włosów sody. 
Shampoo Elida w opakowaniu niebieskiem — dla wszystkich. 


Shampoo Elida A la camomille w opakowaniu złotem — dla 
blondynek, 


SHAMPOO ELIDA 


PRASA NIEMIECKA © OGRANICZENIU KOLEKTYWIZACJI WSI 
SOWIECKIEJ. 


Berlin, 15. marca. (PAT). Cała 
prasa niemiecka omawia pismo egze 
kutywy partji komunistycznej Związ 
ku sowjeckiego w sprawie ograni- 
czenia akcji kolektywizacji wsi sowje 
ckiej, oraz prześladowań religijnych 

Dzienniki wyrażają zgodnie prze- 
konanie, że decyzja Sowjetów po- 
dyktowana jest obawą przed zbliża- 
jacem się widmem głodu, grożącem 
Sowjetom. Uchwała egzekutywy so- 
wjeckiej wymuszona została niebez- 
pieczeństwem, zagrażającem  zasie- 
wom wiosennym, z powodu obecnej 
polityki kołektywizacji. Nie pozostał 
również bez skutku opór stawiany za 
rządowi morskiemu przez chłopów 
rosyjskich, których nie potrafiły zła- 
mać nawet masowe rozstrzeliwania. 
Suwjetom — oświadczają dzienniki 
— chodzi o uniknięcie katastrofy 
żywnościowej i przetrzymanie do naj 
bliższych zbiorów. 

Rząd moskiewski obawia się poza- 
lem, że obecny slan rzeczy w państwie 
sowiclów, zmusi inne państwa do zer- 
wania stosunków gospodarczych i fi- 
nansowych z Sowietami i te, które do- 
tychczas z innych względów spieszyły 
Sowielom z pomocą. W Moskwie, mi- 
mo to, iż wydano wojnę calemu świa- 


tu burżuazyjnemu. zdają sobie sprawę, 
iż nastrój, wywołany przez politykę 
Sowietów, wpłynąć może ujemnie na 
politykę kredytową Sowietów. Prawdo- 
podobnie wzgląd na kredyly zagrani- 


, dyły anglosaskie, 


czne zmusił Moskwę do cofnięcia się 
z dotychczasowej drogi polityki anty- 
religijnej. Władze sowieckie zmusił do 
tego wzgląd przedewszystkiem ma kre- 
gdzie wpływ kół 
religijnych jest tak silny, że dalsze lo- 
sowanie prześladowań musiałoby się 
odbić na stanowisku kół finansowych 
tych krajów. 


Porozamione p isko-niem ecke 


WYWOŁA POSTĘP W GOSPODARCE EUROPEJSKIEJ. 


Gdańsk, 15. marca. (PAT) Oma- 
wiając zakończenie rokowań hamdo- 
wych paletko-miemieckich, „Danziger 
Valkisst:mme'' pisze: 

Nie ulega żadnej wzalijpiiiwaści, iż 
Zakończenie wojny celnej pslsko-nie- 
mieckiej wywołać musi z politycznego 
punktu widzenia największe zadowo- 
lenie. Tak samo nie ulega wątlplitwo- 


PIASZCZĘ "reno 


najnowsze 
modele 

POLECA FIRMA 
MOTYLEWSKI i TER:CH 


Lwów plac Marjacki 1. Hotel George'a 
Telefon 47-44. 


RESTAURACJA DORFMANA 


Zawiadamia, że wobec potanienia 


= (bniżyła cany poiraw 


u! Legjonów 
(obok Teatru Wielkiego) 
niektórych artykułów spożywczych 


Codziennie świeże ryby pa żydowsku. 
Menu z 3 dań zł. 2'20. puma 


ści, iż także w dziedzinie gospodanczej 
porczumienie polsko-niemieckie wywo- 

ła postęp, w porównaniu do obecnego 
stanu w gospodarce europejskiej. Trak- 
tat handlowy  polsko-niemiedki jest 
wyjściem z niezdrowych stosunków 
na zdrowsze drogi. 

W dalszym ciągu „Danziger Valles 
gimme“ zamieszczą wywiad z gene- 
ralmym dyrektorem stoczni gdańskiej, 
profesorem Neem, który maogół odnosi 
się do traktatu hamddowego palska- 
niemieckiego z pewnym sceptycy- 
zmem, uważając, iż przemysł gdański 
znajdzie się w sytuacji znacznie trud- 
niejszej, niż obecnie. 

TARDIEU PRZYBYŁ DO LONDYNU. 

Londyn, 15 marca. (PAT). Tardieu 
przybył dziś o godz. 18.35 do Lrondy- 
nn, powiłany entuzjastycznie przez 
tłum zebrany na dworcu. 


———A e 


GŁODÓWKA P. HANAU TRWA. 

Paryż, 15. marca. (PAT) Pani Hanau 
w dalszym ciagu odmawia przyjmowa- 
nia pożywienia. Stan jej zdrowia jest 
poważny. 
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Z {oli koncertowo” 


Koncerti pianisty Stefana Askena- 
sego. 

Lwów, 16 marca. 
Idealnie piękny, z umiejętnością 
wykwintnego znawcy ułożony pro- 
gram i możliwie jak najlepsze, na 
wskróś artystyczne wykonanie — te 
decydujące o pierwszorzędnej jakości 
predukcji dwa czynniki splotły się w 
piątek 14 bm. w harmonijną całość, 
by zapewnić słuchaczom coś przera- 
stającego przeciętne zadowolenie: su- 
mę wrażeń, do których można zasto- 
sować najwyższe superlatywy. Pro 
gram znakomitego pianisty Askenase- 
go reprezentował trzy epoki i trzy sty- 
le, zapowiadając wykonanie arcydzieł 
Mczarta, Chopina i Rachmaninowa. — 
Zwłaszcza wznowienie Mozartowskie- 
go koncertu Ks-dur zaskarbiło dzielne- 
mu artyście — jak przypuszczam — 
wdzięczność naszego świata muzyka|- 
nego, co stwiendzam nie w zamiarze 
przyznania abgolutnego na punkcie e- 
fektu koncertowego zwycięstwa dziełu 
klasycznemu, lecz z powodu, że w pro- 
gramach wybitnych wirtuozów co raz 
rzedziej pojawia się nazwisko nieśmier 
telnego „słońca muzyki“, mistrza na 
polu pogodnej a genjalnej pomysłowo- 
ści, przeczystej harmonii i nigdy nie- 
zachwianej symetrji. Koncerty Mozar- 
ta wychodzą też z obiegu, po części 
dlalego, że stylowa ich interprelacja 
nastręcza wykonawcom nadzwyczajne 
trudności. Jednym z tych niewielu ar- 
tystów, odznaczających się pogłębie- 
niem gry, smakiem artystycznym i 
„koronkową“, że tak powiem, finezją 
wykonania jest niezaprzeczenie Stefan 
Askenase. On grywa Mozarta con amo- 
re i z widocznym nakładem pietyzmu, 
a ułożone przez koncertanta dwie pię- 
kne i pomysłowe (do koncertu Es-dur) 
kadencje Świadczą również o jego prze 

jeęciu się dziełami twórcy „Don Juana“. 
Odniesiony przez artyzm odtwórcy 
Askenasego — z współdziałaniem, no- 
tabene, prześłicznie wyrównanej tech- 
miki pasażowej — sukces w koncercie 
Es-dur liczy się, ze względu na charak- 
ier utworu obliczonego na znawców, 
podwójnie, więc zbytecznem byłoby 
dodać, że po tem „przełamaniu lodów** 
dalsze powodzenie, dzięki tak niezwy- 
kłym intelektualnym zalełom gry i po- 
pisom wirtuozowskiej, urągającej wszel 
'kim trudnościom techniki, musiało po- 
stępować w formie ustawicznego cre- 
scenda, że poetycznie 'wyśpiewane w 
‘koncercie f-mol Chopina Larghetto o- 
czarowało audytorjum, że olśniewająca 
w następnem Allegro - virace brawura 
koncertanta wywarła imponujące wra- 
żenie, i że sukces na wielką skalę, par 
excellence koncertowy, dobiegł do ze- 
nilu w wspaniałym, tak mastrojowym 
a porywającym polotem pomysłowości 
i nagromadzeniem potężnych efektów 
zbiorowego brzmienia utworu S. Rach- 
maninowa (op. 18). Kompozycja o al- 
brzymim rozmachu  piamistowskim i 
jeden z najokazalszych okazów litera- 
tury koncertowej, znalazła onegdaj mi- 
strzowskiego interpretę i wywołała o- 
klaski, świadczące o niekłamanym en- 
tuzjazmie naszych miłośników sztuki. 
Z rzełelnem i serdecznem uzna- 
niem wypada podnieść wybitne zasłu- 
gi artystycznej batuty dyr. Józefa Leh- 
rera, który stanął — jako kierownik 
wnikający subtelnie w charakter dzieł 
wykonanych onegdaj i zarazem w in- 
tencje solisty - koncertanta — pod każ 
dym względem na wysokości swego 
trudnego zadania. Rutynie i artystycz- 
nym wysiłkom dyrygenta i sprawno- 
ti dzielni ozkiestry teatru miejskiego 


„GAZETA PORANNA” 


CO MÓWi NEMO. 


z dnia 17. marca 1930. 


MOJE RYMY. 


CZEMŻE SĄ MOJE RYMY? 

SĄ JAK OBŁOKU CIEN. 

SĄ JAK BLĘKTENE DYMY 

W JASNY SŁONECZNY DZIEŃ, 
TRWAJĄ PRZEZ CHWILĘ JEDNĄ 


MIJAJĄ, 


GINĄ, BLED NĄ. 


CZEMŻE SĄ MOJE MYŚLI? 
JAKA W NICH SKRYTA TOR? 
SĄ SŁOWEM, KTÓRE KREŚLI 
NA BIAŁEJ ŚCIEŻCE DŁOŃ, 
A WIATR WIOSENNY SADU 
ROZWIEWA G0 BEZ ŚLADU. 


CZEMŻE SĄ MOJE PIEŚNI? 
JAKA W NICH DRZEMIE MOC? 
SNEM JENO, CO SIĘ PRZEŚNI 

W UPALNĄ, CIEPŁĄ 
A KIEDY N6C ZAPUKA 
SERCE GO NIE ODSZU KA. 


LECZ MOŻE 0 WIECZO RZE 
GDY WIATR W KOMINIE DMIE 
KTOŚ W BIAŁYM, CICHYM DWORZE 


PRZECZYTA RYMY 


NOC 


ME 


I WIECZOROWĄ CHW ILĄ 
SAMOTNOŚĆ MU UMI LĄ. 


LECZ M9ŻE KTOŚ DALEKO 

WEŹMIE JE W DUSZĘ SWĄ, 

POD SERCEM GO ZAPIEKĄ 
NIEWYPŁAKANĄ ŁZA 

I ZGINĄ W MARZEŃ GŁĘBI 

JAK W CHMURACH SZNUR GOŁĘBI 


HENRYK ZBIERZCHOWSK" 


i są |. e 
Ostatnie podrygi zimy 
PŁUGI ŚNIEŻNE W ROBOCIE NA TORACH DYREKCJI STANISŁA- 
WOWSKIEJ, RADOMSKIEJ I! WILEŃSKIEJ. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa, 15 marea (st.) W związ 
ku ze śnieżycą Min. Komunikacji u- 
| ruchomiło na torach kolejowych płu- 
gi śnieżne, które od dwóch dni pra- 
cują nad uprzątnięciem śniegu na to 
rach dyrekeji stanisławowskiej, ra- 
domskiej i wileńskiej. W pobliżu $o- 
kala w kierunku Lwowa stanęły 'od- 
razu skutkiem zasp śnieżnych cztery 
pociągi esobowe. Śnieg dochodzi tam 
do 5 m. wysekości. Pociągi stały w 
szczerem polu przeszło 6 godzin. W 
dyrekcji radomskiej na 5 rozmaitych 
odcinkach pracuje 20 pługów. Koło 
Stojanowa stanęły trzy pociągi towa- 


rowe. W dyrekcji wileńskiej śnieg 
dał się najwięcej we znaki na roz- 
maitych zakrętach dróg i w tych miej 
seach, gdzie góry gramiczą z dolina- 
ini formowały się niemal 10 m. zaspy 
śnieżne. Pociągi stały tam w polu po 
pół doby. Niedaleko Brześcia utwo- 
rzył się 12 m. wał. Pociągi stały 4 go 
dziny. Koło Kowla ugręzły w za- 
spach 2 pociągi pasażerskie. Na 
wszystkich linjach zajętych jest prze 
szło 50 tys. pracowników kolejowych. 
Koszta wynagrodzenia tych robotni- 
ków wynoszą do pół miljona zł. 


Wykrycie nadużyć w handlu 


obl gacjami państw. 


Lwów, 16. marca. 
(—) W ostatnich czasach powyra- 
staly w naszem mioście, jak grzyby 
po deszczu hanczki i spółdzielnie kre- 
dytowe, kilóre zaopatrzywszy się w 


zawdzięczało audytorjum miezamąco- 
ne żadnym, chociażby najmniejszy:n 
kenfliktem chwile zadowolenia i tak 
korzystny dla wszelkich tutti i akom- 
panjamentów całokształt brzmienia. 
Wywdzięczając się za liczne okla- 
ski, dorzucił koncerlant — po zbioro- 
wej produkcji, szereg inlerpretacyj ze 
swego repertuaru Chopinowskiego. U- 
dział publiczności pozostawiał nieste- 
ty cokolwiek do życzenia. Inaczej nie- 
zawodnie wyglądałaby sala koncer- 
łowa, gdyby czlonkowie orkiestry tea- 
tralnej grali na bałałajkach, albo gdy- 


by Stefan Askenase był — murzy- 
nem... 
Fi. Neuhanser, 


p O 


szumnie brzmiące firmy, trudnią się 
sprzedażą obligacyj Holarowych i pre- 
mjówek inwestycyjnych na raty. 

Władze policyjne dowiedziały się, 
że miektóre z tych firm dopuszczają się 
nadużyć o charakterze krymimailnym, 
popełniając oszustwa ma rzecz Skarbu 
Państwa, 

Wczoraj omgama mpolicyme przy 
współudziale urzędników skarbowych 
przeprowadziły rewizję w takim ban- 
ku przy ul. Akademickiej 4. 

Rewizja ła dała nieoczekiwane re- 
zultaty, a w wyniku przyłrzymamo 
dyrektora tej firmy E., Myszkę i po- 
srodnika Z. Brillla. 

Przytrzymani przyznali się do 
popełnienia nadużyć, poczem po api- 
samiu protokołów i załkrwestjonowaniu 
materjału dowodowego, pozostawiono 
ich na wolnej stopie 


———— 


Nr. 9161 


PRASA WŁOSKA 0 STOSUNKACH 
POLSKO-NIEMIECKICH. 

Rzym, 15. marca. (PAT)  „Lavore 
Faseista* drukuje korespondencję z Wie 
dnia, zatytułowaną „Po pięciu latach 
wejny celnej niemiecko-polskiej*. Autor 
opierając się na broszurze prezesa „Le- 
viatana' Wierzbickiego, polemizuje z 
nim, twierdząc, że Wierzbicki nie doce- 
nia czyńnika politycznego w stosunkach 
niemiecko-pelskich. Polska, zdaniem au- 
tora korespondencji, powinna wyzyskać 
eziębienie stosunków  niemiecko-sowie- 
ckich, pójść na możliwe koncesje natury 
ekonomicznej, wzmacniając i konsolidu- 
jac przyjazne stosunki z Niemcami. 
gdyż sprzyjać to będzie umocnieniu naj- 
bardziej zagrożonego frontu  wschod- 
niego. 

— 0a 
OTWARCIE TARGÓW PRASKICH. 

Praga, 15. marca. (PAT). Jutro 
zostaną tu otwarte 20-te wiosenne 
Targi Praskie. Targi połaczone są z 
międzynarodowym kongresem tech- 


! niki zdrowotnej i higjeny, w którym 


ze strony Polski weżźmą udział: inż. 
Zygmunt Rudoli, kierownik refera- 
tu sanitarnego w ministerstwie spraw 


wewnętrznych, dr. Zygmunt By- 
chowski, ławnik Magistratu miasta 
Warszawy i dr. Czesław Wroczyń- 


ski, naczelnik wydziału zdrowia pu- 
blicznego w Magistracie m. Warszawy. 
W czasie obrad zjazdu inż, Rudolf wy- 
głosi referat o rozwoju instytucji sani- 
iarnych w Polsce. 

Zjazd potrwa trzy dni, 

—_—]—— 

DYSKONIA W PRYWATNYCH BAN- 
KACH LWOWSKICH NIE POTANIEJĄ. 

Lwów, 15. marca. (AW) Dowiadu- 
jemy się, że zniżka dyskonta ofiaja|- 
nego Banku Polskiego z rozmaitych 
przyczyn ekonomicznych nie wpłynie 
na potaniemie dyskomta w lwowskich 
bankach prywatnych, 


—0—— 


DEMONSTRACJE MŁOKOSÓW GDAŃ. 
SKICH, 
Gdańsk, 150. marca. (PAT) Wczoraj 


późnym wieczorem odbyła się tu demon 
stracja młodzieży nacjonalistycznej nie- 
mieckiej. celem zaprotestowania prze- 
ciwko przyjęciu przez Niemcy planu 
Younga. 

Manifestacje rozpoczęły się odczyta” 
niem deklaracji. Następnie deklaracja 
protestuje przeciwko wstąpieniu Nie- 
miec do Ligi Narodów, przeciwko umo- 
wom w Locarno, planom Davesa i Youn- 
ga, a zwłaszcza przeciwko umowie likwi 
dacyjnej z Polską, przyczem stwierdza, 
że młodzież niemiecka nie czuje się 
związana uchwałą parlamentu niemie- 
ckiego w sprawie planu Younga i umo: 
wy łikwidacyjnej z Polską. W demou- 
stnacji tej wzięło udział około 200 nacja- 
nalistycznych młokosów. 

0—— 
ZJAZD STATYSTYKÓW MIEJSKICH 
RZECZYPOSPOLTTTJ. 

Łódź, 15. mara. (PAT) Dziś na- 
stąpiło tu otwarcie Zjazdu statystyków: 
miejskich Rzeczypospolitej. Zjazd za-, 
gail prof. Limamowski. Przemówienia 
powitalne wygłosili: Bronisław Zie- 
mięchi, prezydent m. Łodzi, prof. dr. 
Wł. Biegeleńsen, oraz przedstawiciele: 
wydziału słatystycznego m. Łodzi 
Herz i Joel. Odczytano szereg depsz. 
Następnie Zjazd postanowił wysłać 
depeszę do prof. dr. Buzka i prof. 

w uznamiu ich zasług na 
polu statystyki. 

Z koleji prof. Limanowski wygłosił 
referat pod tytułem: „Postulaty wiel- 
kich miast wobec powszechnego spisu 
ludności". 
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skiego Proso pietryckie 
i iego rola nieoczekiwana 


Sfr. 7 


0 czem p. Rylski nie po- 
sas Wiedział w Złoczowie, 2 c? 
sobie nagle przypomniał. 


(TELEFONEM OD NASZEGO SPECJALNEGO SPRAWOZDAWCY.) 


Przemyśl, 15. marca. (H. B.) Dzi- 
siejszą rozprawę przedpołudniową 
wypełniło w znacznej mierze wygło- 
szenie orzeczenia imieniem powoła- 
nych znawców przez prof. dra Sie- 
radzkiego. Na wstępie prof: dr. Sie- 
radzki zaznaczył, że znawcy zapo- 
znali się ze sprawą na podstawie ba- 
dań przez siebie poczynionych, obec 
nie na rozprawie, przez badania po- 
czynione już dawniej w dwóch fa- 
zach, oraz, na podstawie przesłucha- 


Orzeczenie pref 


Jaka była przyczyna śmierci: 
Sekcji zwłok w odpowiednim czasie 
nie przeprowadzono, tylko depiero w 
3 tygodnie po Śmierci, a lekarze obej 
rzeli i zbadali tydko głowę i wydali 
orzeczenie © przyczynie śmierci. 
Przyjąć więc należy, że istotnie przy 
czyną Śmierci była rana postrzało- 
wa. Postrzał z pobliża poznajemy po 
szczegółach z naboju, a więc: opale- 
nia, sadzy i z cząsteczek niespalone- 
go prochu. Cechy te stają się wyraź- 
niejsze im lufa jest bliżej ciała. Je- 
żeli broń jest przyłożona bezpośre- 
dmio dv ciała, to wówczas ładunek 
wchodzi pod skórę. Z oględzin wyni- 
ka, że strzał padł z bezpośredniej błi- 
skości, albo lufa była przyłożona 
wprost do ciała. Śmierć po takim po- 
strzale mastępuje bardzo szybko, 
względnie natychmiast. 

Czy postrzał ten padł z ręki wła- 
snej, czy cudzej, to jest kwestja zasad 
nicza. O ile strzał był oddany z od- 
dali, to wykluczamy, że z ręki wła- 
snej. Jak stwierdzono, strzał jest z 
pobłiża z prawej strony, więc jest do 
stępny dla ręki denatki. Te dwa 
fakty mogłyby przemawiać za samo- 
bójstwem. Mimo to nie jest wykłuczo 
ne, że iw tym wypadku mogłoby być 
morderstwo. 

Przeciw  samobójstwu natomiast 
przemawia rzadkość tego rodzaju sa- 
mobójstw u kobiet, chociaż wojna ilość 
takich wypadków zwiększyła. Dzi- 
wnem wydaje się, dlaczego samobój- 
stwo zostalo popełnione w dziupli. Naj- 
ważniejszą jednak sprawą jest ułożenie 
zwłok denatki i jej rąk. Statystycznie 
jest stwierdzonem, że po strzale broń 
wypada z rąk samobójcy. Nieraz znaj- 
dujemy broń w skurczonej ręce tak, że 
ją wyjąć można tylko przy użyciu si- 
ły. W momencie bowiem śmierci w 
mięśniach następuje skurcz katalek- 
tyczny. Tułaj tego skurczu nie było. U- 
łożenie broni w ręku przemawia prze- 
ciw samohójstwn. 


Morderstwo czy 
samo_ójsiwo? 


Reasumując prof. dr. Sieradzki 
stwierdza: ręka powinna była wisieć, 
broń ciężka w ręce, lekko zgięte palce 
robią wrażenie, że ktoś tę broń włożył 
już po śmierci, celem upozorowania 
samobójstwa. 

Na tem prof. dr. Sieradzki zakoń- 
czył swe orzeczenie, do którego przy- 
łączyli się wszyscy inni znawcy, 


nia świadków. W pierwszym rzę- 
dzie należy ustalić fakty, które są na- 
stępujace: a) stwierdzono ranę po- 
strzałowa w głowę, postrzał w cza- 
szkę, b) miejsce strzału: prawa skron, 
wystrzału: lewa. e) z oględzin dziupii 
i na podstawie wywodów znawcy 
broni wynika, że kula, która prze- 
szła przez głowę denatki, utk:wila 
w dziopli, świadczy to, że denatka 
była wtedy w pozycji siedzącej, 
wzgłędnie siadającej. 


dra Sier dzkiego. 


Z kolei zadaje prokurator pytania 
prof. Sieradzkiemu. 

Prok.: Czy po pierwszym strzale 
mogły paść słowa: „Jezus Marja?“ 

Dr. Sieradzki: Nie wykluczone. 

Dr. Landau: Czy pan profesor ze 
stanowiska nauki może wykluczyć, ja- 
ko rzecz niemożliwą taki układ rąk u 
samobójczyni? 

Prof.: Wykłuczyć nie można. 

Zabiera głos Prokurator i prosi © 
odczytanie orzeczenia o samobójstw:'e, 
wydanego przez lekarzy sądowych ze 
Złoczowa, po pierwszych oględzinach 
w dniu 21 października 1927. Dr. Lan- 
dau sprzeciwia się temu wnioskowi, a 
Trybunał po naradzie pestanowił wnio- 
skowi Prokuratora odmówić. 

W tem miejscu Prokurator zwraca 
się do lekarza znawcy dra Tymraki:- 
wicza z pytaniem, który przed danie 
odpowiedzi wstaje. Zanim dr. Tymra- 
kiewicz dał odpowiedź na posiawione 
mu pytanie, zwraca się do niego obroń 


ca dr. Landau ze słowami: Panie kon- 
syliarzu proszę siadać, bo stojąco prze- 
mawia się tylko do Trybunału". Uwa- 
ga ta wywołuje wzburzenie Prokura- 
tora, który zawołał: „To niesłycha- 
ne“ i w tej chwili zwraca się do prof. 
Sieradzkiego: „„Panie Profesorze, naj- 
serdeczniej pana przepraszam za to, że 
pan na moje pytania odpowiadał stoją- 
co", a odwracając się do obrońcy mó- 
wi: „Pan obrońca kompromituje sąd". 
Wstaje dr. Landau; „Proszę te słowa 
zaprotokołować, a ja wyciągnę z tego 
konsekwencje". 


W tem miejscu zabiera głos przewo 


dniczący i wytyka obrońcy drowi Lan- 
dauowi, że bez jego zezwolenia zabrał 
głos, a zwracając się do obu stron pro- 
si o utrzymanie powagi sądu. 

Prokurator do dra Tymrałciowicza: 
Panie Konsyłjarzu, jakie były fakty 
i kto był miormatorem panów anaw- 
ców w dniu 26. paździennika, przed 
wydaniem ich orzeczenia? 

Dr. Tymrakiewicz: Jeszcze zanim 
og:ądnęliśmy zwłoki, komendant Gry- 
dziuk powiedział nam, ġe to jest sa- 
mohójstwo, qroczem dodatkowo dr. 
Tymrakiewicz dodaje, że przy pierw- 
szych oględzinach nic nie wiedzieli o 
mkłalzie rąk, ani też o tem, że rewol- 
wer tkwił w ręce. O tych wszystkich 
szczegółach dowiedzieli się dopiero 
na obecnej rozprawie. 

Po kilku jeszcze pyłtamiach skieno- 
wanych do znawcy ruszmikarza p. Sar 
toriego, wyczenpaną została sprawa 
orzeczeń, 


Dwa testamenty. 


Nastąpiło dalsze przesłuchanie 
świadków, Pienwsza zeznawała p. Zo- 
fja z Hehanowskich Kiukowa, żana 
przemysłowca, która podaje, że śp. 
Rylską poznała na 4 iata mrzed jej 
powtórnem zamążrójściem. Z denańką 
pozostawała w serdecznych  stosun- 
kach i stwierdza, że była to kobieta 
szczera i otwarta, ale była też nemwo- 
wa z powodu kłopotów mattemjalmych, 
które miała ze swym majątkiem. Razu 
pewnego wieczorem, gdy świadek był 
w mieszkaniu denatki, przy ul. Ochmo- 
nek, zastała ją wysoce zdenerjwowamą. 
Na pytanie, co jej jest, śp. Rylska po- 
wiedziała, że pisała testament inawet 
go pokazała. Powiedziała, że keita- 
ment ten schowa w domu, zaś drugi 
egzemplarz w grokowcn matki. Po jej 
powitórnem zamążpójściu Świadek prze 
stał się z nią widywać, a o śmierci 
świadek dowiedział się w <wa tygo- 
dnie po wypadku od jej służącej Kia- 
tarzymy Zarańskiej. Na pytamie, czy 
świądek zmając ją, uważa, że zdolma 


Firma 
J. JODŁOWSKI 
Fabryka instrumentów chirurgicznych 


i weterynaryjnych 
w Warszawie 
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Poleca meble lekarskie oraz dział sanit. 


była popełimć samobójstwo, świadek 
wyklucza, albowiem śp. Rylska była 
osobą religijną, zamożmą i okazywała 
ochotę do życia. 


Bała się broni. 


Następny świadek kpt. Witold We- 
lecki, krewny denatki, charakkeryzuje 
ją jako osobę religijną, oszczędną, ale 
nie skąpą, gdyż wiele oflarowała na 
cele religijne. Broni się bała, gdyż 
świadek jako mały chłopak był raz u 
śL. Ryskiej ma wakacjach i gdy chciał 
strzelać z dubeltówiki denatka odebrała 
mu ją i przestrzegała go przed bronią. 
Świądek przypuszczą, że gdyby de- 
matka już miała popełnić samobójstwo, 
to w każdym razie byłaby się nie 
stmzełała, lecz raczej otmuta lub wto- 
piła. O oskarżonym Rylskim wie tylko 
z opowiadania, że miał być awantur- 

Dr. Lamdan; Czy pan się zgłosił do 


spadku? 

Przew.: Uchylam to pytanie. 

Dr. Landau: Ja się odiwobuję do 
Trybunału. 


| 


Prokurator: Proszę zwrócić uwagę | 


panu obrońcy, że olłwołnjąc się do 


Trybunała mówił siedząco. (Słowa te 
wywałują ogólną wesołość i pnzewo- 
dmiczący wzywa audyłtorjum do spo- 
koju pod groźbą wydalenią z sali). 


Rswelacja. 


Na tem incydent ten został zakoń- 
czony i na wniosek dra Lamdaua Try- 
bunał postanawia dodatkowo przesłu- 
chać jeszcze świadka Wasyla Kobzia- 
ra z Pietrycz, którego zeznania dodat- 
kowe stanowią swego rodzaju rewella- 
cję i rzucają nowe światło w dotych- 
czasowy przewód sądowy. Oczywista 
rzecz, że narazie póki te nowe mewe- 
lacje nie zostaną stwierdzone ponad 
wszelką wątpliwość, mnmsi się je przy- 
jąć z rewnemi zastrzeżentami. 

Dr. Landau: Proszę nam jeszcze raz 
opisać, jak wyglądał deptak od we- 
randy do parku, co było po lewej 
stronie, a co po prawej stronie? 

Świalłek Kobziar: Po lewej stromie 
deptaku były kwiaty i gazon, maś 
z prawej strony tuż przy deptaku ro- 
sły najpierw róże, a dalej dwa lub 
tnzy rzędy prosa, gęsto rosnącego, Wy- 
sokiego na dwa i pół metra. 

Proso to świadek Kobziar wraz z 
robotnikiem Długoszem na "wiosnę 
1927 r. sami siali, otrzymawszy na- 
sienie od p. Rylskiego. Proso to po- 
chodzi z Poznańskiego i jest to tzw. 
proso mamdżurskie. Zasiame gęsto, roz 
rosło się i utworzyło rodzaj gaiku. 

Dr. Landan: Czy przez tę ściamę 
prosa, z miejsca, gdzie siedział Ros- 
toki możma było widzieć kogoś prze- 
chodzącego przez deptaft? 

Świadek: Absolutnie nie, chyba, 
żeby ktoś się zbliżył do tego prosa 
i odchylił pęki. 

Te nawe fakty po raz pierwszy 
dzisiaj na rozprawie. mjawnione,, Wy- 
wcłują na sali wielkie wrażenie, gdyż 
osłabiają zesmamia Rostockiego. Pro- 
kurator zadaje temu świadkowi cały 
szereg pytań, zmsiemzających do oba- 
lenja tego twierdzenia, a w końcu 
wnosi na przesłuchanie w tej sprawie 
Rostockiego i skontrontowanie go z 
Kohziarem. Poczam zwracając się da 
oskarżonego mówi: Panie Rylski, a 
dlaczego pan zaraz tego nie powie- 
dział w oczy, jak on tu zezmawał? 

Oskarż. Rylski: Bo ja po naradzie 
z obrońcą, postanowiłem doprowadzi 
zeznała Rostokiego do absurdum. 

Dr. Landan: Ja Rostockiego trzy 
nazy pytałem, co wiedy rosło z pra- 
wej stromy, a Rostocki powiedział, że 
tylko róże i krzaczki bodiaków: 

Proburator: A dlaczego pan Rylski 
nie zeznał tego słuchamy jako świadek 
w procesie w  Zlłoczowie przeciwko 
Rostockiamu, oskarżonemu o fafiszywe 
zeznamia;? 

Rylski: Wtedy mi to na myśl mię 
przyszło. 


Obrońca czy Świadek? 


Dr. Landau: Wysokie Sądzie, ja 
musze wyjaśnić stan faktyczny od- 
nośnie do tego prosa. Oto gdy objąłem 


obronę, natychmiast pojechałem do 
Pietrycz i tam ma miejscu sam za ze- 
zwołeniem radcy sędziego Melzgera, 
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przeprowadziłem dochodzenia i bada- 
nia, a świadkowie przezemnie  prze- 
słuchani opisując mi wygląd parku, 
powiedzieli o tem prosie. 

Dr. Peiper: Wysoki Trybunale, u- 
ważam lo przemówienie pana obrolicy 
za mielojalne i za niebyłe, albowiem 
pan obrońca miał wyjaśnić stan łak- 
tyczny, a nie zeznawać jak świadek. 

Prokurator: Przyłączam się do wy- 
wodu mecenasa Peipera i sprzeciwiam 
się również przemówieniu. dra Lan- 
daua, gdyż uważam, że p. dr. Landau 
chcąc le rzeczy przedstawić W ysokie- 
mu sądowi, mógł się zgłosić jako świa- 


dek. Wobec lego wnoszę na powołanie 
w charakterze świadków: komendanta 
Grydzinka, Rostockiego, Czajkowską, 
Majewskiego i Kafluka, oraz o zarzą- 
dzenie, by Grydziuk przed przesłucha- 
niem zrobił pomiary gazonu. 
Przewodniczący oświadcza, że Try- 
bunał poweźmie później decyzję od- 


| nośnie do tych wniosków. 


Dr. Landau replikuje na wywód 
miecenasa Peipera i Prokuratora, przy- 
czem wygłosił tego rodzaju przemó- 
wienie, że przewodniczący musiał go 
przywołać do porządku. 


Omyłka, czy z checi oszustwa? 


Naśtępnie zeznaje świadek Juljusz 
Telgye, lat 58, rządca dóbr. Świadek 
ten w r. 1928 został przyjęty przez o- 
skarżonego Rylskiego jako kasjer. 

Przew.: Co panu wiadomo 0 mal- 
wersacjach popełnionych przez Rostoc- 
kiego? 

Świadek: W styczniu 1928 r. obją- 
łem obowiązki agronoma u p. Rylskie- 
go. Razu pewnego zauważyłem w li- 
ście płacy, że Rostocki jednej dziew- 
czynie zapłacił tylko za 3 dni, a w li- 
ście płacy uwidocznił, że za cztery dni. 
Powiedziałem to p. Rylskiemu. Razu 
pewnego Rostocki powiedział mi, że nie 
może tego znieść, aby mu ktoś patrzył 
na palce. 

Prok.: Czy pan jest pewny, że Ros- 
tocki to zrobił z chęci oszustwa, czy 
też mogła być to pomyłka? 

Św.: Mogła lo być pomyłka, 

Wśród wielkiego zainteresowania 
na sali wchodzi świadek adwokat dr. 
Mieczysław Szeliga, którego nazwisko 
w tym procesie już wielokrotnie było 
wymienione. 

Przew.: W jakim pozostaje pan 
związku z lą sprawą? 

Świadek: Mialem dwukrotny zwią- 
zek z lą sprawą, a mianowicie w r. 
1921 za pośrednictwem p. Drzewiec- 
kiego poznałem p. Rylską, wówczas p. 
Jasińską, klóra powierzyła mi do upo- 
rządkowania swoje sprawy  mająlko- 
we. Po jakimś czasie znowu zwróciła 
się do mnie z prośbą, bym jej przepro- 
wadził rozwód z p. Jasińskim i przed- 
łożyła mi deklarację p. Jasińskiego, 
wyrwżającego swą zgodę. Sprawa. ta 
ciągnęła się dłuższy czas, ale w koń- 
cu nie została załatwiona, 


Testamentu niema 


Przew.: Znając p. Jasińską przez 
dłuższy czas, czy mógłby pan okre- 
ślić jej charakter? 

Świadek: Śp. Jasińska była oso- 
bą energiczną, dobrze wychowaną, 


pobożną, w interesach zdecydowaną, j 


a nawet skąpa. Temperament miała 
porywczy, ale szybko się uspokajała. 
Po wyjściu za mąż za p. Rylskiego 
straciłem z nią kontakt. Sam bezpo- 
średnio o współżyciu jej z Ryłskim 
nie miałem informacji, tylko z opo- 
wiadań trzecich osób wiedziałem, że 
było ono złe. O śmierci jej dowie- 
działem się przypadkiem od dra E- 
bersohna, który powiedział mi, że te- 
stamentu niema, gdyż Rylski prosił 
ja przed śmiercią o wycofanie testa- 
mentu od Lekczyńskiego, który po- 
tem zniszczyła. 

Dnia 10. października 1927 zwró- 
ciła się do mnie p. Dianniowa, krew 
na śp. Ryłskiej i powiedziała mi, że 
śmierć Rylskiej jest bardzo tajemni- 
ezą i że ludzie mówią, że nie była ona 
naturalną. Po kilku dniach zjechało 
się kilku krewnych zmarłej, którzy 
zwrócili się po informacje do p. Ja- 
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sińskiego. Po zapoznaniu się z tą 
całą sprawą wydało mi się dziw- 
nem, że denatka, która była bardzo 
skrupulatną, przed swem samobój- 
stwem nie pozostawiła żadnych śla- 


dów na piśmie, ani też testamentu. 
W imieniu rodziny zrobiłem donie- 
sienie do Prokuratry przeciwko N. N 
sprawcy, celem zainteresowania tą 
zagadkewa śmiercią władz sądowych. 
Równocześnie wszczął postępowanie 
spadkowe p. Jasiński. Przez jakiś 
czas było cicho, aż dopiero w zimie 
ub. r. zgłosiłem się do policji lwow- 
skiej z prośbą © wywiadowcę, który- 
by tę całą sprawę na miejscu wyba- 
dał. Palecono mi prywatnego detek- 
tywa, p. Janklewicza, który kilkakrot 
nie wyjeżdżał na miejsce, przesłuchał 
szereg wsób, a iprzesłuchana przez 
niego Zarańska dostarczyła wiele 
materjału obciążającego. W połowie 
lipca dowiedziałem się, że Jasiński 
pogodził się z Rylskim, w sprawie 
spadku. W listopadzie 1928 Rylski 
dostał dekret dziedzictwa, a ja imie- 
niem innych spadkobierców wnio- 
słem przeciwko temu rekurs. 


Z*znania Wojny i Schorza we Lwowie. 


W listopadzie przyszła znowu do 
manie p. Dianniowa i zawiadomiła 
mnie, że przyjechał jakiś żyd i chłop 
z Pietrycz i że mają bardzo ważne 
zeznania. Na drugi dzień obu tych lu 
dzi zastałem u pp. Satellów, gdzie 
Wojna udzielił mi różnych informacji 
a Schorz je potwierdził. W parę dni 
potem pojechałem do Złoczowa i by- 
łem u prok. Zakrzewskiego, któremu 
to opowiedziałem. Na to prok. Za- 
krzewski oświadczył mi, że te samie 
historje opowiadał już Rostocki, a po 
nieważ nakłamał, dostaje akt oskarże 
nia. Zdetonowałem się tem i udałem 
się do adw. dra Hesla. Po naradzie 
postanowiliśmy wyczekać na rozwia- 
zanie sprawy Rostockiego. W pierw- 
szych dniach marca 1829 zjawił się u 
mnie Rastoeki z listem p. Popław- 
skiego z prośbą o obrone. Z depozy- 
cyj jego zrozumiałewn, że on widział 
z jednej strony to, co z drugiej strony 
widział Wojna. Ja mu nic nie mówi- 
łem o tem, skierowałem go do adw. 
dr. Aleksandrowicza, ale postanowi- 
łem Wojnę i Schorza jeszcze raz spro 
wadzić do Lwowa i oficjalnie ich 
przesłucshać przez policje. 19. marca 
przyjechał Wojna i Schorz i na moją 
interwencję zostali oni przesłuchani 
przez kom. Jóźkowa w Wydziale 
śledczym. Protokoły tych zeznań zo- 
stały odesłame do sądu w Złoczowie. 


W maju był proces Rostockiego, któ- 
ry trwał dwa dni, a ze sprawozdań 
prasy lwowskiej dowiedziała się o 
tem nadprokuraterja we Lwowie, 
która sprawą tą zainteresowała się 
i po umorzeniu sprawy przeciwko 
Rostockiemu przez sąd w Złoczowie, 
wydelegowała sąd przemyski do prze 
„prowadzenia dochodzeń przeciwko 
Rylskiemu. Rylski przeciwko delega 
cji sądu przemyskiego zgłosił re- 
kurs. 


Na tem św. mec. Szeliga zakoń- 
czył swoje zeznanie, 

Prok.: Czy pan namawiał może 
tych świadków do składumia ilakich 
zeznań, 


CZEKOLADA 


MLE A 
SNA 


PLUTOS‘ 


dla dzieci 
i dorosłych 


P.b ;dzająca wzrost krwi, 
smaczna i pożywna. 


' 


Św.: Wykluczone, 

Frok.; A czy panu wiadomo, że 
Zarańska miała być umysłowo chora? 

Św.: Jak się dowiedziałem, że o 
niej tak mówią, poniaważ patnzebna 
mi była do sprawy spadkowaj, dałem 
ją zbadać w Zakładzie kulparkowskim, 
skąd otrzymałem świadectwo, że iesł 
obecnie umysłowo zdrowa. 

Prok.: Czy może ktoś nakłaniał 
p. mecenasa do tuszowania tej sprawy? 


JA 
Idealny 
posiłek 


Próba zawarcia ugody. 


Św.: Do tuszowania mie, alle razu 
pewinago telefcnował do mnie pułk. 
Hubert, który wymaził żal z powodu 
mojej pracy spadkowaj i zaproponował 
mi ugodę ze spadkobiercami. Zażąda- 
łem wówczas kwoly 80 'tys. dol.. na 
co p. Hubert cdpowiedział mi, że o 
tem niema mowy, a zarazem prosił, 
aby uzmać tę rozmowę ma niebyłą, 
czego ja mu nieprzyrzekłem. 


Dr. Landau: Pam ltu zeznał, że 
Rostocki zjawił się u pana z aktem 
oskarżenia, polecany przez Popław- 


skiego, a Rostocki zeznał pod rmzysię- 


Zebranie Centralnego Związku 


kupców i p z:my łowców. 


Lwów, 16 marca. 

W środę, 12 bm. odbyło się Zwy- 
czajne Walne Zgromadzenie członków 
Centralnego Związku Kupców i Prze- 
mysłowców w własnym lokalu. 

Imieniem ustępującego Zarządu | 
przemówił długoletni prezes Związku, | 
architekt Michał Ulam, wiceprezes 
Izby Przemysłowo - handlowej, odda- 
jąc przedewszysikiem hołd pamięci 
zmarłych ezlonków, co liczni zebrani 
uczcili przez powstanie. 

Następnie w dłuższym wywodzieę 
wyliczył prezeg Ulam cały szereg prze 
prowadzonych czynności, a zwłaszcza 
rezultaty zabiegów i imterwencyj u 
władz na korzyść członków Związku, 
jakoteż calego kupiealwa. 

Po sprawozdaniu kasowem skarb- 
nika p. Frischlinga, zebrani na wnio- 
sek człąnka Komisji rewizyjnej p. Hen 
ryka Rappaporta, wyrazili przez akla- 
mację uznanie i absołulorjum ustępu- 


- 


jącemu Prezydjam i Zarządowi. 

Po ożywionej dyskusji przysląpio- 
no do wyboru nowego Zarządu, który 
dał następujący wynik: 

Na okres 3 lelni zostało wybrane 
jednogłośnie Prezydjum w następują- 
cym skłądzie: 

Prezes: Architekt Michał Ulam, wi- 
ceprezesi: Oswald Rappaport, Lipa 
Schutzmann, Józef Pineles. Na okres 
2 letni: y ei Sami Atlas, Ar- 
nold Bardach, Jakób Bardach, Marek 
Bieler, Józci Busgang, Karol Frischling 
Michał Hackel, Jynacy Hibel, Bernard 
Kohn, Henryk Kreuter, Józef Kurz- 
rock, Samuel Margulies, Zygmunt Por- 
des, Leon Propst, Henryk Rappaport, Je 
rzy ieiss, Aleksander Scheininger, 
Maks Schiffmann, Szymon Ulam, Zyz- 
munt Wolf. — Na okres 3 letni: Do 
Komisji rewizyjnej weszli: Dawid Mün 
zer, Joachim Thorn i Bernard Koller. 

nnn—p—— 


gą, że Hosłał od pana listownie wez- 
wanie. 

Św.: Po raz pierwszy zgłosił się u 
mnie z polecenia p. Popławskiego, a 
drugi raz wzywalłem go listownie. 

Dr. L.: Czy wtedy, gdy po raz pier- 
wszy w listopadzie zgłosili się do pana 
Wojna i Schorz czy powiedzieli, co ich 
skłoniło do składania zeznań? 

Św.: Ja się ich pyłałem, dlaczego 
tak się spóźnili, na co mi odpowie- 
dzieli, że się Rylskiego bali i w dal“ 
szym ciągn jeszcze się boją. 

Dr. L.: Czy wtedy kiedy Wojna był 
u pana i wszystko już opowiedział, czy 
wspomniał panu również o tem, że 
był u niego Rostocki i podzielił się 
z nim swojemi wiadomościami? 

Św.: Nie przypominam sobie. 

Dr. L.: Z jakich funduszów był v- 
płacany obrońca Rostockiego w proce- 


sie złoczowskim adw. dr. Aleksandro- 
wicz? 
Św.: Z pieniędzy zebranych czę: 


ściowo od spadkobierców. 

Podczas zadawania pylań świadko- 
wi przez obrońcę dra Landaua doszło 
kilkakrotnie do ostrej kontrowersji mię 
dzy obrońcą a świadkiem mec. Szeliga, 
tak, że przewodniczący zmuszony był 
interwenjować. 

Na tem rozprawę przerwano do po- 
niedziałku. 


En 


Specjalista chorób skórn. i wener. oraz 


kosmetyki 
Dr. SCHWARZ 


Lwów, Słowackiego 4., naprzeciw głów- 
uej poczty. Tel. 16—61. 
Usuwanie piam, brodawek, znamion. 
|. włosów. Leczenie żylaków.  Diatermia. 
i Lampy kwarcowe. 2760-10, 
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MIMOCHODEM. 
B blijny konduktor. 


Lwów, 16. marca. 

Hilary mówił: 

— Jest we Lwowie godny szacun- 
ku oryginał, przez dziwne przeocze- 
nie YA ijany stale w tych fejleto- 
nach. jakie od cza- 
su do czasu pra- 
sa nasza poświęca 
szczególnym typom 
ulicy. Zauważyłem 
go już dawno, 
ale osobiście po 
znałem dopiero 
wczoraj.  Czło- 
wiek ów, naj- 
wyraźniej natchnio- 
ny apostolstwem, 
trudni się sprzeda- 
żą biletów tramwajo 
wych, czyli jest kon 
duktorem. Poznać 
go łatwo po czerst- 
wym wyglądzie i 
wspaniałych, bar-- 

szczowych 'wąsach. 
Wobec większej li- 
czby osób przeważ- 
nie niczem nie zdra 
dza swych objawień, 
natomiast znalazł- 
szy się razem z samotnym pasażerem, 
nawiązuje rozmowę. Tak było i ze 
mną.  Jechaliśmy na tylnym pomo- 
ście, gdy wsiadło jakieś biedactwo ku- 


se od dołu i góry. Mój konduktor 
zmierzył ją okiem, strzelającem 
wzgardą. Potem nachylił się do 


mnie i rzekł tonem zwierzenia: 
Mówi Pismo: „Szpetna jesi 
rzecz niewieście strzycć się albo go- 
(OE 

Odparłem z westchnieniem; 

— Taka moda krótka. 

On się oburzył. 

— Głupstwem i szaleństwem jest 
moda. Albowiem powiedziano u Sa- 
lomona: „Niewiasta piękna a głupia 
jest jako kolce złote w pysku świni“. 
Ale przyjdzie dzień rachunku i za- 
płaty! 

— Sądzi pan? 

— Czy ja sądzę? Ja jestem czło- 
wiek ciemny, ale napisano u Izaja- 
sza: „I będzie miasto wonnych rze- 
czy smród, miasto pasa rozpasanie, 
a miasto uitrefionych włosów łysina, 
a miasto szerokiej szaty opasanie 
worem, a miasto piękności ogorzeli- 
na'. 

Uczułein, jak przenikają mię ciar- 
ki. 

— Panie, ja mam żonę, która też 
czasem trefi włosy. Jeśli jej tego za- 
bronię, nie da mi spokoju. 

Na to rzekł mój konduktor z prze- 
konaniem: 

— Napisano u proroka: „Żona 
swarliwa jest jako ustawiczne ka- 
panie przez dach“. 

— Więc uważa pan, że kobiety 
nasze zostaną potępione? 

— Mówi Pismo: „Zbawiona bę- 
dzie przez rodzenie dziatek“. 

Postanowiłem zmienić temat. 
Wskazując na ulice, pokryte topia- 
cym się śniegiem, zauważyłem: 


— Kiepską mamy pogodę. Ale 
powiada instytut meteorologiczny, 
że to przejdzie, 

Uśmiechnał się ponuro. 

— Co człowiek wie o tem! Czy 


pan wie, co to jest atmosfera? 

— Jestem bardzo ciekaw. 

— To Belzebub. Po strąceniu a- 
niołów zamknięci zostali jako po- 
wietrze. Mówi Pismo: „Anioły, któ- 


„GAZETA PORANNA" 


Nieśmiert. pow. Stefana Żeromskiego 


„URODA ZYCIA‘ 


W rolach głównych B3gusłatw Sambor- 
niezaponniany jako „Policmaj- 
ster Tagiejew*, Afam Broazisz. lora 
Ney, Eugenjusz Bodo i Sistan Jaracz. 
„KOPERNIK*- „MARYSIENKA* 


Wkrótce 


z dnia 17. marca 1930., 


Spóiniczka p. Marguliesa. 


CODZIENNIE WYKRADAŁA MU Z KIESZENI PIENIĄDZE. 


Lwów, 16 marca. 


(7) Anna Petrak, licząca lat 22, 
służąca zajęta była ostatnio u Arona 
Marguliesa, przy ul. Legjonów 5. Pe- 
truk systematycznie okradała swego 
chlebodawcę, wyrządzając mu szkodę 
na 115 zł. i 10 dolarów, prócz tego wy- 
niosła mu także całą biżuterję. Kra- 
dzieży tych dopuszczała się syslema- 
tycznie i Margulies chcąc się przeko- 
nać, czy naprawdę służąca jego wy- 
krada mu gotówkę, poznaczył bankno- 
ty i schował je do kieszeni marynarki. 
Nazajutrz zauważył, że brak mn 50 zł. 
Upewniwszy się zalem, że Petruk kra- 
dnie, zawiadomił o wszystkiem poli- 
cję. Przesłuchana na policji Petruk ze- 
znała, że część pieniędzy pożyczyła 
niejakiemu Stanisławowi Sabajowi, 
człowiekowi żonatemn, któremu się 
przedstawiła jako inkasentka wielkiej 
firmy we Lwowie. Ponadto podarowa- 
ła mu jeden ze skradzionych zegar- 
ków. Drugi zegarek ofiarowała swej ko 
leżance po fachu niejakiej Annie Po- 
znańskiej, zam. przy ul. Króla Lesz- 
czyńskicgo 28, klóra zcgarek ten za- 
slawiła za 15 zł. Wogóle Petruk wszyst 
kimp swoim znajomym opowiadała, że 
dostała większy spadek, z pieniądzmi 
się obecnie nie liczy i szuka tylko spo- 
sobności, by jak najprędzej wyjść za 
mąż. Policja idąc za wskazówkami 
złodziejki odobrała obydwa zegarki, 
skradzionej golówki jednak nie można 
było odebrać, gdyż Petruk roztrwońila 


e| 


ją na stroje i libacje. 

Wczoraj stanęła przed radcą Szu- 
lisławskim, który skazał ją na 8 mie- 
sięcy więzienia, Zasądzona wyroku 
nie przyjęła, również prokurator 
wniósł odwołanie z powodu niskiego 
wymiaru kary. 


KINO 


„PROM EÑ“ 


przy rogatce Żó:- 
kiewskiej. Dojazd 
tramwajami 5i9 


czesny p. t. 


Od poniedziałku 17 b. m. 
Wielki film współ- 
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BALSAM na 


Ettingera gpbcsSKI 


usuwa radykalnie bez bolu uporczye 
we magniołki I zgrubiałe naskórki, 
Skład I wyrób 


Apteka M. Ettingera 
Lwów, plac Gołuchowskich 


Spieszcie wszyscy zobaczyć 


DESZCZ RÓŻ 


czyli ŻYC'E i CUDA Św TERESY 
Wzruszający do łez dramat na tle doniosłych zaga- 
dnień duszy ludzziej opromienionej łiskami 


więtej Teresy. 


durzeniewieczgcie w Urzędzie wodnym 


EPILOG ROZEGRAŁ SIĘ W SĄDZIE KARNYM, 


Lwów, 16 marca. 

(?) Wasyl Czarny, liczący lat 26, 
robolnik zamieszkały na Zniesieniu, 
pracował w Państwowym Urzędzie 
wodnym. Korzystając z zaufania, ja- 
kiem obdarzali go przełożeni {fałszo- 
wał listy przewozowe, a nadwyżkę 
w kwocie 310 zł. sprzeniewierzył. Po 
wykryciu oszustwa, Państw. Urząd 
wodny zawiadomił policję, która pole- 
ciła Czarnemu stawić się w Komisarja 
cie na Zniesieniu. Dnia 18 lutego br., 
kiedy Czarny w asystencji poslerunko- 
wego przybył do komisarjatu, wyciąg- 
a nagle brauning ż strzelił do siebie 


DRI$3GJINE areszowania w ZłoczOWIE. 


JEDEN ZE SPRAWCÓW WŁAMANIA DO URZĘDU POCZTOWEGO II. 
WE LWOWIE ZOSTAŁ UJĘTY, 


(Ud naszego korespondenta.) 


Złoczów, 15. marca. 


(K) W związku z elbrzymią kradzieżą zmaczków pocztowych w urzę- 
dzie pocztowym Lwów II dowiasłuję się, że policja złoczowska po żmnd- 
trafik złeczowskich, pierwsza wpadła 
na trop włamywaczy i dziś przedpołudniem jednego z głównych spraw- 


nych  kilrudniowych ohbserwaasjach 


ców kradzieży aresztowała. 
na toczące się śledztwo, 


pilać nie możemy, 
znaczków i wskazał wspólników, którzy w międzyczasie, 
mają zosłać aresztowani. Urząd śledczy we 


Aresztowany, którego nazwieka ze względu 


przyznał się do Kradzieży 
giy telefonuję, 


Lwowie telefonicznie o tem 


zawiadomiony, delegował jednego z komisarzy, który przybył do Złoczowa 
i z policją tutejszą prowadzi energiczne dochciremia. 


rzy nie zachowali pierwszego stanu 
swego, ale opuścili mieszkanie swo- 
je, na sąd dnia wielkiego związka- 
mi ostatecznemi pod chmurą zacho- 
wał“. 

Byłem nieco zdziwiony tą rewela- 
cja. 

— W takim razie dzięki Belzebu- 
bowi żyjemy. Bez niego podusilibyś- 
my się. 

— Prawda. I gdy w dzień osta- 
teczny starty zostanie czart ze swą 
mocą, poginiemy wszyscy. aby znów 
ożyć. 

— A prędko to będzie? 

— Niedługo. Albowiem już przy- 
szło to, 0 czem mówi objawienie: 
„Nie przyjdzie ów dzień, ażby pier- 


wej przyszło odstąpienie i byłby o0- 
bjawiony człowiek on grzechu, on 
syn zatracenia'. 

— To, co pan mówi, jest przykre. 

'>niec świata, co? 
K — Tak. „Albowiem zatrąbi, a 
u arli wzbudzeni będą“. 

Ponieważ równocześnie tramwaj 
miał ruszyć z przystanku i mój kon- 
duktor też zatrabił, uśmiechnąłem 
się mimowoli. Za ten nietakt spotka- 
ło mię piorunujace spojrzenie i ta- 
ki werset: 

— „W ostateczny czas będą na- 
śmiewcy, chodzący podług swoich 
bezbożnych pożądliwości”. 

Słowa te były niestety zakończe- 
niem tej interesującej rozmowyą 


w zamiarze samobójczym. Na SZCZę- 
ście wskutek zdenerwowania strzał 
nie był śmiertelny, tylko knla lekko 
zraniła Czarnego w rękę.  Nazajubrz 
przesłuchany powtórnie na policji ze- 
znał, że do sprzeniewierzenia tego na- 
mówił go przyjaciel jego Józef Kowal- 
ski i wraz z nim sprzeniewierzoną 
kwotę przepuścił na wódkę i papierosy. 
Wczoraj obaj wymienieni stanęli 
przed Trybunałem, któremu przewodni 
czył radca Szulisławski. Czarny został 
skazany ma dwa miesiące więzienia, a 
Kowalskiego uwolniono od winy i 
kary. 


(ME 1 NHEEMOTFE HR 
NADESŁANE. 


Dr. Renner 
Stoma t ain a i 


Dr. Bronisław Qwczarski 


przyjmuje w chorobach wewnętrznych 
d 10—12 i 5-6 


Lwów, Piekarska 39. Telef. 1227, 


Nowości ima 
w materjałach 


damskich i męskich 


STAGHIEWICZ I ABRYSOWSKI 
WE LWOWIE— RYNEK 32, 
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Tregiczzy los gwiazdy ilmowel 


„GAZETA PORANNA” z dnia 17. marca 1930. 


BLASKI I NĘDZE ŻYCIA MABEL NORMAND. 


(Do ryciny na str. 1). 


Lwów, 16 marca. 

(=) Mabel Normand, piękna i uta- 
lentowana ariysika filmowa, która w 
swoim czasie uwikłana była w aferę 

krwawej śmierci 
magnata filmowego Taylora, zmarła o- 
becnie na suchoty, licząc zaledwie lat 
26. 

Mabel Normand uchodziła za jedną 
z najbardziej wszechstronnych arty- 
siek w tym czasie, w klórym znacze- 
nie Hollywoodu doszło do szczytu. Na- 
zywano ją w kotach filmowych 

amerykańską Henny Porten 

i sławiono je) talent zarówno w rolach 
dramatycznych, jak pełnych niefraso- 
bliwego humoru. Aie jeśli podziwiano 
ją i uwielbiano — długo była ulubioną 
gwiazdą — to rzucono się na nią za- 
jadle, gdy zrodziło się przypuszczenie, 
że była ona winną lub współwinną 
śmierci Taylora. 

Taylor, którego przeszłość jak się 
później okazało, wcale nie była nieska- 
zitelna, został pewnego dnia znalezio- 
ny przy swojem biurku z 

przestrzeloną skronią, 
Podejrzenie padło na piękną Mabel, 
która miała klucz do willi Taylora i 
częsio go odwiedzała. Ostatecznie je- 
dnak nie można jej było dowieść tej 
zbrodni i sprawa została umorzona, a 
zbrodniarza nie wykryto. Mimo to je- 
dnak opinja zwróciła się przeciwko ar- 
tystce i diva filmowa musiala zrezy- 
gnować z dalszej karjery. Dulsze kole- 
je jej życia były 

bardzo R + 


VJ JA V PRODYCENTA 


LIPTON posrApa 
_ TY/JIACE HEKTARÓW” 
; WEAZNYCH 
PLANTACJI 


_HERBATY 


Walczyła ona ciężko z losem, aż wre- 
szcie nabawiła się gruźlicy i przed- 

wcześnie zmarła... 
Przed śmiercią doznała jeszcze tei 
E 


Ze sportu. 


ame 


satysfakcji, że dobre jej imię doznało 
zupełnie 
rehabilitacji. 

Oto policja zdołała niedawno odkryć 
mordereę w pewnym opryszku, który 
z magnałtem filmowym miał stare po- 
rachunki do załatwienia... 

Tragiczna śmierć nieszczęśliwej ar- 
tystki rozeszła się w Ameryce szera- 
kiem echem. 


Program dzisiejszy. 


Lwów, 16. marca. 

Dzisiejszy program przedstawia się 
jak na początek sezonu wcale obficie, 
Obok piłkarzy, którzy ruszają w pole w 
większej ,„,gromadzłe*, również i lekko- 
atleci nie pozostaną w tyle. Uzupełniemiem 
sportowej niedziełi będzie wreszcie mecz 
bokserski, 

idźmy jednak po kolei, Za stryjską 
rogatką rej wodzą naturalnie futbakiści, 
Zawody Czarnych z Ukrainą, zaczynające 
się o 1l-tej zwabić powinny sporo cie. 
kawych, gdyż zapowiadają się one wea- 
le interesująco, U progu sezonu decydu- 
je raczej kondycja fizyczna, niż inne 
walory. a pod tym względem Ukraina nie 
musi ustępywać Czarnym, Znając poza- 
lem amibicję „niebiesko. zóttych* liczyć 
się należy z żywą, emocjonująca grą, 

Pogoń kontynuuje niejako swój tre- 
ningowy program, Po Switezi przeciwni- 
kiem jej będzie najsilniejszy zespół B- 
kiasowy „Biały Orzel“, (Początek zawo- 
dów na boisku Pogoni 11.201. Pogoń wy- 
stąpi tym razem w pełnym składzie, nie 
omieszka jednak zapewne skorzystać ze 
sposobności i wypróbować  młudszych 
graczy, Że swej strony radzilibyśiny spró- 
bować wreszcie Kneharskiego na obro- 
nie, a Maurera przedyrygować znów na 
prawe skrzydło, Eksperymenty w rodza- 


ju Wańczyeki na prawem skrzydle, nie 
mają żadnej wartości ani celu, 
Przegląd narybku  umożłiwi zresztą 


wstępne spotkanie Pogeń IB.Sekół dru. 
gi, które odbędzie się jaż o 16-tej, 

Hasmo0aea doszła również do przeko- 
namia, że dłuższa przerwa mogłaby się 
odbić ' nieprzyjemnie na starcie mistrzow. 
skim, Białoniebiescy zdecydowali się za- 
tem wyjść na bosko, Przeciwnikiem ich 
będzie Metal (11.30 "Krzywczyce), który 
temsamem rozszerzy krąg pracowitych 
piłkarzy, 

Lekkoatleci przeprowadzają progra. 
mowe biegi na przełaj, przeważnie w wła- 
snym klubowym gronie, 

Wielu widzów zwabi 
mecz hokserski Pogoń.K!, 


zapewne 
Zb. Cyganie. 


wieza, który odbędzie się o ll-tej przed- 
poł. w sali przy uł, Kurkowej 23 a. 
x 


PRZYKRY FIGIEL CHOCHLIKA DRU- 
KARSKIEGO. 
We wczorajszym numerze „„Wiadomo- 


ści sportowych“  spłatał nam chochlik 


Lwów, 16. marca. 

W okresie sprawozdawczym domi- 
nował popyt za akcjami Bankm Pol- 
skiego i za listami zastawnymi, Wobec 
7% stopy bankowej, wizgllędmie 8% od 
lombardłu, kurs naszych listów masta- 
wmych jest jeszcze zawisze za niski, 
to też spekulacja przez cały tydzień 
kupowała listy zasławme po kursach 
zwyżkowych. Pożądama ta zwyżkaą u- 
trzyma się jedmak niedlugo, jeżeli nie 
podąży za spekułacją publiczność, tj. 
sfery oszczędzające i lokujące. Niege- 
ty, te ostatnie zupełnie się nie intere- 
sują giełdą i wolą gotówkę lokować 
przejściowo w bankach i kasach osz- 
czędmości, boją się bowiem reakcji ma 
giełdzie i niemożności szybkiego li- 
kwidowania zapasaów w: listach. Ak- 
cje Jaworzna płacono i chętnie kupo- 
wano po 17 zł. Walne Zgromadzenie, 
które tego roku wyjąłlkowo się odbę- 
dzie we Lwowie 17. bm.,  praiwdopo- 
dobnie uchwali dywidendę w kwocie 
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„VITA* Kraków, Krowoderska 74. 
Kaszel usuwają tabletki „EMS VITA“ 
i „SELTERS VITA“ zastępują, a są o 
200% tańsze od wód tej samej nazwy. 
Na składzie w aptekach į drogerjach, 

5352 1N 

S a ooo 
C 50 a 
Jrukarski nader przykrego figla, \WV ar- 
tykule „Mistrzostwa klasy A“ ukazało się 
następujące paradoksalne zdanie: „„Zaró- 
wno drużyny prowincjonalne jak i umarły 
lwowski zespół Świteź...“ Zdanie to w tej 
stylizacji niema natnralnie najmniejsze. 
go Sensu, gdyż „Switeź”* nasza me tylko 
uie mmarła ale rozwija się bardzo dobrze 
i ma wszelkie widoki chować się nam je. 
Szeze dłngo i zdrowo, Skrypt oryginamy 
brzmiał: ,,.. czwarty zespół lwowski...“ 

Chochlik był zatem tyin razem nie- 
tyle figlarnym Ne raczej złośliwym i spra- 
wił Switezi zrozumiałą przykrość, za 
którą przepraszamy, Wśród ludu utrzy- 
muje Się wiara, że kogo fama za życia 


ogłosi przypadkiem umarłym, ten zwykle 
żyje bardzo długo i pomyślnie, Mniejmy 
nadzieję, że wierzenie to się i tym ra. 
zem sprawdzi, 


Ubiegły tydzień giełdowy. 


2 zł. (roku zeszłego dywidenda wyno- 
siła 1 zł. 50 gr.) 
x 

Posiedzenie Komisji Komnnikacyj- 
nej Izby Przemysłowo - handlowej we 
Lwowie, które odbyło się dnia 13 bm. 
pod przewodnictwem r. Kieslera, po- 
święcone było omówieniu projektu Mi- 
nisterstwa Komunikacji wprowadzenia 
przewozu przesyłek drobnicowych w 
skrzyniach, należących do koleji. Na 
podstawie releratu ref. dra Bluma, Ko- 
misja po dłuższej dyskusji, w której 
wzięli udział wiceprezs M. Ulam, rr. 
Kiesler, Schayer, Frankel, Sz. Ulam i 
wicedyrektor dr. Jasiński, uchwaliła 
wyrazić opinię, że wprowadzenia tej 
inowacji w obecnej chwili nie można 
uważać za celowe i wskazane, a to ze 
względów gospodarczych, budżetowych 
i technicznych. Następnie Komisja na 
podstawie referatu wicedyrektora dra 
Jasińskiego rozpatrywała szereg wnio- 
sków w sprawach taryfowych. 


FEJLETON „GAZ. POR“ a 17. LIL. 1930. 


Debe 


A. GRUNEWALD, 
Metryk3 urodzen'a. 


Pani Agata miała 40 lat. O tem wie- 
działa tylko jednak jej metryka urodze- 
nia. Paszport wskazywał 36 — takie ma- 
łe fałszerstwa u pięknych kobiet są 
dopuszczalne. Jej mąż uważał, że ma ona 
32, ponieważ wierzył wszystkiemu, co 
mówiła. W dzień wyglądała zaledwie na 
28, po obiedzie ma 27, a wieczorem nikt 
nie dałby jej więcej, niż 26 lat. 

Pani Agata była wzorem modnej syl- 


wetki. Prowadziła ściśle djetyczne Życie 
według zasady: „nie jedz wiele i zacho- 
waj linję", 


Każdego lata była pacjentką słynnego 
lekarza w Karlsbadzie, przeprowadzają- 
cego skutecznie kurację  odtłuszczającą. 
Z fanatyczną pilnością odwiedzała dwa 
razy w tygodniu rosyjskie łaźnie parowe. 
Podczas śniadamia, obiadu i kolacji na 
jej stole stała mała, srebrna waga, na 
której odmierzany był każdy kąsek 
przed włożeniem go do karminowych u- 
Bteczek. Znała się na witaminach lepiej 
od niejednego doktora. Codziennie przy- 
chodził do niej masażysta, by wyciagnąć 
z niej jeden zbyteczny gram, który przy- 
brała na wadze poprzedniego dnia. 

Ponieważ poza tem codziennie rano 
ćwiczyła w biegach, przed obiadem ro- 
biła gimnastykę. a na kolację nigdy nie 
jadała więcej, aniżeli pół jajka, miała 
sylwetkę, jakiej pozazdrościć jej mogły 
wszystkie kobiety świata. Mąż obserwu- 
jąc codziennie jej głodową kurację pró- 
bował jej lo wyperswadować. Ale musi- 


my popełnić pewną niedyskrecję. Pani 
Agata miała kochanka, w którym nadto 
durzyła się poważnie. I gdy kochanek 
mówił jej: „Jaką ty masz piękną linię 
pleców Ag gato“ , wystarczało jej to w zu- 
pełności, by heroicznym wysiłkiem kon- 
tynuować w dalszym ciągu swą metodę. 


Należy wyjaśnić, że pani Agata szale- 
nie lubiła ta wszystko, czego musiała sa- 
bie odmawiać. Cierpiała niewymownie, 
widząc, jak jej mąż zajada spokojnie sło- 
dycze. Ale jej poświęcenie było sowicie 
wynagradzane. Gdy zjawiała się w sa- 
lonie, wyglądała przy innych damach, 
jak pierwszorzędny manekin, żywcem 
wycięty z żurnała mód. Wszystkie za- 
kłady krawieckie ubiegały się o to, by 
została ich klijentką. A kochanek jej 
spogładał na nią wzrokiem pełnym podzi- 
wu, za który oddałaby wszystko i dla 
którego zdolna była do jeszcze większych 
poświęceń. 

Ale im surowiej przestrzegała wszy- 
stkich zasad djety, tem bardziej pragnęła 
najeść się do syta. Jej nerwy tęskniły 
do śmietany. masła i czekolady, a ona 
ograniczała się do wody, cytryny i jednej 
ósmej cząstki banana. 

Ktoby się jednak spodziewał takiego 
rozwiązania? 


Pewnego dnia pani Agata siedziała 
wraz z mężem w pierwszorzędnej re- 
stauracji na Drugiej Alei. Poprzedniego 
dnia miała wyjechać na sporty zimowe, 
ale w ostatniej chwili zaszła pewna zmia- 
na w jej postanowieniu i oto-w towarzy- 
stwie męża i znajomych udała się do re- 
stauracji. Wzrok jej tęsknie zwracał się 
ku półmiskom stojącym na stole, ku 
smacznym mięsiwom, szparagom w kre- 


i 


mie, sałacie na oliwie, kartofelkom na 
maśle, kompotom i ir%zm  potrawom, 
pochłanianyim przez towarzyszące jej 
osoby. A równocześnie spoglądała z co- 
ras vardziej wzrastającem uczuciem nie- 
chęci na stojącą przed nią limoniadę bez 
cukru. Lecz przypomniała sobie swego u- 
kochanego i natychmiast odwracała gło 
wę od tych wszystkich smakołyków, po- 
piżając smętnie limoniadę. 

Nagle otworzyły się drzwi wejściowe. 
Do restauracji wkroczył młody, bardzo 
elegancki człowiek. Doskonale zbudowa- 
ny, nieposzłakowamie ubrany, zwracał na 
siebie powszechną uwagę. A przy jego 
boku kroczyła zachwycająca blondynka, 
młodziutka, dwudziestoletnia, niezwykle 
smukła, naturalną smukłością młodości. 

Spojrzał w kierunku stolika, przy któ- 
rym siedziała pani Agata i zmieszał się. 
Lecz wnet, z wytwornością  Światowca 
opanował się i poszedł dalej, zajmując 
miejsce na samym końcu sali i siadając 
tyłem, by uniknąć wzroku pani Agaty. 
Był to bowiem nikt inny, tylko... jej ko- 
chanek. 

Stosunek ich był zachowany w Ścisłej 
tajemnicy. Nikt tedy nie zauważył lek- 
kiego zmieszania młodego człowieka. 
Nikt nie zauważył. jak pani Agata zbla- 
dła, gdyż była bardzo silnie uszminko- 
wana. 


— Oto sekretarz generalny banku, 
Sendheim — rzekł jeden z obecnych przy 
stoliku — wraz ze swa kochanką, młodą 

artystką Lirą Mirą. Żyją z soba już od 
roku. Szczęśliwiec. Ale ona go musi dro- 
go kosztować, 


Pani Agata czuła, że traci przytom- 
ność. OpaBowała się jedynie wysiłkiem 


woli. Była dobrze ułożona, uśmiechnęła 
się mawet, choć ciemne płatki wirowały 
jej przed oczyma. 

— Co pan mówi — rzekła — ten pan 
i Lira Mira? 

— Tak, przecież to jest tajemnicą po- 
liszynela. 

Spojrzała na Lirę Mirę. Ujrzała jak 
młoda artystka jadła swobodnie wszyst- 
ko. Tak, gdy się ma dwadzieścia lat... 
Wzięła puderniczkę. W małem lustere- 
czku ujrzała swą piękną, lecz nie pier- 
wszej młodości twarz. Nagle przypomnia- 
ła sobie swą metrykę urodzenia. Później 
wspomniała o ostatnich latach swego ży- 
cia, o latach męki i poświęcenia dla u- 
trzymania modnej linji. Przypomniała 
sobie wszystko, co uczyniła dla niego... 
Rzuciła spojrzenie w jego stronę. Ujrza- 
ła impertynencki wzrok. I magle, jak 
gdyby powzięła ważne postanowienie: 

— Kelner, kartę! 

— Proszę uprzejmie! 
chleba Grahama... 

— Nie. Coś bardziej realnego. Wą- 
tróbkę gęsią z truilami, później filet de 
boeuf z pommes frites, pudding z ryżu, 
oblany czekolada i Śmietaną i szklankę 
szampana, szklankę szampana... 

Mąż spojrzał nia nią przestraszony. 

— Agato!.. Co się stało?... 

— Nie, kochanie. Byłam wezoraj u le- 
karza, który powiedział mi, że czasem 
miast lustra, trzeba zaglądnąć również... 

Nie dokończyła zdania. Z niecierpli- 
wością powstrzymywaną przez dziesięć 
lat rzuciła się na podane do stołu jedze- 
nie. I nie dokończyła nigdy tego zdania, 
które miało brzmieć: .. również do me- 


tryki urodzenia...* 
Złam. G 8, 


Może kawałek 
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KRONIKA 


y MARCA 
ę 6 Niedziela 
i Lubina M. 


ULDUAKCJA BEZWARUNKOWO MANU. 
SKRYPTÓW NIE ZWRACA, 


TEATR WIELKI: 

Niedziela, 16, marca o godz. 12-tej 
„Uroczysta Akademja Korp. Kadetów“. 

Niedziela, 16, o godz, 3.30 „Księżnicz- 
ka Chicago" — ceny zniżone, 

Niedziela, 16, marca o godz, 7.30 — 
„Skowronek“ — zniżki ważne. 

Poniedziałek. 17. marca o g. 7.30 w. 
„Baron cygański. 

Wtorek, 18. marca o godz. 7.30 wiecz. 
„Pające* i „Szecherezada” (balet), gośc. 
wyst. Manna — zniżki ważne, 


TEATR MAŁY: 

Niedziela, 16, marca o godz. 3.30 — 
„Sprawa Jakubowskiego“ — ceny znie 
żone, 

Niedziela 16, marca o godz. 7.30 — 
„Sprawa Jakubowskiego“. 

Poniedziałek, 17. marca o g. 7.30 w. 
„Sprawa Jakubowskiego* — tani dzień, 
ceny zniżone. 

Wtorek, 18. marca o godz. 7.30 wiecz. 
„Sprawa Jakubowskiego“ — tani dzień, 
ceny zniżone. 

x 
REPERTUAR TEATRU REWJI „GONG“. 

Niedziela „Tu znajdziesz męża* o 7.80 

i 9.30. Ceny zniżkowe. 


* 
REPERTUAR KINOTEATRÓW: 


APOLLO: „Romans Współczesnej 
Panny“ z Colleen Moore — film dźwię- 
kowy 


CASINO: „Manolescu“, 

CHIMERA: „Gra Namiętności*. 

COLOSSEUM: „Pat i Patachon jako 
chłopcy do rzeczy”. 

FATAMORGANA: „Miłość i łzy Szo- 
pena“, 

GRAŻYNA: „Ramona“. 

KOPERNIK: „Szukam męża“ i „We- 
soły wdowiec“. 

LEW: „Kult ciała“. 

LUNA: „Znak Žorry“ 

OAZA: „Złodziej z Bagdadu". 

MARYSIENKA: „Szukam męża“ i 
„Wesoły wdowiec”. 

PAŁACE: „Melodja serc". Film dźwię 


kowy. 

PAN: „Czterech Djabłów*. 

PASAŻ: „Ostatnie przygody Ta- 
rzana”. 


POLONJA: „Ojcze”, 

PROMIEŃ: „Białe Noce”. 
STYLOWY: „Pomszczona obelga". 
UCIECHA: .Marynarz słodkich wód“ 
„Złota Ferma“. 


—0— 


TOREBKI 


v najnowszych skór i fasonów 
NADESZŁY DO MAGAZYNU 


„NOBLESSE“, Jagiellońska 11a. 
Prosimy oglądnąć bez przymusu supna. 


DARKCGIĘG e... 


„STEN“, Grodzickich 2. 


Wpisy na najnowsze tań e od 6—8. 


m” 


wiadomości teatralne. 


Pierwszy występ Ignacego Manna, 
znakomitego tenora scen zagranicznych 
odbędzie się w Teatrze Wielkim we wto 
rek 18. bm. w popisowej jego roli w 
„Pajacach*. Jako dopełnienie tego atrak 
cyjnego wieczoru dany będzie piękmy 
balet „Scheherezada' z muzyka Rim- 
skiego-Korsukowa, z p. Dobiecką prima- 
balerina Opery Królewskiej w Buka- 
reszcie i z p. Romanowskim,  baletmi- 
strzem tejże Opery w rolach głównych. 

Sensacyjna premiera ze względu na 
aktualną treść, związaną ściśle z przeży- 
ciami wojennemi naszego miasta, będzie 
Sztuka M. Szukiewicza „Na przełomie”, 
która daną będzie w dniu 19. bm. na 
uroczysty obchód Imienin Marszałka Jó- 
zela Piłsudskiego i która powinna za- 
pełnić po brzegi salę Teatru Wielkiego 
publicznością, która będzie chciała od- 
nowić wrażenia niedawnych czasów, zo- 
baczyć na scenie dobrze znane jej ogo- 
bistości pp. Prezydenta  Rutowskiego, 
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„GAZETA PORANNA" z dnia 17. marca 1930. 


Echa bankieli w Mostach Wie kc. 


UCHWAŁA ZWIĄZKU SYNDYKATÓW DZIENNIKARZY. 


Lwów, 16. marca. 
Zarząd Syndykatu Dziennikarzy 
Warszawskich podał do wiadomości 
wszystkich  redakryj treść rezolucji, 
uchwalonej w sprawie pułk. Jagryme= 
Maleszewskiego przez zarząd Zwiąsku 


Symiłykatów Dziennikarzy Polskich 
w dniu 23. lutego 1930 r. Rezolucja 
ta brzmi: 

„Zarząd Związku | $yndiykaków 


Dziennikarzy Polskich ma posiedzeniu 
odbytem w Warszawie w. dniu 23. lu- 
tego 1930 raku, zapoznawszy się z 
przeprewadzonemi przez Syndykat 
Warszawski szczegółowemi dochodze- 
niami w sprawie zajścia podczas ban- 
kieła w Mostach Wielkich, w dniu 


Białyni-Chołodeckiego, Włodzimirskiego, 
Teopfera, Matwijowa, Sopoha,  Diaman- 
da, dr. Ziona, Baezyńskiego, Czołowskie- 
go, Mischla, Kociubę i innych zakładni- 
ków z roku 1914-15, oraz niedawnych, 
a tak drogich nam śp. Pułkownika Ta- 
tar-Trześniowskiego, Mączyńskiego, Bo- 
rutę-Spiechowicza, De Lawouos i tylu 
inych. Wszystko to na tle panoramy 
Lwowa przygotowywanej przez p. Balka. 


x 

Program Kasyna i Koła lit. art. na 

bieżący tydzień: W czwartek 20. bm. 

Turniej poetycki. Bilety do nabycia w 
kancelarji Kasyna i Koła lit. art. 


2 miasta. 


Wojewoda Lwowski z powodu waż- 
nych konferencji nie będzie w ponie- 
działek 17. bm. udzielać posłuchań. 

Komendant placu  podpułk. Jędzy- 
chowski Feliks powrócii z urlopu i objął 
urzędowanie z dniem 14. bm. 

Uroczysta Akademja w związku z ob. 
thodem imienin Marszałka Józefa Piłsud- 
skiego odbędzie się dnia 16, marca br. 
o godz, 12 w południe w sali ratuszowej, 
staraniem Związku Obywatelskiego Pra- 
cy Kobiet i Rodziny Wojskowej. Na pro- 
gram złożą się: Przemówienie Posłanki 
M, Jaworskiej — Deklamacja p. Leoniji 
Barwińskiecj — Historyczny rozwój pie- 
śni bojowej polskiej — z ilustrącją mu- 
zyczną — z łaskawym współudziałem p. 
Puchalskiej, p. Góreckiego, orkiestry 
10 pp. oraz p, Kielanowskiego, Wstęp 
wolny, 

Akademje dzielnicowe w związku 
z obchodem imienin Marsz. Piłsudskiego 
odbędą się w dniu 16. bm. popołudniu 
i wieczorem. w następujących lokalach: 
Persenkówka, Dom Ludowy o g. 17-tej, 
Związek podoficerów rezerwy. Długosza 
20. o godz. 18-tej, Zwiazek Strzelecki, 
Janowska 3. o godz. 18-tej,  Zamarsty- 
nów, sala gminna. o godz. 18-tej. Lokal 
T. S. L., Czarnieckiego 3. o godz 18.30. 
Na program Akademji złożą się prze- 
mówienia pierwszorzędnych prelegentek 
jak pp. Jaworska, Stroński, Kluczniko- 
wa, Arnoldówna, oraz produkcje dekla- 
maeyjne i wokalno-muzyczne  najłepiej 
zapisanych u publiczności lwowskiej sił 
artystycznych. 

Adres hołdowniczy wiezie młodzież 
wiejska ze Lwowa Marszałkowi Piłsud- 
skiemn. W imieniu Komendy Federacji 
Związków młodzieży wiejskiej okręg VI. 
ze Lwowa, wyjechała w dniu 15. bm. 
o godz. 2 z gmachu D. O. K. Nr. 6. szta- 
feta rowerowa z adresem imieninowym 
w hołdzie dla I. Marszałka Polski Józefa 
Piłsudskiego. Drużyna kolarska składa 
się z członków młodzieży ludowej, "pod 
komendą szefa hufca Edwarda Messne- 
ra. Drużyna przybedzie do Warszawy d. 
19. bm. i będzie przyjęta osobiście przez 
Marszałka Piłsudskiego. 

Na „fundusz dyspozycyjny pana Mar- 
szałka Józefa Piłsudskiego (na walkę ze 
szpiegostwem). oficerowie, podoficerowie 
i urzędnicy administraeji wojskowej gar 
nizonu lwowskiego złożyli kwotę 15.067 
złotych. 

—— 


Komunikatg. 


Polskie Tow. przyrodników im. Ko- 
pernika donosi, że najbliższe posiedze- 
nie naukowe z porządkiem dziennym: 
Prof. dr. Stanisław Kulczyński. „Torfo- 
wiska Polesia, ich charakter. wiek i sto- 
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13. października 1929 r. stwierdził w 
sposób ntawąipliwy fakt abrazy stanu 
dziennikarskiego przez głównego ke- 
mendanta icii 


następuje: 4 

1) wyrazić ubolewanie z powodu 
takiego zachowania się wysokiego u- 
rzędnika państwawego w czasie Uro- 
czyzsiości publicznej, 

2) wytkuąć obecnym ua bankiecie, 
żorgamizowanym dziennikarzom, że 
matychmiast nie zareagowali odpowie- 
dnio na to zajście. 

Zarząd postanawia rezolucję po- 
wyższą przesłać np. Ministrowi spraw 
wewnętrznych do wiadomości", 


sutek do rzeźby terenu“ odbędzie się ze 
wzgłędu na Tydzień Ochrony Przyrody 
nie -18. bm., jak podano na rozesłanych 
zaproszeniach, a 25. bm. Zarazem za- 
rząd lwowskiego Oddziału Tow. Przy- 
rodników im. Kopernika zaprasza s'gych 
członków na odczyty urządzane w bie- 
żącym tygodniu przez Komitet lwowski 
Państwowej Rady Ochrony Przyrody. 

Zarząd Powszechnych Wykładów U. 
niwersyteckich i Politechnicznych zawia- 
damia, że trzeci i ostatni z cyklu wykła- 
dów Dra Włądysława Zycha pt.: „Star- 
sze kręgowce“ (Ryby, płazy i głazy) z 
przeźroczami odbędzie się w poniedzia- 
lek 17. marca br. o godz. 7-ej (19-ej) w 
sali Kopernika, Uniwersytet, Marszałkow- 
ska 1, I p. 

Staraniem S. K. M, A. „Odrodzenie“ 
oraz Sodalicyj Marjańskich Studentek i 
Akademików odbędzie się 16, bm. o godz, 
17 w auli Uniwersytetu (Marszałkowska 
l. 1) Zebranie protestacyjne przeciwko 
prześladowaniom religijnym w Z. S. S. R. 
Zaproszenia otrzymać można w lokalu 
S. K. M. A. „Odrodzenie“, ul. Piekarska 
I, 28, I. p, w godz. od 11—13, 

Walne Zgromadzenie Koła Pań T, S. 
L, odbędzie się dnia 19, marca b. r. o 
godz, 5-ej w „Domu Oświatowym* im. 
Ernesta Adama, ul, Czarnieckiego 1. 1 
I. p. 

Liga katolicka przy parafji św. Elżbie. 
ty (sala przy placu Bilczewskiego 5) urzą- 
dza dziś, w miedziełę o godz. 6 į pół zgro- 
madzenie z protestem przeciw ohydnemu 
przeńładowaniu religii i chrześcijan w 
Sowdepii. 
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Kronika policqjna. 

(?) Włamania i kradzieże. Mateusz 
Gewiirtz, właściciel restauracji przy ul. 
Mikołaja 18., doniósł policji, że nieznany 
sprawca skradł mu 9 litrów spirytusu 
bongout, 5 kg. wędlin, 5 1. likieru, kilka 
pudełek sardynek i papierosów, 2 obru- 
Sy, oraz gotówkę 20 zł. łącznej wartości 
400 zł. — Do sklepu wyrębu mięsa Ber- 
ty Katz, przy ul. Łyczakowskiej 52. wła- 
mali się nieznani sprawcy i skradli na 
jej szkodę większą ilość mięsa ciełecego 
i wołowego, 15 kg. ryb, 10 kur bitych, 
oraz 15 kg. łoju, ogólnej wartości 332 zł. 

(?) Przytrzymanie kieszonkowcea. 
Wczoraj aresztowano Jana Markowa, 
zam. przy ul. Kłeparowskiej 34. za kra- 
dzież pugilaresu z kieszeni płaszcza na 
szkodę Dory Knotównej. 

(?) Aresztowania, Do aresztów poli- 
cyjnych oddamo wczoraj: Grzegorza Tom 
kiewicza za kradzież lejc, oraz innych 
rzeczy na szkodę Stanisława Oboszyń- 
skiego, Marka Frąankla za włóczęgostwo. 
Józefa Schmalenberga z Dawidowa, Wła 
dysława  Zawiernickiego z Dawidowa. 
oraz Władysława Woczuka ze Lwowa 
za oszukańczą grę w trzy karty, Edwar- 
da Steila za włóczęgostwo, Hermana i 
Józefa Greifów z Kleparowa, jako po- 
szukiwanych przez wydział śledczy w 
Krakowie, Jakóba Lama i Mendla Gutt- 
mana za natrętną żebraninę;  Dmytra 
Mowczaka za włóczęgostwo, oraz Nor- 
berta Stangla. Marję Sąsiada i Romana 
Nacha wszystkich za włóczęgostwo. 

(?) Czyj pugilares?  Posterunkowy 
Stanisław Dunowski zdeponował wczo- 
raj w Komisarjacie III. znaleziony pugi- 
lares żółty, zawierający kwotę 5 zł 29 
gr., który zmalazł na ul. Zamarsłynow- 
skiej. 
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Fabryka powozów i karoserji Józef 
Próchnicki i Ska, Lwów, ul. Szpitalna 
l. 48., należy w naszym grodzie do naj- 
starszych i chlubnie zapisanych firm. 
Założona w roku 1859 rozwinęła się 
dzięki ogromnej energjt i zmysłu twór- 
czego, dawnego, jak i obecnych właści- 
cieli. Dawniej wyrabiała fabryka piękne 
powozy, które cieszyły się zasłużonym 
popytem ze względu na piękną zew- 
nętrzną formę. Gdy nadszedł zmierzch, 
powozów i samochody wzięły górę, fir- 
ma przeistoczyła fabrykę na wytwórnię 
karoserji. I w tej gałęzi zyskała naj- 
„większe uznanie. Bo wozy wychodzące 


“z fabryki Próchnickich nie ustępują w 


niczem typom zagranicznym. Również 
sprowadziła fabryka ogromnym  nakła* 
dem kosztów aparat lakierniczy „Duco“ 
za pomocą którego chociaż najbardziej 
zniszczone wozy przemieniają się w no- 
we. Długi żywot fabryki, żmudna i ener- 
giczna praca właścicieli, ich długoletnia 
rutyna i fachowość daja rękojmię, że 
stara rodzima placówka ta mimo cięż- 
kich ezasów i braków, utrzyma się na 
dawnym wielkim poziomie. — 
Sz 
FABRYKA TRYKOTARSKO POŃCZOSZ- 
NICZA 
przy ul. Legionów 3. 

W grodzie naszym mamy sporą ilość 
wytwórni trykotarsko - pończosznitzych. 
Lecz żadna z nich nie jest prowadzoną 
na tak wielką skalę, jak fabryka tryko- 
tarsko-pończosznicza przy ul. Legjonów 
1. 3. Zaopatrzona bowiem jest w elek- 
tryczną maszynę firmy Edomard Dubied 
w Szwajcarji i produkuje za 8 godzin 
100 sztuk pulowerów i kamizelek z jed- 
wabiu i z wełny. Są to oczywiście pięk- 
ne wzory. Nadmienić tu wypada, że ma- 
szyna ta jest jedyną w całej Rzeczypo* 
spolitej Polskiej, którą firma sprowa- 
dziła ogromnym nakładem kosztów. 

Również wyrabia fabryka pończochy 
i skarpetki za pomocą maszyn pończosz- 
niczo-skarpetkowych, które w ciągu 8 
godzin produkuja 4 tuziny najpiękniej- 
szych wzorów. Powyższe maszyny po- 
chodzą z słynnej firmy angielskiej „Ma- 
Simi. 

Nic zatem dziwnego, że wyroby fa- 
bryki cieszą się ogromaym popytem 
i stoją na najwyższym poziomie twór- 
czości rodzimej. Z nadchodzącym sezo- 
nem polecić wypada turystom i wy- 
cieczkoweom, by w czas zaopatrzyli się 
w wyborowe trykoty solidnej firmy. 


LM. 34.338/30. 

W. II/2. 

OGŁOSZENIE. 

Magistrat król. stoł. miasta Lwowa 
zawiadamia interesowanych P. T. płat- 
ników danin komunalnych, że Rada 
Przyboczna Pana Komisarza Rządu u- 
chwałą z dnia 6. marca 1930 r. postano- 
wiła w uwzględnieniu obecnej depresji 
gospodarczej nie pobierać kar (odsetek) 
za zwłokę od zaległości  marosłych po 
dzień 31. grudnia 1929 r. w daninach 
komunalnych niżej .wyszczególnionych. 
a to: 

w 75% gm. podatku od nierucho: 
mości, 

w opłacie drogowej, 
opłacie kanałowej, 
podatku wodociągowym, 

w opłacie za czyszczenie jezdni, oraz 

w podatku od zbytku  mieszkanio+ 
wego, — 

— w razie uiszczenia tych zaległości 
w terminie do dnia 15. kwietnia 1930 r. 

Zauważa się równocześnie, że uchwa- 
ła powyższa nie dotyczy państwowych 
podatków, ani też innych opłat i podat- 
ków gminnych, oprócz wyżej wymienio- 
nych. 

Magistrat król. stoł. miasta Lwowa. 

We Lwowie, dnia 11. marca 1930 r. 

Komisarz Rządu 
p. o. Prezydenta m. Lwową 
2782-2 Dr. Otto Nadolski w. r. 

BAGATELA, Rejtana 3. Dzisiejszy 
wieczór (niedziela) odbędzie się pod 
znakiem rozlicznych niespodzianek i 
wspaniałej zabawy. Wszystkich gości 
sympatyczny włodarz tego uroczego 
przybytku dyr. Moszkowicz obdarzy upo- 
minkami. Nadto w zupełnie zmienionym 
programie produkcyj sławny duet Over- 
burys ukaże się w nowych sensacyjnych 
kreacjach. 

Podczas five-o clock'u, który rozpocz- 
nie się o g. 5 popoł. oprócz pełnego pro- 
gramu kabaretowego, Gtworzą się czie- 
ry wspaniałe pudła szczęścia, z których 
posypią się jak z rogu obfitości różno- 
rodne upominki. 


i 


Na sezon wiosenny i letni zaopatrzyła 
się znana z solidności firma 
„CZAR ELEGANCJI“ 
Pasaż Mikolascha 
w najnowsze modele ubiorów męskich 
i damskich w wielkim wyborze. Urzę- 
dnikom państwowym i nauczycielom 
kredyt długoterminowy. Tel. 3-43. 2739-5 
RZ 
Trenschkoaty na miary najnowszego 
kroju, zarzutki wiosenne, raglany z biel- 
skich materjałów wełnianych, jakoież 
impregnowanych na podpince wełnianej 
wykonane gustownie i solidnie u firiny 
Wittels, Lwów, Rutowskiego 7. naprze- 
ciw Katedry. Cena reklamowa Zł. 150.— 
za trenschkoat gabardynowy. Ulgi w 


spłatach. 
—T- 

Do litościwych sere zwraca się 2 bha- 
galna prośbą o pomoc wdowa po inży- 
nierze, chora kaleka, znajdująca się po 
nader ciężkiej operacji w skrajnej nędzy, 
a która ma na utrzymaniu czworo drob- 
nych dzieci. Za czyn szlachetny Bóg sto 
krotnie wynagrodzi. Datki przyjmuje ad- 
ministracja „Gazety Porannej* dla „Wdo 
wy po inżynierze”*. (Bliższy adres znany 
jest zedakojf. 


Z kraj 


Z powodu napaści na oficerów W. P. 
w st. sp. w komisji sejmowo-wojskowej 
w dniu 14. lutego br. przez posła Burdę 
wypowiedzianej, zwrócił się Związek 
oficerów W. P. w st. sp. w Krakowie 
o obronę do ministerstwa spraw wojsko- 
wych w Warszawie. 

W Truskaweu zawiązał się Komitet 
obchodu imienin Marszałka Piłsudskie- 
go i na odbytem posiedzeniu ustalił pro- 
gram uroczystości jak następuje: W dniu 
18, bm. wieczorem capstrzyk z muzyką 
ze salin stebrickich, 19, rano Nabożenń- 
stwa w kościele, cerkwi i synagodze, wie 
ctzorem tego dnia w sali Klubu towarzy- 
skiego Uroczysty wieczór, na który skła- 
da się: Przemówienie i teatr amatorski. 
Wszystkie sfery społeczeństwa  [ruska- 
wieckiego biorą udział w uroczystościach, 
dziatwa szkolna, związek strzelecki, T. 
S, L. i obywatele Polacy, Rusini i Żydzi, 
zgodnie manifestują swoje sympatje ku 
Wielkiemu Budowniczemu Polski, L. G, 


Pomyślna wi” domość 
dla Pań. 


Lwów, 16. marca. 

Przy obecnem wyralinowaniu mo- 
dy, jednem z poważnych zagadnień dla 
każdej z pań jest kwestja, jak przy 
skromnym budżecie być zawsze ele- 
gancko ubraną, co uzyskać można tyl- 
ko kupując w pierwszorzędnych ma- 
gazynach. Z lego względu zapewne z 
dużem zadowoleniem zostanie powita- 
na w sferach kobiecych wiadomość o 
najnowszej inicjatywie, z jaką wystą- 
pił znany zaszczytnie od szeregu lat 
w naszem mieście Dom. konfekcyjny 
Bracia Słanber, pl. Marjacki 1. 7. 

W uwzględnieniu panujących sto- 
sunków ekonomicznych, firma ta sta- 
wia do dyspozycji pań swoje bogato 
zacpatrzone, wykwintne kolekcje wio- 
sennych strojów, po cenach rekordowo 
niskich. Przyjmując zasadę „wielki o- 
bról, mały zysk“, firma kalkuluje tak 
zadziwiające niskie ceny, aby przeko- 
nać klijenielę, że magazyn ten, jakkol- 
wiek położony w pryncypalnym punk- 
cie miasta i prowadzący najlepszy to- 
war, jest tańszy aniżeli inne tego ro- 
dzaju przedsiębiorstwa, które publicz- 
ność uważa za tańsze dlalego, że znaj- 
duja się w ulicach drugorzędnych. 

Nadlo firma obok sprzedaży gotów- 
kowej, udziela także ndogodnień . na 
spłaty ratalne, przy cenach ściśle go- 
tówkowych. Z udogodnień tych będą 
mogly korzystać w pierwszym rzędzie 
żony urzędników i oficerów, nauczy- 
<ielstwo, jakoteż urzędniczki państwo- 
we i prywatne, bądź na kredyt osobi- 
siy, bądź na asygnaty, opiewające na 
instytucje, w których pracują. 

Inicjatywa ta zasługuje na tem 
większy poklask, że przyczynia się do 
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„GAZETA PORANNA" z dnia 17. marca 1930. 


Z dziedziny 


Lwów, 16. marca. 

Optymistyczna wiara w siebie jest bez 
watpienia potężną dźwignią życia. Wśród 
narodów świata może najwięcej posiadaja 
jej Niemcy „którzy zawsze są przekonani 
iż nikt niczego nie zrobi lepiej od nich, 
najmniej zaś Połacy. Bo wszak my sami 
jesteśmy najskłonniejsi uważać Polskę 
za: teren dla cudzej eksploatacji i cudzych 
eksperymentów, mimo, że polska twór- 
czość i wynałazczość na wielu polach to- 
ruje nowe drogi, rozwiazuje szczęśliwiej 
od innych, najtrudniejsze problemy. 

Te refleksje nasuwają się nieodpor- 
nie przy zapoznaniu się z wynalazkiem 
powszechnie znanego fachowea w dzie- 
dzinie gilziarstwa p. Jury. I może się 
zdziwicie, gdy po tym wstępie powiem, 
że p. Jura jest wynalazca znanych w kra- 
ju i na terenie międzynarodowym tutek 
patentowych miarki .„TIGAN*. 

Tutka powiecie cóż to wiel- 
kiego? 

'Tak, tutka z ustnikiem, jakich kilka- 
naście lub kułkadziesiąt znajduje się co- 
dzień w ustach pałacza. Ale w tem wła- 
śnie cała doniosłość wynalazku, którego 
wartości nie można mierzyć monumental- 
nością przediniotu, ale pożytkiem, jaki 
przynosi ludzkości. 

Wiemy wszyscy, jak zgubne dla pa- 
lacza są skutki szkodliwych substancji, 
zawartych w dymie tytoniowym, działa- 
jacych zabójczo na płuca, serce i krew. 
To też chemicy i higjeniści całego świata 
starali się oddawna rozwiązać problem 
zneutralizowania tych szkodliwych wpły- 
wów palenia. Otóż wynalazek p. Jury 
stanowi erę w przemyśle  gilziarskim. 
Aby się o tem przekonać, wystarczy 
przyglądnąć się uważnie tutce „TIGAN“. 
Przekonuwujemy się ze zdumieniem, że 
jej ustnik jest niemniej ni więcej, jak 
miniaturową retorta, w której odbywa 
się proces suchej destylacji zapomocą ko- 
mory chłodnicy i preparowanego filtru, 
wchłaniającego wszystkie szkodliwe sub- 
stancje, a zarazem podnoszącego emocję 
palacza przez uszlachetnienie swoistego 
zapachu dymu tytoniowego. 

Jak daleko idzie udoskonalenie tutek 


Z ZYCIA PROWINCJI. 


wynalazków. 


„TIGAN* w kierunku. wyeliminowania 
| wszelkich szkodliwych substancji Świad- 
czy bardzo pomysłowe umieszczenie zna- 
ku ochronnego, który nie znajduje się na 
bibułce, jak ta dotychczas praktykowano 
przy wszystkich fabrykatach, lecz pod bi- 
bułka — na usiniku. 

Miarą wartości wymalazku p. Jury jest 
iakt, że uzyskał om patent nietylko w Pol- 
sce, lecz na terenie międzynarodowym, 
we Francji, Austrjj i Niemczech — a 
warto podkreślić, że w obu tych ostat- 
nich państwach, przepisy w tej mierze są 
nader surowe, a patenty wydaje się je- 
dynie po niewątpłiwem stwierdzeniu. że 
wynalazek jest czemś nowem i odpowia- 
da celowi. 

Dzięki swojej wyjątkowej wartości 
znalazły tutki „TIGAN“ szerokie rozpo- 
wszechnienie zarówno w Warszawie i by 
łej Kengresówce, jak i zagranicą, a zwła- 
szcza w Wiedniu, gdzie papierosy z ust- 
nikami są w powszechnem użyciu. 

P. Jura, oddający się z prawdziwem 
zainteresowaniem preh» nowi uchylenia 
szkodliwych skutków palenia nie poprze- 

| stał jednak na osiągniętych już wynikach 
ale poświęcił długie lata studjów, udo- 
skonałeniu swego systemn. Rezultatem 
tej pracy jest najnowsza kreacja, uznana 
przez znawców za prawdziwą rewelację 
w tej dziedzinie. Kreacja ta wchodzi na 
rynek handlowy pod marką „TIGAN 
L. 30“. Nazwa ta oznacza: Lwów — rok 
1930, czem chciał wynalazca upamietnić 
założenie we Lwowie nowego samoistne- 
go rozgałęzienia swych zakładów, rozbu- 
dowanych szczególnie szeroko w Warsza- 
wie i Wiedmiu. 

Zwiedzenie lwowskiej fabryki, zało- 
żonej wspólnie ze znanym  przemysłow- 
cem p. Zygmuntem Szwarcem, dało nam 
sposobność poznać przy pracy niezwykle 
pomysłowe i niesłychanie precyzyjne ma- 
szymy, skonstruowane przez wynalazcę. 

Wprowadzenie do Małopolski nowego 
systemu tutek „TIGAN L. 30“ zostanie 
zapewne przyjęte przez palaczy żywem 
zadowoleniem ze względu na doniosłe 
znaczenie higjeniczne tego wynalazku. 


Kronika czortkowska. 


(Od naszego korespondenta.) 


Czortków, w marcu. 

Echa włamania do b.ur Starostwa, W 
związku z notatką naszą o włamaniu do 
biur Starostwa į urzędu Monopoli i O- 
płat Skarbowych w Czortkowie donosi. 
my, że dzięki sprężystości tutejszych or- 
ganów policyjnych, został onegdaj are- 
sztowany niejaki Smichun Michał, jako 
silnie podejrzany o popełnienie tego wła- 
mania, Jest on synem kochanki hyłego 
woźnego urzędu Opłat skarbowych w 
Czortkowie, a zamieszkałego jeszcze do- 
tychczas w suterynach urzędu. 

Wykrycie kryjówki  niebezpieczengo 
bandyty, Wasyl Horaczy ze Szimańkowiec 
(powiat Czortków), niebezpieczny bandy- 
ta, posądzony o szereg zbrodni, jak zgwał. 
cenie, rabunek, podpalenie i inne, swego 


wyrugowania błędnego poglądu, że 
wielkie eleganckie magazyny są dostęp 
ne tylko dla bogaczy. Zaufanie do pew 
nej solidnej firmy, wyjdzie napewne 
na korzyść kupujących, którzy nieraz 
obawiają się wejść do pierwszorzędne- 
go magazynu. przypuszczając, że tam 
zapłacą drożej. 


0—= 


Echa strze!an'ny 
na weselu w Wych pni. 


[wów, 16 marca. 

(?) Wczoraj późnym wieczorem za- 
padł wyrok na sprawców strzelaniny 
w Wychopni, oliarą której padł Stefan 
Przyka, który trafiony kulą po dłuż- 
szych męczarniach zmarł. 

Wszyscy czlerej oskarżeni, a mia- 
nowicie Onufry Hołubko, Łnć Zając, 
Włodzimierz Strocki i Hnat Jawnicki 
zostali skazani mna dwa lała nażkieno 


więzienia, 


czasu aresztowany, symulował warjata 
i odesłany zos.ał do Kulparkowa, celem 
badania psychjatrycznego. Po pewnym 
czasie, jako uznany za zupełnie zdrowe- 
go umysłowo, został wraz z drugim po- 
daobnym jemu ptaszkiem z powrotem do 
Sądu czortkowskiego eskortowany. Obu 
skutych eskortował posterunkowy policji 
państw, W pewnym momencie zwalnia- 
nia biegu pociągu Wasyl Horaczy spryt- 
wie z wagonu wyskoczył i zbiegł w nic- 
wiadomym kierunku, Po hezskutecznych 
przez 3 miesiące poszukiwaniach, udało 
się posterunkowi w Kolędzianach, wy- 
śledzić kryjówkę Horaczego i ująć gò, 
Odstawiony został do dyspozycji Sądu 
Okręgowego w Czortkowie, 


| Kącik radjowy. 


PROGRAM AUDYCYJ RADJOWYCH. 


Niedzieła 16, marca (dzień Krakowa), 

LWQOów 385 9,00 Transm. nabożeństwa 
z katedry Wawelskiej 11.30 „Wesele kra- 
kowskie” słuchowisko regjonalne w wy- 
konaniu artystów Teatru im Słowackie- 
go, reż. p. Romana Niewiarowicza, 11,58 
do 12.00 sygnał czasu z obs, astronom., 
hejnał z Wieży Marjackiej, komunikat 
meteorol., 12,10—13,40 Poranek symfo- 
niczny z sali koncertowej Starego Te- 
atru, transm, z Krakowa, 17,15—17.40 
„Przysięga Kościuszki“ Anczyca, w wy- 
konaniu zespołu dramatycznego, 17.40 do 
18,05 koncert chóralny żeński, męski i 
mięszany, pod kierunkiem St. Smiczki, 
Chór żeński Seminarjum im, w, Rodzi- 
ny w Krakowie, 18.15—18.35  „Spiszacy 
przed mikrofonem“ — „Zaklęty staw“ 
rozmowa bacy z juhasem w wykonaniu 
pp. Plucińskiego i Balary, 18,35—19.10 
„Pieśń Wawelu“ słowa St. Wyspiańskie- 
go, opracowanie St. Borniewskiego (tr. 
zKrakowa). 19,10—19.25 fejleton podróż- 
niczy wygłosi dr, Jan Nowak, prof. U. 
J, (tr, z Krakowa), 19.25—19.45 rozma- 


itości i koncert z płyt gramofon,, 19.45 
do 19.58 „Coś z Podhala“ w wykon. pp. 
Chowańcówny i Wł, Doruli, 20.00—20.05 
hejnał z Wieży Marjackiej, 20.05—20.35 
przechadzka po Krakowie w opracowa- 
niu dr. J. Dobrzyckiego, 22.05 koncert 
wieczorny (tr. z Krakowa) 22,05—22,30 
„Dła naszych przyjaciół zagranicą“ tr. 
z Krakowa, 22,30—22,55 transm. komu- 
nikatów Pata i innych z Warszawy. 

WARSZAWĄ 1411 „Dzień Krako- 
wa“, W dniu tym wszystkie polskie sta- 
cje transmitują całkowity program z 
Krakowa. KRAKÓW 312 11,30 „Wesele 
krakowskie* słuchowisko regjonalne w 
wykonaniu art. Teatru im, Słowackiego, 
12,10 Poranek symfoniczny z sali konc. 
„Stary Teatr", Współudział biorą: Ork, 
Zaw, Zw. Muz, Pol., chór mieszany Tow, 
Muz., p. Franciszka Platówna, primadon.- 
na opery lwowskiej, 13,55 Koncert or- 
kiestry tambur-.mandol, uczenić Państw. 
Gimn. żeńsk,, 14,25 D. c. koncertu ork, 
tambur.-mandol,, 15,40 Jazz Pol, Radja, 
17,40 Koncert chórałny, żeński, męski | 
mieszany, 20.35 Koncert wiecz. Wyk, 
chór męski Tow. śpiew. „Echo“ pod kier, 
dyr. B. Wallek-Walewskiego, O, Martu- 
siewiczów {fort.), H, Zboińska-Ruszkow- 
ska (sopr.), St. Siwik (tenor), zesp, soli- 
stek, solo p. J. Tylewska, 23,10 Muzyka 
taneczna, jazz Pol. Rad. LIPSK 259 15,00 
Altenberger Streich - Quartett odegra 
Rheinborgera kwartet smyczkowy f-dur. 
16.00 Koncert drezd, chóru silistów, 20.00 
Transmisja opery z Ameryki (z teatru 
raiejsk, w Dreźnie) „Fidelo“ opera 
Becthovena. Nast. koncert popul, LON. 
DYN 216 16.00 Kantata kościelna Bacha. 
17.15 Koncert radjorkiestry, 18.30 Reci- 
tal skrzypcowy 7aitana Szekely, 2295 Ai- 
bert Sandler i ork, z Hoielu Park Lane. 
KOPENHAGA 281 1400 Koncert popoł,, 
14,45 Recital wokalny Sorena Stcina, 
Pieśni duńskie, 20.00 Jan Ludwig Hei- 
herg, oraz kompozytorzy duńscy, 21,40 
Koncert radjoork. SZTUTGART 360 15,30 
Koncert popularny radjoork, 21,00 Muz. 
kameralna Bacha. BERLIN 418 10,30 
Transmisja z Opery na PI, Republiki Ra. 
djowy dzień robotniczy, Koncert i recy- 
tacje, 13,00 Koncert popularny kapeli 
Steiner, 14,30 Sonaty, 17,30 Pieśni Men- 
delssohna, Schuberta, Brahmsa, Pfitzne. 
ra, Wolfa i Schumana, 18.30 Chóry dzie- 
cięce, LANGENBERG 473 :..00 Muzyka 
kameralna, 16.30 Kuncert popoł, 20,00 
Koncert wyk. Heine Holwe (baryton), 
chór i radjvork WIEDEŃ 516 11.05 Kon- 
cert wiedeńskie? orkiestry symf., 16.30 
Lekki koncert, 19.60 Muzyka kameralna. 
MONACHJUM 533 12.05 Kwartet Rosen- 
herger, 18.10 Koncert popul, radjotr*a, 
1310 Fieśni Schub:vta | rosweyo., MWO 
„Faust“ Goethego PARYŻ 1725 16.00 
Transmisja koncertu z sali Gavoau, 20,30 
Fadjvork, 21,00 Radjokoncert, 


Poniedziałek, 17, marca 1930. 
LWÓW 385 11.58 Sygnał czasu z obs. 


astronom, hejnał z wieży Marjackiej, 
12,05 Koncert z płyt gramofomowych, 
17.45 Muzyka lekka z Gastronormji w 


Warszawie, 18.45 Rozmaitości oraz kon- 
cert z pyłl gramofonowych, 19.25 „Naj- 
nowsze wydawnictwa“ omówi dr, Adam 
Bar, 19.58 Sygnał czasu z obserw. astron, 
w Warszawie, 20,00 Hejnał z wieży Ma- 
rjackiej, program na dzień następny. 
20.05 Odczyt p. t. „Filozofja Trentow. 
skiego jako czynnik odrodzenia narędo- 
wego“ wygłosi dr, St, Harasek, doceni U, 
J., 20.30 Operetka Stołza „Taniec szczę- 
ścia“ (transmisja z Warszawy). 22,00 do 
23.00 Fejleton i komunikaty z Warszawy. 

WARSZAWA 1411 12.10 Konc. z płyt 
gram. 16.45 Muz, z płyt gram. 17,45 Muz. 
lekka z kaw. „„Gastronomja', 20.30 Ope- 
retka R, Stolca „Taniec szczęścia 22,35 
Kom. PAT. 23.00 Muz. salon, z „Oazy“ 
KRAKÓW 312 16,46 Konc. płyt gram. 
POZNAŃ 334 13.05 Konc. gram, 17.14 
Konc, instrum, wokalny 20.30 Jazz na 
dwa fort. 21,30 Interłud, muz, KATOWI. 
CE 408 18.20 Intermezzo muz. WILNO 
368 12,05 Muz, popul, w wyk. Ork, P, R, 
17,45 Recital wioloncz, Alherta Katza 
LIPSK 250 16.30 Konc. popul. radjoork. 
1930 Występ Drezneńskiego Zesp. Cy- 
trzystów 21,00 Piosenka spółczesna LON- 
DYN 216 14.15 Cardiff, Konc, ork, walij- 
skiej 16.20 Muz, lekka į tan, 19.40 Pie- 
śni starofrancuskie 23.00 Muz. kamer 
BRNO 342 20,50 Utwory operowe Sme- 
tany FRANKFURT 390 19.30 Recital fort. 
Grace O'Brien 20.15 Konc, radjoork. BER 
LIN 418 12.30 Konc. ork „symf. 16.30 
Konc. solistów LANGENBERG 473 17.30 
Konc, pod dyr. Buschkottera PRAGA 487 
12.35 Konc. ork, 21,30 Pieśni Hugona 
Wolfa WIEDEŃ 516 15.15 Konc, papal. 


Nr. 9161 


17.45 Progr. muz, dla dziecj 20.00 Konc. 
Tow, śpiew, „WWałltbaria* 21,15 Niem. 
pieśni lud, MONACHJUM 533 20.00 Konc. 
popul, 21,35 „Hugo Wolf* Wyk. Margot 
Leander (sopr), Wilheim Bauer (baryt.) 
oraz radjokwarict smyczk. KOENIGS- 
WUSTERHAUSEN 1635 20.30 Marsza na 
płyty gram, 21,00 Muz, kamer, 


.——V—— 


GIEŁDY. 


TEZ 


GIEŁDA LWOWSKA. f 

Na giełdzie akcyjnej ruch b. żywy, sil- 
ne obroty listami zastawnemi po kursach 
ciągle zwyżkowych, Bardzo silny popyt 
za listami 4 j pół proc, Banku Hipotecz- 
nego i 4 i pół proe, T. K. Ziemskiego. 

Z akcyj większe obroty Bankiem Pol- 
skim į Chodorowem. Chętnie też kupo- 
wano dolarówkę i inwestycyjną, Tenden- 
cja b, silna, 

Płacono za inwest. 128, 128 i jedna 
czwarta, 128 i pół, 4 proc, Banku Hipot. 
41 pół, 4 i pół proc. Banku Hipot, 45 i 
pół, 47, 48, 48 i pół, Bank Polski 168 i 
pół, Chodorów 140, dolarówka 75 i je- 
dna czwarta, 

Dolar w obrotach prywatnych 8.9025 
do 8,9065, 

W transakcjach międzybankowych 
nołowano: Nowy Jork 8,29040—8.9060, 
Londyn 43,36—43,38, Zurych 172.50 do 
172,60, Praga 26,42 —26,44, Wiedeń 125.56 
do 125,62, Berlin 212,70—212,80, 

GIEŁDA WARSZAWSKA, 

Warszawa, 15. marca. 4 proc. poż, 
inwestycyjna 127,50, 5 proc. poż. dolaro- 
wa 75, 5 proc. poż, konwersyjna 53,50, 
7 proe, poż, stabilizacyjna 88, 10 proc. 
poż, kolejowa 102.50, 8 proc. L. Z. Ban- 
ku Gospo. Kraj. 94, 8 proc, L. Z. Banku 
Rolnego H, 8 proc. Obligacje B. Gosp. 
Kraj. 94, te same 7 proc. 83.75, 

Waluty i dewizy: Dolary 8.87.5, Lon- 
dyn 43.26, N, Jork 8.88,5, Praga 26,37, 
Szwajcarja 172,22, Włochy 46.63, Berlim 
212,76, Bank Handlowy Warsz. 117, Bank 
Polski 167,50, Bank Przemysł. Lwów 
105, Bank Zw. Sp, Zarobk, 48,50, Spiess 
102.50, Werblin 65, Starachowice 20,75, 
Spirytus 22, b, kup. 1928/29. - 

GIEŁDA WIEDEŃSKA, 

Wedeń, 15. marca. (PAT). Amsterdam 
28410, Belgrad 12,51 trzy czwarte, Ber- 
lin 169, Bruksela 98,71, Budapeszt 123,85, 
Bukareszt 4.20 7/8, . Kopenhaga 189.55, 
Londyn 34,15%, Madryt 87,60, Medjolan 
37,14, Nowy Jork 708,55, Oslo 189,50, 
Paryż 27.71 i pół, Praga 20.98 i pół, So- 
fja 518 1/8, Stokholm 190.15, Warszawa 
79,69, Zurych 137,13, Amerykańskie 706, 
Niemieckie 168,75, Angielskie 34,39, Fran 
cuskie 27,70, Włoskie 37,20, Jugosłowiań 
skie 12,40, Szwajcarskie 137.78, Czeskie 
20.95, Węgierskie, 123,90, Renta lutowa 
184, Dunaj, Save, Adria 88,25, Losy ture- 
ckie 22,60, Bankverein Wien 20,90, Es- 
kompte Niederóst, 169.80, Laenderbank 
28,  Merkurbank 20,30,  Nationalbank 
Oestr, 336.50, Portlandcement 97.90, Pol- 
dihuette 170,50, Rima 101.40, Skodawerke 
380.75, Galicia 38, Alpiny 34.20, 

GIEŁDA ZURYCHSKA, 

Zurych, 15, marca, Paryż 20.21.50, 
Londyn 25,12, N., Jork 5,16,65, Bruksela 
12.02.50, Włochy 27.06.25,  Hiszpanja 
64.10, Amsterdam 207,25, Berlin 123,23, 
Wiedeń 72,77,50, Sztokholm 138,70, Oslo 
138,25, Kopenhaga 138.30, Sofja 3.74.50, 
Praga 15.31, Warszawa 58.07.50, Buda- 
peszł 50.34, Białogród 9.12.75, Ateny 6,70 
Konstantynopol 2,22,50, Bukareszt 3.07, 
Helsingfors 13, Buenos Aires 192.50. 

GIEŁDA LONDYŃSKA, 

Londyn, 15. marca, N. Jork 486,18, 
Paryż 124,25, Berlin 20,30 i pięć ósme, 
Montreal 487.50, Hiszpania 39.22.50, Am- 
sterdam 12.12,50, Bruksela 34.89 i jedna 
ósma, Włochy 92.88, Szwajcarja 25,11 i 
sedm ósmych, Kopenhaga 18.16 ; pięć 
ósmych, Sztokholm 18.11, Oslo 18.17 
Hełsingfors 193,20, Praga 161,09, Buda 
peszt 27,83, Belgrad 276, Sofja 671, Ru- 
mamja 818, Lisbona 108,32, Konstantyno- 
poł 1125, Ateny 374,87:50, Wiedeń 34,52 
Warszawa 43,37, sw” 

GIEŁDA PARYSKA, 

Paryż, 15. marca. Londyn 124,27, N. 
Jork 25.56, Bruksela 356, Hiszpauja 316 i 
trzy czwarte, Włochy 183,85 Szwajcarja 
494,50, Kopenhaga 684, Amsterdam 1224, 
Oslo 688,75, Sztokholm 686, Praga 75.70, 
Rumunja' 15.20, Wiedeń 360, Berlin 
609,75, 

OBROTY PRYWATNE, 
Lwów, 15. marca. 

Tendencja zwyżźkowa. Srebro zniż- 
kuje. 

DEWIZY: Dolary ameryk. 8.90.50— 
8.91.50, dólary kanad. 8.82.00—8.82.50, 


„GAZETA PORANNA“ z dnia 17. marca 1930. 


PEN. 


Długoletni sekundarjusz szpitala powsa. 
i były lekarz klinik wiedeńskich 
BR. M. MONDSCHEIN 
Stanisławów, ul. Gołuchewskiego 30. 
specjalista w leczeniu chorób skórnych 
i zastarzałych wenerycznych. Kosmetyka 
łekarska i leczenie radykalne żyłaków. 
1520-8 


Specjalistka chorób skórnych i wener. 
b. Sekundarjusz. Państw. Szpitala Powsz 


Dr. FRISCH - SAWICKA 


ordynuje dla kobiet od 2 do 6 obecnie 
ul. Łozińskiego 9, telefon 81—03, boczna 
placu Akademickiego, naprzeciw Ka- 

wiarni Szkockiej. 2425 -4 


Specjalistka chorób jamy ustnej i zębów, 
absolwentka Kliniki dentystycznej 


Dr. med. EUGENIA BONGOWA 


ordynuje od 3—6 WAŁOWA 11. I. p. 
telef. 55—20. — Pracownia nowoczesnej 
techniki dentystycznej. 1725-4 


Specjalistka chorób dzieci 


Dr. OLGA HAHN 


b. lek. szpitali w Paryżu i Wiedniu ord. 
obecnie Listopada 30. 3142—14. 
Roentgen, lampa kwarcowa. — Tel. 84.45. 

2316-3 


Sanatorjum po!ożniczo- 
ginekologiczne i chit ur- 


giczne 
MAM VITA“ E 


Lwów, ul. Listopada 22. 

Telefony 73—03 i 77—07. 

Własny 3-piętrowy gmach. 
Pokoje słoneczne, urządzone z luksuso- 
wym komfortem, 2 sale operacyjne i sala 
porodowa, stacja dla nieniowiat. — Ceny 
od 15.— zł. dziennie z całem wykwint- 
nem utrzymaniem. 2255 
Spec. chor. skórn. i wener. i lek. kosmet. 


- Dr. E. Durdelło 


b. lek. klin. zagran. ord. 84—11, 14—18, 
niedziele i święta 10—11, POTOCKIEGO 
11. Tel. 65—87. Lampa kwarcowa. Wapo- 
„fer. Diatermja, Kryoterapia. — Pocze- 

kalnie separatkowe. 1928-56 


Specjalista dróg meczowych i wener. 


Dr. Ignacy Lówenheck 


ord. od 8-0: ? 


Lwów, Trybunalska, 4. Tel. 48-11. 
1420-4 


Specjalista chorób skórnych wenerycza. 
i kosmetyki 
były sek. szpitali 
Dr. I. MUND wied. lwowsk. 
ordynuje od 8—10, 2—6, w niedzielę ad 


9—1. LWÓW, ASNYKA 1, (róg Piłsuds- 
kiego). Tel. 48—01. — Leczenie żylaków. 


LEKARZ DENTYSTA 
A, JUNGFER 
Lwów, Na Błomje 2 (vis a vig Kopytko. 
wego) 
dla PT, kolejarzy i urzędników państw. 
dogodne warunki spłaty 8931-3 


GINEKOLOG-POŁOŻNIK. 
Dr. OTTO FINSTERBUSCH 


b. lekarz klinik ginekologiczno-położni- 
czych w Berlinie i Wiedniu, b. lekarz 
państw. szpit. powszech. we Lwowie, 
ordynuje od 3—6 uł. Sykstnska 23. TI. p. 

Tel. 52—10. DIATERMJA. 2646-4 


Specjalista chorób płuc, serca 
i żołądka 


Dr. F. LIKS HAHN 


Listopada 30. 
Prześwietlanie Röentgenem. 


D. NORBERT FELLER - 


mieszka obecnie ul. Halizka 5 
Telefon 45-50 


ord. w chorobach wewn. od 3—5. Ì 


NSIONATY 
ASEET NISKA = 
ZAKOPANE willa „Wiktorja” na drodze 

de Sanater, nauez. peleca pokoje ziea- 


łem utrzymaniem po cenach bardzo u- 
miarkowanych. 8501 


KORESPONDENCJA 


PANA, który 14. lutego przy wypadku 
przed kamienicą Lelewela 2. udzielił 
mi pomocy proszę o podanie adresu. 
Zarzycka. Chodkiewicza 7. 2749-2 


34-LETNI kawaler z dobrej rodziny na 
poważnem stanowisku, oficer rezerwy, 
przystojny i elegancki, ożeni się z oso- 
bą do lat 36, miłej powierzchowności. 
posiadającą dwadzieścia tysięcy złotych 
posagu i wyprawę. Posag — celem za- 
łożenia własnego niezależnego przed- 
siębiorstwa, współpraca pożądana. Fo- 
tografję zwróci. Łaskawe oferty sub 


„Anonimy do kosza“ do Biura „Par“, 
Warszawa, ul. Bracka 17. 


2730-2 


POKOJE hotelowe tanio miesięcznie od- 
da Hotel „Savoy“, Sobieskiego 7., te- 
lefon 19. 2785-9 


BALKONOWY słoneczny pokój (telefon, 
lazienki) z wykwintnem utrzymaniem 
dla i lub 2 osób wynajmę. Wiadomość 
telefon „8451“. 2775 


DLA 1 LUB 2 panienęk pokój frontowy, 
umebłowany, osobny wchód, komfort 
z utrzymaniem lub bez. Chodkiewicza 
7. drzwi Îi. 2746-2 


DWA POKOJE umeblowane z łazienką 
i tełefonem do wynajęcia. Pryzińska, 
Czereśniowa 4. Kol. ofic. 2685-3 

LOKAL (śródmieście), duże sale na biu- 
ro, klub, szkołę odstąpię lub do spół- 
ki: Telefon 81.60. 2662-3* 


POSZUKUJĘ mieszkania 5 înb 6 pokojo- 
wego w śródmieściu z komfortem, za- 
płacę 2 lub 3-letni czynsz z góry. Zgło- 
szenia w Administr. pod .Z. A.“ 


POSADY WOLNE 


INTELIGENTNI panowie, młodzi eme- 
rytowani lub panie potrzebni do akwi- 
zycji. Św. Teresy 2b, III. p. lewo od 
4 do 7. 2772 


ZDOLNa podręczną i sprzedawczynię po- 
szukuje Salon mód Zofia Hand, Pasaż 
Hausmanna. 2748-3 


CHCESZ otrzymać posadę? Musisz ukoń- 
czyć kursy fachowe korespondencyjne 
profesora Sekulowicza, Warszawa, Żó- 
rawia 42h. Kursy wyuczają listownie: 
buchalterji, rachunkowości kupieckiej, 
korespondencji handlowej, stenografji, 
nauki handlu, prawa. kaligrafji, pisa- 
nia na maszynach, towaroznawstwa an- 
gielskiego, francuskiego, niemieckiego, 
pisowni oraz gramatyki polskiej. Po 
ukończeniu Świadectwo. Żądajcie pro- 
spektów. 3 2273-12 


SPENSJONOWANI urzędnicy państwowi 
i zredukowani pracownicy prywatni 
znajdą możność uzyskania stałych przy- 
chodów drogą akwizycji ubezpieczeń 
życiowych i posagowych dla poważne- 
go Towarzystwa ubezpieczeń. Zgłosze- 
nia do Administracji pod:  „Zastęp- 
stwo 407“. a 


2644 
POSADY POSZUKIWANE 


ZASTĘPSTWO obejmie natychmiast do- 
brze się prezentujący mężczyzna ka- 
waler, lat 30, władający polsk., rusk. 
i miemieckitn, bezwzględnie uczciwy. 
„Dla zastępcy“ do Adm. „Gaz. Poran- 
nej”. 2770-2 


SEKRETARZOSTWO lub podobne docho- 
dzące zajęcie przy starszej Pani przyj- 
mie zdolny, dobrze piszący, inteligent- 
ny i wytrwały. Listy do Administracji 
vod „Graba“, 2682-3 


OSOBA, 1. 35, wykształcona,  sympatycz- 
na, b. uboga, samotna przyjmie zaraz 
posadę gospodyni, biurową, do dzieci 
lub podobi}, jęz. niem., pol, ruski, 
zna się na gospodarstwie i szyciu. La- 
skawe zgłoszenia „Nauczycielka“ do 
Adm. 2519-3 


KOWAL w sile wieku, niepospolitej kwa- 
lifikacji, wykonuje wszelkie rysory z 
pieca i ognia, przyjmie posadę w za- 
kładzie, firmie albo folwarku. Złosze- 


nia przyjmuje Administracja „Gazety 
* Porannej*, Lwów, Chorażczyzny pod 
„Mistrz [.*. 2724-4 


ROLNIK z ukończoną szkołą rolnicza w 
Horodence szuka posady od zaraz w 
charakterze ekonoma z pensją 150 zło- 
tych miesięcznie i wikt. Zobowiaże się, 
równocześnie poza zajęciami gospodar- 
czemi prowadzić rachunki i załatwiać. 
wszelkie sprawy w zakres kancelarji 
wchodzące. Zgłoszenia nadsyłać dla 
„Obrońcy Lwowa, dyplom Nr. 41067, 
Podhajce 


KUPNO; SPRZEDA 


SAMOCHÓD marki „Studebacker*, typ 
„Direktor“ 6-cio cylindrowy, prawie 
nowy do sprzedania za 650 dolarów, 
gotówką. Reprezentacja Fiata, Rutow- 
skiego i. II. piętro, telefon 8—36. 

2786-3 


WEŁNĘ drzewną najprzedniejszego ga- 
tunku oferuje Inżynier Seelenfreund, 
Konopnickiej 10., telefon 24—60. 

2784-3 

SPRZEDAM  bibljotekę, biurko, stolik 
fotel i łóżka. Boimów 3. II. p. 4—6, 
tel. 74—76. 2781 

GRAMOFON elektryczny, angielski — 
piękny mebel salonowy sprzedam: Su- 
pińskiego 25./1. drzwi 9. 2676-3 

RADIOAPARAT Hartley-Eumig IV. ory- 

ginalny nowy, wyłączający Lwów sprze 

dam okazyjnie. Telefon 81.60. 2675-3 


NAJGUSTOWNIEJSZA garderoba dzie- 
cięca „SPORT“ tylko plac Halicki 3. 
2655-5 


DLA NOWORODKÓW kompletne wy- 
prawki „SPORT“ tylko plac Hałicki 3. 
2655-5 


PŁASZCZYKI dla dzieci „SPORT“ tylko 
plac Halicki 3. 2655-5 
SAMOCHODY używane różnych pier- 
wszorzędnych marek, otwarte, limuzy- 
ny sprzeda okazyjnie firma „Studeba- 
ker“, Akademicka 5, tel. 53-53. 2439-30 


DO SPRZEDANIA kołnierz tamakowy, 
wspaniały szal różowy wenecki, futro 
krymskie, płaszcz biały. Wiadomość 
Pełczyńska 6., parter przez ganek. 

2565-5 


Unieważnia się 


zgubiony czek Nr. 56 z Banku Kupców 
i Przemysłowców Spółdzielnia z o. o. 
w Drohobyczu wystawiony na imię 
Eizyga Scheinfelda. 275% 


NAPRAWIA, strzyże, czyści dywany per- 
skie, smyrneńskie, kilimy i fabryczne 
prędko, solidnie, tanio. Borkowska, 
bernardyński 12. Sklep kilimów. 2765 

OBRAZY, rzeźby.,Zachęta* ul. Legjo- 
nów 7. Losowanie 16. marca o godz. 12. 

"2757 


PRZEPISYWANIE i powielanie prac, ko- 
respondencji, cenników. Ost, Pasaż Mi- 
kolscha. 2705-30 


LESŁAW CHLIPALSKI unieważnia skra 
dziony mu dowód osobisty, wydany 
przez Wydział lekarski U. J. K. 2718 


NAJMODNIEJSZE paryskie karnisze sty- 
lowe nadeszły. Ramowanie obrazów. 
Helzel, Pasaż Hausmana 3. 2743-2 


FIRANKI, kapy, własnej Wytwómi. Ce- 
ny Fabryczne. Wank. olac Marjaeki &. 
L pietro. 1829-3 


Str. 14 


UNIEWAŻNIAM zgubioną książeczkę 
Wasyla Seredjuka, 1896, Głęboczek, 
Michał, Ludwika, wydała PKU. Czort- 
ków. 2752-3 


SREBRO POTANIAŁO, ceny na wszyst- 
kie wyroby zniżone w firmie: Dab- 
rowski-Rezwarzewski, Lwów, Akade- 
micka 2h (lotet George'a). 2774-3 

WYKWINTNE obiady na świeżem maśle 
wydaje się do menażek. Wiadomość 
Pełczyńska 6. parter przez ganek. 

2565-5 

ELEGANCKO wykonuję suknie, kostju- 

my, płaszcze i wszelkie przeróbki. 

Pracownia sukien damskich Lucyna, 

ul. Mikołaja 18. I. p. 2449-8 


UNIEWAŻNIAM niniejszem zgubiony 
indeks na nazwisko Jan Albert Rosen- 
berg, stud. I-ego roku praw U. J. K. 

2721-3 


KAPELUSZE modelowe w wielkim wy- 
borze, po nader niskich cenach pole- 
ca salon mód Zofji Hand we Lwowie, 
Pasaż Hausmaanna. 2745-3 

BARDZO piękny zdrowy chłopczyk, blon 
dyr 14 mies., katolik, jest do darowa- 
nia dla lepszych osób. Listy pod „Da- 
rowany' do Adm. „Gazety Porannej“. 

2773 


SYPIALNIE, jadalnie, salonowe, biuro- 
we i kuchenne meble solidne poleca 
Spółka Rzemiosł Krajow. dawniej Miej 
ska Wystawa, Lwów, płac Halicki 10. 
w podwórzu. 2703-10 


POSZUKUJĘ  spółniczki do doskonale 
prosperującego pensjonatu z wkładem 
500 dolarów. Wiadomość do Admini- 
stracji pod „Inteligentna Spólniczka'. 

2771 


4.000 DOLARÓW, poszukuję pożyczki hi- 
potecznej, dam mieszkanie, 4 ubikacje 
komfortowe l. p. śródmieście. Oraz 
proceut. Zgłoszenia: Ajencja Reklamo- 
wa, Chorążczyzny 7. „Przedsiębiorstwo 
handlowe". 2620 


MEBLE na półtoraroczne raty a to: sy- 
pialnie od 600—1500 zł, jadaduie od 
800—1800 zł., salony od 500 zł., oto- 
many, krzesła, materace itp. poleca naj- 


tańszy magazyn Heszełesa, Kopernika 
23, róg ulicy Wronowskiej. 1933-30 
SAMOCHODOWE — karoserje, autobusy 
wykonywa i naprawia —  Lickendort, 
fabryka powozów i karoserji, ul. Wą- 
zka 3, tel. 61-10. Lakieruje rozpyła- 


czem najnowszego systemu A. Szczy-, 
gieł pierwszy we Lwowie w tym zakre- 
sie specjalista. Telefon lakierni 78-91. 

2683-3 


SPÓŁDZIELNIA Rolniczo - handlowa 
„Rolnik* w Zbarażu, ma do wydzier- 
żawienia lub sprzedania sklep artyku- 
łów spożywczych, znajdujący się w naj- 
lepszem centrum handlowem. Do ob- 
jęcia dzierżawy, lub kupna, potrzebny 
kapitał zł. 7.000.—, lub dobre zabez- 
pieczenie hipoteczne. Bliższe szczegóły 
w powyższej Spółdzielni. 2690-3 


Rok założenia 1894. 


leon Georgeon 


Lwów, Ruska 1., tel. 627, 
dostawca Klinik, Szpitali i t. p. poleca 
po cenach fabrycznych: Instrumenta ehi- 
rurgiczne i weterynaryjne, Mikroskopy 

it. d. 


Własna pracownia. 2560- 4 


Na sezon wiosenny poleca firma 
A. SŁOWAK 
Lwów, uł. Sykstuska 9. tel. 21-98. 
materjały kraj. i zagraniczne 
wykwintny Salon mód męskich 


OBUWIE _ 


MĘSKIE, DAMSKIE I DZIECINNE 
najlepsze i najtańsze tylko u firmy 


L. T. SKRZYPEK 


Proszę przekonać się i obejrzeć wystawę 
dawniej w Pasażu Mikolascha, obecnie 


ul. Halicką Nr. 4. 
aeleion 44—70 -520-10 


„GAZETA PORANNA” z dnia 17. marca 1930. 


Najkorzystniejsza i 


najpewniejsza lokata oszczędności!!! j 


Swój własny kawałek ziemi - swój wł:sny dom!!! 


PARCELE BUDOWLAN 


NA DOGODNE 
RATY 


1) Przy ul. Torosiewicza (u wylotu ul. Kochanowskiego) 2(0 


kroków od przystanku tramwaj. 


jeszcze kilka ślicznych 


parcelek, nadzwyczaj przyjemnie położonych. Cena bardzo 


umiarkowana. Kredyt do roku. 
2) Tuż obok koń '. przystanku tramwaj. 


przy ul. Nowej Rzeźni do 


ul. Św. Marcina parcele słoneczne równe w cenie zł. 45— 


do 63:— za sążeń*. 


Kredyt do 3 lat. 


3) Naprzeciw dworca kolej. Łyczak. w cenie zł. 40:50 do 49:80. 


Kredyt do 2 lat. 
Wszędzie terena równe, 


słoneczne, uregulowane nadające się 


do bezpośredniego zabudowania. 


Na raty!! 
| Zgłoszenia : 


a 4; 


Józef Begleiter 


„PEZET“ Lwów Akademicka 23. p. 


w godz: 9—11 z r 


Na raty!! 


mę- s SMALEC i SŁONINĘ 


zach marki „ARMOU U 


Lwów, Podleskieg » 7. — Te'efon 38-50. 
Adres iełegr. ,TERJOS*, 


sprze daje ajencyjn:e e po 
cenach dn'a 


Lwów. 


Radioodhierniki | 
detektorowe 
kompletne LU 
po Zł. 3850 


poleca znana z 8o- 
lidności firma 
S. KIWITZ 
Piłsudskiego 19. | 
Tel. 17-59. 
Gwarancje za gło- 
śny odbiór. 


tylko 


ŁA 
u 
N 
v 
o 
4 
a 


„KOGUTEK” 


wszeikie roboty 


Meble KuBowe TAPICERSKIE 


najtaniej na dogodnych waruskach 


u Małop. Sp. Tapicerow LWÓW 


TRZECIEGO MAJA |. A. tel. l. 59-82. 
Stanisław Hanas 


b. długoletni kierownik firmy Antani 
Kafka przyjmuje do fasonowania 
kapelusze na modne fasony. 


Ul. Boimów 3. 


Warstaty 


de naprawy dynamo- "maszyn. motorów, 
starterów, akumulatorów i magnesów. 
Ładowanie akumulatorów samochodow., 
; jak i radjowych po przystępnych cenach. 
LITWIN WIKTOR, Kepernika 16 

w o V podwórzu. 2110-10 


ARCHITEKT | 


Norbert Glattstein 


Rząd. upow. budowni: zy 
Lwów ul. Potockiego 22 
Tełe'on 60-09. 


FELIKS GALIGIŃSKI 


Lwów, ui. Boimów Í. 4. tel. 33—57. 
poleca 
Szyldy tablice wszelkiego rodzaju, wyko- 
nuje wszelkie roboty lakiernicze, przyj- 
muje rowery, maszyny i części żelazne 
do lakierowania na gorąco. 


Halio- Hallo- Uwaga 


15 tanich d:i na det ktory!!! 
STACJA detektorowa 
nych d t chezas z'. 6). od dziś tyiko zł. 45. 


E LWÓW, 
w firmie „ECHO a SYKSTUSKA :4. Tel. 27-81. 


Za ckazaniem odcinka inseratowego 5'/, rabtu. 


M R RBL 


KOMPLETNA 


z 2, p. słuchawek zaganicz- 


NASIONA 


WARZYWNE, KWIATOWE i GOSPODARSKIE | 
z pierwszorzędnych plantacji krajowych i zagr. 
o najwyższej siłe kiełkowania, poleca 
SKŁAD 


EDMUND RIEDL 


LWÓW, UL. RUTOWSKIEGO 3. 
Cenniki szczegółowe wysyłam na żądanie. 


NASION 


ŚWIATŁA 


INSTALACJE ELERTRYCZNEGO 


MOTORÓW, DZWONKÓW it. p. wykonuje 


S. POLOWY Lwów Ghorqźczyzny 14. 


Ceny umiarkowane. 


R. zał. 1910. 
Renomowany zakład art. rotagr. 


„GRSTTGER" Lwów, ul. Akademicka 5. 


wykonuje zdjęcia grupowe, zbiorowe 
ślłuvne. Fotogrefje w domu. 1975 19 


Ludowy 


Bank opółdzielczy 


Lwów pl. Akademicki I. 4. 


Załatwia wszelkie transakcje w za- 
kres bankowości wchodzące. 


Kone. Przedsiębiorstwo dla urządzeń 
elektr. 

KAZIMIERZ PAWŁOWSKI I SKA 
Wałowa 5. tel 82—78. 
wykonuje instalacje światła, kompl. urzą- 
dzenia telefonów, urządzenia sygnaliza- 
cji dzwonków, gromochronów, ubezpie- 
czenia kas i mieszkań od włamania itp. 


x 3 10 
da VENUS z]. 
Prezerwatywy przeźroczyste bardzo 


cienkie, niedoścignione w gatunku. Mar- 
ka opatentowana na całym Świecie. Wy- 
strzegać się naśladownictw. Do nabycia 
wszędzie, 2016-20 


_—_—_—_— NN e NOAA Z AO. DA A O OZ, NA O AJD NAA 


Mir. 9161 


"A 


Każdemu bez poręki 
Telef. Nr. 48-39. 


MEBLE 


wszelkiego rodzaja NA DŁUGOTERMI 
NOWE SPŁATY. 


sprzeda KATE“ UL. SOBIESKIEGO 12 


Wszelkie naprawy zegarów i zegarków 
uskutecznia pod gwarancją 
ZEGARMISTRZ PRECYZYJNY 
ul. Kochanowskiego l. 4. 2760-3 


OKAZJA! 


Salonik Zł. 350— 
iinne MEBLE na dogodne spłaty 


Herman Miinzer 
sklad mebli 
Lwów, Trybunalska 4. 


FABRYKA TRYKOTARSKO- 


POŃCZOSZNICZA 

Lwów Legjonów 3 

wykonuje w ciągu 8 godzin za po- 

mocą maszyny ełektr. wszelkie roboty 

w zakres trykotarstwa i pończosz- 
nictwa wchodzące. 


ZIÓŁKA ŻOŁĄDKOWA 
FRANGULIN 
Znakomicie działają na  odtłuszczenie, 
obstrukcję i na przemianę materji. Ula- 
twiaja trawienie, usuwają cierpienia wą: 
troby, nerek i kamieni żółciowych. Le- 
czą reumatyzm, artretyzm, rozpuszczają 

kwas moczowy i czyszczą krew. 
Główny. Skład 
APTEKA SOMMERSTEINA 
Lwów, Janowska | 2. 


ARCHITEKT 


Aibert Kornblüth 


Lwów, Rzeźnicka 17. tel. 48-28, 


upoważn. budowniczy 

wykonuje plany, kosztorysy, obli- 
czenia oraz wszelkie czynności 
w zakres budownictwa wchodzące 


Miesztan'a ouczyszczam 


posadzki wióruję, zapuszczam i froteruję, 
myję okna, odkurzam meble i dywany 
aparatem elektrycznym po cenie umiar- 
kowanej. 


2393-50 


FRANCISZEK ZAJDEL 


p 3 4 2695 


FILIP EBEL 


Lwów ul. Sykstuska 12. 
Najstarszy handel fornierów i diktów. 
Listy i elegramy Lwów ul. B ma 10. 

Specjalność 
deszczułki do robót robót piłeczkowych. 


„A RE O S“ 


Spółka z ogr. odp. 

Lwów, ul. Zygmuntowska 9. 

Telefon 56.76. P. K. O. 153.615 
Urządzenia zakładów przemysłowych, 
młynów, tartaków, cegielń, gorzelń, ole- 
jarni, pralni i wszelkich zakładów spe- 
cjalnych, oraz wszelkie dostawy materja- 
lów technicznych, maszyn, tudzież wszyst 
kich armatur dła instałacji centralnego 


ogrzewania i wodociągów. -30 
Do kina „PALACE“ 
za darmo 


mogą dziś nójść: 
DĄBROWSKA, Akademieka 2. 
NETTIKOWA WILHELMINA, by- 
czakowska 75. 3 

SLAWICZEK WŁADYSŁAW, Żaliń- 
skiego 3. 

BITTNER ANNA, Tarnowskiego 10. 
MIGIELSKI WOJCIECH, Mochnace 
kiego 6. 

Bilety eą do odebrania w Administra- 


cji codziennie między godziną 10 a 13 
przedpołudniem. 


” z dnia 17. marca 1930. 


„GAZETA PORANNA 


S WAJCARSKI ZEGAREK PRECYZYJNY 


AG 


TAi 


na like 
Kott i Mawtowski 
Lwow pł daleki 7. 


„OXYFER* 


preparał żelaza w płynie 
dla niedokrwistych, uzdrowieńców i ner: 
wowych — zwiększa apetyt i wzmacnia 
organizm. — Ceua 3 zł. 50. 
Główny skiad: 
Apteka Sommersteina 
Lwów, Janowska 2. TERANE RI 


Hudowia zosłogiczna 


Lwów 
Sobieskiego 9, 
Jedyna we Lwowie racjonalnie prowa- 
wadzona hodowla zoologiczna. 


Rzadkie okazy ze świata zwierzęcego. 
Ceny umiarkowane. 2709-4 


Na spłaty. Na splaty. 


MEBLE 


Sypialnie, jadalnie, salony, oraz poje- 

dyncze części mebli, jak: szafy, łóżka, 

kredensy, kanapy itp. sprzedaje- każde 

mu bez poręczyciela, także na prowincję 
na raty od 5 zł. tygodniowo. 


F-a „SILESIA“ Lwów 


Piłsudskiego 27. 2604-10 


Niebywała okazja! 


Znaczną zniżka cen 
tylko w magazynie towarów bławatnych 


Tadeusza Schramma 


(przedtem F. Knauer i Syn) 

Prosimy przekonać się i obejrzeć 
wystawę. 

Lwów, pl. Kapitulny 2 


DJOSŁUCHAGZE! 


Tel. 54—17. 
Uzyskują najlepsze audycje używając 
akumulatorów i  Anodówek z Fabryki 


Akumulatorów „EKA“ 


Lwów, Kopernika 18, 
w podwórzu. 
Wszędzie do nabycia. 


2117-10 


uBEMLUZZY 


Niniejszem mamy zaszczyt donieść P. T., że objęliśmy reprezentację Rowe- 
rów „ŁUCZNIK“ — Państwowych Wytwórni Uzbrojeń, fabryka broni w War- 
szawie — na województwa: lwowskie, tarnopolskie, stanisławowskie i wołyńskie. 


Sprzedaż hurtowna i detajliczna. Dogodne warunki. — Zastępcy powia- 
towi (rejonowi) na własny rachunek poszukiwani. 
F-ma AUTOMOTEUR, DOM TECHNICZNY I HANDLOWY 


Lwów, uł. Leona Sapiehy 34. Telefon Nr. 72-63. 


Bez anteny i boz ziemi -æg 
Boz akumuiątora i bez baterii 


wyłączając każdą miejscową stację bez dodawania eliminatora — 
daje pełny cdbiór fai oł 12 do 3-00 m. Z EUROP: i AMERYKI 


EKRA | ELTZ RADJONE 
EKRA SUPER 6 
Zastępstwo A NODA“ "ron zese * 


LICYTACJA 


Dnia 25. marca 1930 r. o godzinie 9. rano, odbędzie się w Składnicy Mate- 
rjału Taborowego, Lwów, ul. Janowska 21, pubłiczna licytacja nieużytecznych dła 
wojska: wozów, uprzęży, odpadków wełnianych, płóciennych, konopnych. sprzą- 
żek, klocków hamulcowych, korb hamulcowych itp. 

Zgłaszający się winni złożyć w dniu licytacji do godz. 9. rano, wadjum w wy- 
sokości 50 zł. 

Zakupione materjały muszą być bezpośrednio po licytacji zapłacone i naj- 
dalej do trzech dni zabrane, 

L. dz. 106/30, 

2768 


Zarządca Składnicy Mat. Tab. 
(—) Skorut. por. 


~ a 
RADJU-LEMAT yhiav Arasa1óWw 1 SKRZIYYKU RADJOWEGO 
Lwów, ul. Piłsudskiego 9. Tel. 88—27. 


poleca: aparaty odbiorcze różnych typów między innemi trójki Philipsa na głoś- 
nik, Detektory, jedno i dwulampowe wzmacniacze. 
SPRZĘT RADJOWY najlepszych wytwórni krajowych i zagranicznych. Głośniki, 


Prostowniki, Aparaty anodowe i lampy światowej marki „Philips“. Ładowanie 
akumulatorów z wypożyczaniein. 
1608-20 


Zakład w Kuliparkowie sprzeda drogą licytacji ołertewej: latarnie 
uliczne i różne lampy naftowe, łóżka, stoły, szafki nocne, umywalnie i ró- 
żne sprzęty. Odnośne sprzęty i ich spis można przeglądać w Zakładzie 
od 17. III. do 22. III. br. od 9-tej do 12-tej przedpełudniem. — Oferty 
przyjmuje Zarząd Zakładu do 25. III. w południe. 

Równocześnie z ofertą ma być złożone w kasie Zakładu wadium 
w wysokości 5% oferowanej ceny. — Otwarcie ofert i ewentuałny ustny 
przetarg nastąpi 26. III. br. o godzinie 9-tej rano. — Oferty nie wiażą 
zakładu, który może też dokonać sprzedaży całości, lub części z wolnej 
ręki. 

p. o. Dyrektora Zakładu: 
Dr. WŁ. Sochacki, m. p. 


OGŁOSZENIE. 


BIURO TECHNICZNE 
PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWLANE 


DOMINIK WUSKOWICZ | 


arch. i rz. up. budowniczy 


wykonuje wszelkie prace w zakres budownietw wchodzące. 
Lwów, Zyblikiewicza I. 17. 


Telef. Nr. 66-03. 


— 


W pierwszą bolesna rocznicę śmierci 
st». 


Władysława Klimczaka 


Inż. Architekty, Profesora Politechniki 
Lwowskiej, odprawiona zostanie Msza 
św. w poniedziałek, dnia 17-go marca 
o godz. 9.30 rano, w Kościele Archikate- 
dralnym obrz. łać. we Lwowie, o czem 
zawiadamiają życzliwych, pamięci Zmare 
łego 
0 Żoma, Br Brat, M, Ojciec i Rodzi i Rodzina 


” NERWOL ~ 


<hemika Dra FRANZOSA, jedyny 
iadykalcy i wypróbowany środek 
(nacieran:e) przeciw 


REUMĄTYZMOWI 


kłuciu z powodu przezię . ionia, po- 
strzałowi, ischiasowi i t. p. 

Żądać w aptekach, Żądać w aptekach, 
Wyrób i główna sprzedaż: 


APTEKA MIKOLASCHA 


Lwó, Kopernika I. 
pe GE"... O | 


AGŻYM do SPRZEDANIA 


Prasy do tabletek, oliwiarki pra- 

sowe, prasy sączkowe, prasy do 

fabrykacji brykietów i pakie'o- 
wania, mieszarki, aparaty do suszenia, 
i prażenia, maszyny do owoców strącz: 
kowych. 
Maszyny do wyrobu konserw, maszyny 
do wyrobu puszek blaszanych, kotły pa- 
rowe, urząd enia i maszyny do fabry- 
kacji grafitu oraz spławu żelazne o, za- 
wierającego cer (Cereisen) do sprzedania, 


HANS WERTHEIM, Wien IV., 
Wiedner-Gtirtel 6. 


Zastępcy l:sowi! 


Wysyłamy do Was naszego Inspekto- 
ra, który będzie bawił w Tarnopolu, w, 
poniedziałek, 17. i we wtorek, 18. bm. 
w hotelu Podolskim od godz. 9—1 i od 
3—7-mej. 

Upraszamy wszystkich, którzy dotych- 
czas tą sprawą się zajmowali, względnie 
tych. którzy obecnie tem zająć się moga, 
aby we własnym interesie zgłosili się dła 
zapewnienia Sobie dobrej i stałej egzy- 
stencji. 2754 


Do kina „PALACE* 
za darmo 


mogą dziś pójść: 

ZUCH A., Zygmuntowska 17. 

RINTLER LEON, Źródlana 21. 

FIEL, Kurkowa 6 

KAHANE, Stryjska 3. 

ŚWIERCZYŃSKA, Zybłikiewieza 52 
Bilety są do odebrania w SĄ 


cji codziennie między godziną 10 a 
przedpaładniem, 


Str. 16 


„GAZETA PORANNA“ z dnia 17. marca 1930. 


Nr. 9161 


SPRZEDAŻ WYROBÓW ŻYRARDOWSKICH 


została przedłużoną jeszcze 
tylko na krótki czas we Firmie 


Józef STEFANOWICZ 


dawniej Roman ZUBIK 
Lwów, ul. HALICKA 16. 


GARNITURY KLUBOWE, 


otomany, materace 


T. KYBIMŃ | SYNOWIE 


ñm pl. Smolki 4. Tel. 4009 
LWÓW, ul. Kościuszki 20. Tel. 19-85 


zasiewy 
poleca się: 
Superfosfaty 
Tomasynę 
Azutniak 
„„Nitr. fos* 
Saletrę wapniową 
Sa:etrę chilijską 
Sól potasową 
Siarczan amonu 
Mącz i kostne 
Nawóz ogrodowy „Chorzów `. 
Paszę wapienrą 
„Uspułun*, „Zelio“ 


|Jlózef KARRACH 


Lwów, ul. Kościuszki 18. 


ŚNIADANIE, 


L. 1164/30. 
Urząd miejski w Zabłotowie rozpisuje 
niniejszem 


Konkurs 


na przeprowadzenie częściowej kanaliza- 

cji i budowę chodników w Zabłotowie. 
Plany i kosztorysy przejrzeć można w 

Urzędzie miejskim w godzinach urzędo- 


ca marca 1930 r. 
Burmistrz: 
2696-3 Buszyński w. r. 


Cheąc spopularyzować naszą księ- 
garnię, postanowiliśmy dla reklamy 
rozdać bezpłatnie wśród Czytelni- 
ków „Gazety PoraBnej* większą 
ilość następujących ciekawych 

książek: 

1. Nowa kuchnia domowa 181 no- 
wych przepisów gotowania i sma- 


żenia. 
2. Dr. Miller: Najnowszy lekarz 
comowy. — 550 cennych porad 


z ilustracjami. 
3. Dr. Gelsen: Higjena miodowych 
miesięcy. 
4. Poradnik lekarski chorób wene- 
rycznych. 
5. Dr. Braun: Samogwałt u męż- 
czyzn i kobiet. 
. ` pencer: Etyka stosuuków płcio- 


spozywane przed rozpoczęciem cało- 
dziennej pracy zasługuje na specjalną 
uwagę, jako pierwsze przyjmowane 
przez nas rano pożywienie. Wypoczęty 
organizm powinien otrzymać taki po- 
karm, który zdoła go uczynić silnym i 
energicznym na cały dzień. 


wych. 
i opłatnie. . Spence : Rozwój stosunków 
płciowych. 


wych. Oferty mają być wniesione do koń: 
6 
| 

8 Dr. Surbled: Sekretne sposoby 
9 


małżeńskie. 
. Powszechny Sennik Egipski 
z dodatkiem sztuki wróżenia z Ję- 
ki i z twarzy. 
10. Najnowsze wyrocznie przyszłości 
11. Tajemnice Czarnej Magii. Ops 
wykonan a 150 sztuk magicznych 


MEBLE POTANIAŁY 0 20%. 
Z powodu obecnego kryzysu sprze- 


daje firma „Fameta*, Fabryka mebl 
Sp. z ogr. odp. Lwów, Krasickich 18+ 


MEBLE 


wszelkiego rodzaju o 20% taniej w ra- 


z ilustracjami. 

12. Najnowsza kabała Wszechświa- 
towa. 48 kart wróżbiarskich z po- 
uc'eniem wróżeni '. 


tach od 5 zł. począwszy. 2761-20 


dzięki swej wysokiej wartości djetety- 
cznej i niezrównanej sile odżywczej 
znakomicie odpowiada temu zadaniu. 
Filiżanka Ovomaltine 'y, przyjęta na 
pierwsze Śniadanie, pozwoli każdemu 
przetrwać bez zmęczenia całodzienną 
pracę. 


13. Jak się zachować w towarzystwie? 

14. Najnowszy Sekretarz Polski dla 
wszystkich. 

15. Jak zdobyć powodzenie w mi- 
łości. Z dodatkiem rozmówek 
i kodeksu towarzyskiego. 

16 Wieczory zabaw i śmiechu. 
Wesoły i ciekawy przewodnik 
towarzyski. 

17. Zbiór monologów i kupletów 
z nutami. 

18. Figlarz warszawski. Zbiór żartów 

19. Szczegółowa Mapa Polski. 
75x65 cm. 1920. 


RADJO! 


Jak sobie samemu, tanim ko- 

sztem zbudować: 

20. Ra joaparat detektorowy 24 rys. 
21. Radjoaparat jednołampowy 

20 rys. 

22. Wzmacniacz lampowy 20 rys. 
28. Kadjoaparat wielolampowy 

20 rys. 

Celem otrzymania książek bez- 
płatnie należy niniejsze ogłoszenie 
wyciąć. podkreślić żądane książki 
i przesłać; jedynie jakó zwrot ko- 
sztów reklamy, opakowania i prze- 
syłki należy załączyć 35 gr. od ka- 
żdej książki w znaczkach lub P.K.O. 
Nr. 65703. — Za zaliczką się nie 


wysyła. 
KSIĘGARNIA WYSYŁKOWA — Dział L 
w Jędrzejowie (Woj. Kieleckie). 


| 
Cenniki i prospekty der no 


W sprzedaży we wszystkich 
aptekach i składach aptecznych. 


Dr. A WANDER, T. A, BERN 


(Szwajcarja) 


Proby na żądanie wysyła gra- 


tis przedstawiciel na Polskę; 


L. FAVRE. WARSZAWA 
Rymarska 16 


Teorja Einsteina, 

— Dopiero jako żebrak przekonałem 
się o prawdziwości teorji względności... 

— Jak to? 

— Dawniej sądziłem, że bieda to 
ostałeczne nieszczęście... Zmieniłem jed- 
nak obecnie zdanie... Gdy bowiem zna- 
lazłem się w nędzy, opuściła mnie 
ŻONA..- í 


CENY OGŁOSZEŃ: Za wiersz 3-sspaite wy milimetrowy (szer. 30 mm.) ogłoszonie zwykle sa tekstem 15 gr., s2 wierss l-espakt. milimetrowy (szer. 60 mm.), na- 

deslane 40 gr., sa wiersa 1-szpałt. milimetrowy (szer. 60 mm.) pe kroniese 45 gr. va wierss 1-szpalt. milimetrowy (szer. 60 mm.) w tekście (kronika, re- 

rtuar) 50 gr. sa wiersz 1-sspsit. milimetrowy (szer. 60 mm.) w artykułach 100 gr. za wierm 1-szpałt. milimetre wy (szer. 60 mm.) na (pla stresie 

gr. drobne ogłoszenia za sřowe 10 gr., kupno i sprzedaż za słowo 12 gr., mairymonjalne, korespondencje | prywatne sa elewo 12 gr. dla tele ae 

pracy lub posady 3 gr. Ogłoszenia de obne przyjmujemy tylko za gotówkę. Cala strena ogłoszoniowa 380 zi, cała strona tekstowa 600 A cala „strona ne 
złówkiem A= 200 zł. Ogłoszenia tamiejseawo 80 proc. drońsze. Za agłoszakia w Iniejsen zastrzeżonem, ezłoszenia esebno stojące i bes umera 

proc. powiedziałności sa ierminewy druk nie prsyjmajemy. Porta praskazów nio bonilikułemy. — Uwaga: Kajmany opiozzeniawo sa npodzielsao na S 

łamów (sspalt), tekstowe na 4 lamy (szpalty). 


Z drukarni Wydawnictwa „Gazety, Pora Knej*, Ska z ogr. edp. pod zara J. PŁQCKIEGO we Lwowie - Qdp, red. STEFAN KRZYŻANOWSKI 


